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(Telefonem od stałego korespondenta)

M IN Ę Ł Y  z ja zdo w e  d n i, 
sp oko jn e  i  rzeczowe. Je - 
, ż e li k to ś  o cze k iw a ł, że

z  t r y b u n y  X X I I I  Z ja z d u  p a d ­
ną  ja k ie ś  sensacy jne  o ś w ia d ­
czen ia , ja k ie ś  zapo w ie d z i 
z m ia n  w  p o lity c e  w e w n ę trz n e j 
c z y  za g ran iczn e j Z w ią z k u  R a ­
dz ieck iego , to  s ię  ro zcza row a ł. 
Z a ró w n o  s fo rm u ło w a n ia  re fe -

P o ż a r
norweskiego statku 

pasażerskiego
W A S Z Y N G T O N  P A P . J e d n a  o so ­

b a  p o n io s ła  ś m ie rć ,  a  10 z a g in ę ło  
w  cza s ie  p o ż a ru , k t ó r y  w y b u c h ł  w  
p ią te k  n a  n o r w e s k im  s ta tk u  p a s a ­
ż e r s k im  ,,V ik in g  P r in c e s s ”  n a  M o ­
r z u  K a r a ib s k im .  S t a t k i  z n a jd u ją c e  
s ię  w  p o b l iż u  m ie js c a  k a t a s t r o f y  
w y ło w i ły  470 r o z b it k ó w  —  pa sa że ­
r ó w  i  m a r y n a rz y .

„ V i k i n g  P r in c e s s ”  w r a c a ł  d o  M ia ­
m i  z  r e js u  w y c ie c z k o w e g o  p o  M o ­
r z u  K a r a ib s k im .

Zbrodnicze pian? 
o rg a n iza c ji 

„M in u te m e n “
N O W Y  J O R K  P A P . P rz e d  fe d e ­

r a l n ą  ła w ą  p r z y s ię g ły c h  m a  z e zn a ­
w a ć  22 b m . b y ły  c z ło n e k  a m e ry k a n  
s k ie j  o r g a n iz a c j i  t e r r o r y s ty c z n e j  
„ M in u te m e n ” , 3 6 - le tn i J e rz y  
B r o o k s .  J a k  d o n o s i d z ie n n ik  „ K a n  
sas C i t y  S t a r ” , B r o o k s  p r z e s łu c h i­
w a n y  p rz e z  p r o k u r a to r a  ze z n a ł, że 
n a  je d n y m  z z e b ra ń  g r u p y ,  d o  k tó  
r e j  n a le ż a ł,  b y ła  m o w a  o  z a m o rd o  
w a n iu  s e n a to ra  W il l ia m a  F U L ­
B R IG H T A ,  p rz e w o d n ic z ą c e g o  sen a c  
k i e j  k o m is j i  s p ra w  z a g ra n ic z n y c h , 
z n a n e g o  z k r y t y c z n e j  o c e n y  p o l i t y  
k i  a d m in is t r a c j i  U S A  w o b e c  W ie t ­
n a m u .  Z a m a c h  z o s ta ł o d w o ła n y  
n ie m a l w  o s ta tn ie j c h w i l i  p rz e z  
g łó w n e g o  s ze fa  o r g a n iz a c j i,  D e  
P u g h a .

W  in n y m  w y p a d k u  z n o w u  je d e n  
z  c z ło n k ó w  „ M in u te m e n ”  p rz e d s ta  
w i ł  p la n  u m ie s z c z e n ia  w  u rz ą d z e ­
n ia c h  k l im a ty z a c y jn y c h  w  g m a c h u  
O N Z  w  N o w y m  J o r k u  z a s o b n ik ó w  
z  c y ja n k ie m  p o ta s u .

B r o o k s  p o w ie d z ia ł ,  że o p u ś c i ł  sze 
r e g i  o r g a n iz a c j i  p o  tr z e c h  la ta c h ,  
w  g r u d n iu  1965 r . ,  p o n ie w a ż  „ d ą ż y ­
ła  o n a  d o  o b a le n ia  r z ą d u  p r z y  u ż y  
c łu  p r z e m o c y ” . .

ra tó w  ja k  i  to n  d y s k u s ji,  toczą 
ce j się w  k re m lo w s k im  P ałacu  
Z ja z d ó w  b y ły  w y ra ź n y m  p o t­
w ie rd z e n ie m , iż  n ie  m a  i  n ie  
będzie  m o w y  o ods tęps tw ach  
od l i n i i  p a r t i i ,  w y p ra c o w a n e j 
na X X  i  X X I I  Z je źd z ie  K P Z R , 
u tw ie rd z o n e j p rzez  p a ź d z ie rn i 
k o w e  P le n u m  K o m ite tu  C en ­
tra ln e g o  w  1964 ro k u .

A k c e p to w a li tę  p o li ty k ę  
w szyscy delegaci, re p re z e n tu ją  
cy 12 m ilio n ó w  471 tys ię c y  ra ­
d z ie ck ich  k o m u n is tó w !
N ie  b y ło  w  z ja zd o w e j d y s k u s ji 

e m o c jo n a ln y c h  s loganów , n ie  
p a d a ły  d ra s tyczn e  e p ite ty . B y ­
ły  n a to m ia s t rzeczow e u w ag i, 
k o n s tru k ty w n e  —  choć często 
k ry ty c z n e  —  o p in ie , ro zw a żn ie  
p rz e ln y ś la n e  w n io s k i.

N a  gorąco, w  tra k c ie  obrad , 
p ró b o w a łe m  w  k re m lo w s k ic h  
k u lu a ra c h  w y n o to w a ć  to, co 
w y d a je  m i s ię  n a jis to tn ie js z e  
z p rze b ie g u  p a r ty jn e j d y s k u s ji.

A  w ię c  w  p o lity c e  w e w n ę trz  
n c j:  p o k o jo w y  ro z w ó j gospodar 
lei i  u trw a la n ie  m ocy Z w ią z k u  
R adzieck iego. S ta łe , m o ż liw ie  
ja k  na jszybsze  p o p ra w ia n ie  
w a ru n k ó w  b y tu  społeczeństwa. 
U p ow szech n ian ie  s o c ja lis ty c z ­
n e j d e m o k ra c ji,  p rze s trzeg an ie  
le n in o w s k ic h  zasad i  t ra d y c j i.

Z a s ta n a w ia łe m  się, d laczego 
ta k  w ie lu  m ó w c ó w  p o s tu lo w a  
ło , na p rz y k ła d  ta k  zd aw a ło b y  
s ię  fo rm a ln e  z m ia n y , ja k  p rze  
k sz ta łcen ie , a racze j p rze m ia n o  
w anie* do tychczasow ego P rezy  
d iu m  K o m ite tu  C e n tra ln e g o  w  
B iu ro  P o lity c z n e , czy zastąp ię  
n ie  s ta n o w iska  I  s e k re ta rza  
K C  fu n k c ją  genera lnego  sekre  
ta rza .

P a ru  d e lega tów , k tó ry c h  o 
to  p y ta łe m , p o w ie d z ia ło  m i po 
p ro s tu : —  Bo ta k  było w  na­
szej p a rtii za Lenina...

A  w  polityce zagranicznej?  
Ze z ja zd o w e j d y s k u s ji w y n ik a  
ło , że n a d a l w  d z ia ła ln o śc i 
Z w ią z k u  R adzieck iego  będzie 
d om ino w a ć  dążenie  do um oc­
n ie n ia  św ia tow eg o  p o k o ju , do 
odp rę żen ia  m ię d zyn a ro d o w e j

(D okończen ie  na s tr. 2)

Sytuacja w Indonezji

Czy prezydent Sukarno
sprawuje jeszcze

jakąkolwiek władzę?
D  J A K  A R T  A  P A P . Ja k  dono ­

s i ko re spo nd e n t R eute ra , dzień 
n ik  „In d o n e s ia n  H e ra ld  ’ p rz y ­
tacza re la c ję  z o d p ra w y  zorga­
n iz o w a n e j d la  d z ie n n ik a rz y  
p rze z  now ego m in is tra  in fo r ­
m a c ji R U M A D I.  M in is te r  m ia ł 
ośw iadczyć, że obecnie  p ras ie  
in d o n e z y js k ie j „w o ln o  k r y ty k o ­
w a ć rz ą d ” , a le  z zastrzeżeniem , 
że będzie to  „ k r y ty k a  zd row a  
i  o p a rta  na  p ra w d z ie ”  (Z  do­
tychcza so w ych  fra g m e n ta ry c z ­
n ych  g łosó w  p ra s y  p rz e k a z y ­
w a n y c h  p rzez  agenc je  w y n ik a  
zresztą, że d z ie n n ik i in d o n e z y j­
s k ie -k o rz y s ta ją  z tego p ra w a  
ty lk o  w  s to su n ku  do d a w n ych  
rządów ).

A s s o c ia te d  P re ss  in fo r m u je ,  że w  
p ią te k  p a r la m e n t  in d o n e z y js k i  z a ­
k o m u n ik o w a ł  o  u s u n ię c iu  62 p o s łó w  
p o d e jr z a n y c h  o „ d z ia ła ln o ś ć  p r o k o  
m u n is ty c z n ą ” . O b e c n ie  w  p a r la ­
m e n c ie  p o z o s ta ło  236 c z ło n k ó w .

A F P  w  d e p e s z y  z D ja k a r t y  c y ­
t u je  p ią tk o w e  o ś w ia d c z e n ie  sze fa  
w o js k o w e j  s łu ż b y  in fo r m a c y jn e j  ge 
n e r a ła  Ś U B R O T O  z ło ż o n e  p ra s ie . 
S u b r o t »  o ś w ia d c z y ł,  że n o w y  g a ­
b in e t  in d o n e z y js k i  l i c z y  o b e c n ie  
t y l k o  25 c z ło n k ó w , w  t y m  6 w ic e ­
p r e m ie ró w .  W y s tą p ił  o n  p r z e c iw k o  
w e rs jo m *  ja k o b y  z r e k o n s t r u o w a ­
n y  g a b in e t  m ia ł  w c ią ż  je s z c z e  p o ­
n a d  100 m in is t r ó w  i  w ic e m in is t r ó w .

Odtąd —  d od a ł gen e ra ł —  
żaden m in ister n ie  będzie upo­
w ażniony do kontaktow ania  się 
z prezydentem  S U K A R N O  bez 
uprzedniego poinform ow ania od 
nośnego w iceprem iera* koor­
dynującego spraw y jego resor­
tu. Co w ięcej, każdy m inister 
przy ję ty  na audiencji przez 
szefa państwa —  tw ie rd z i dzień 
n :k  „S in a r  H a ra p a n ”  —  bę­
dzie m usiał składać spraw o-

zdanie ze swych rozm ów ■ 
prezydentem  nadrzędnem u w i­
ceprem ierowi.

Nawe! szamani
nie pomogli...

K U W E J T .  S z e jk  k s ię s te w k a  A b u  
D h a b l na  w y b rz e ż u  Z a to k i  P e rs k ie j 
z o s ta ł o k r a d z io n y :  z g in ę ła  m u  s p o d  
ło ż a  w a l iz k a ,  w  k tó r e j  p rz e c h o w y ­
w a ł s w e  a p a n a ż e , s ta n o w ią c e  od ­
p o w ie d n ik  250 000 f r a n k ó w  w  go ­
to w c e . W ła d c a  p rz e d e  w s z y s tk im  
w s tr z y m a ł w y p ła tę  p o b o ró w  w s z y ­
s tk im  fu n k c jo n a r iu s z o m  p a ń s tw o ­
w y m , a n a s tę p n ie  z w r ó c i ł  s ię  d o ,  
t r z e c h  s z a m a n ó w , k tó r z y  z w o ła li  
w s z y s tk ic h  p o d e jr z a n y c h  i  p rz e p ro ­
w a d z i l i  „ s ą d  b o ż y ” , p o le g a ją c y  na  
p r z y m u s o w y m  s p o ż y c iu  d a k t y l i .  
S p ra w c a  k ra d z ie ż y  p o w in ie n  b y ł  o -  
w o c e  „ z w r ó c ić ” , a lb o  za czą ć  s ię  
n im i  d ła w ić .  J e d n a k ż e  w s z y s c y  d a ­
k t y le  s t r a w i l i  i  s z e jk  o d w o ła ł s ię  
d o  s ły n n e j  ja s n o w id z ą c e j,  • F a tm y ,  
z a m ie s z k a łe j aż w  L ib a n ie .  T a  je d ­
n a k  p o w ia d o m iła  s z e jk a , że n ig d y  
n ie  w y m ie n ia  w  s w y c h  in te r w e n ­
c ja c h  n a z w is k  osó b , k tó r y m  m o -  
o ła b v  w  t - n  so o só h  z ”  r k o d z ić  ..

lĄ /e ó o ły c k

S i o i ą i i

Seria amerykańskich 
eksplozji nuklearnych
W A S Z Y N G T O N  P A P ..  D r u g i  d z ie ń  

Z k o le i  n a  p o l ig o n ie  d o ś w ia d c z a l­
n y m  w  s ta n ie  N e w a d a  A m e r y k a n ie  
p r z e p r o w a d z a ją  p o d z ie m n e  e k s p lo ­
z je  ła d u n k ó w  n u k le a r n y c h .  E k s p e ­
r y m e n t  d o k o n a n y  w  p ią te k  b y ł  
t r z y n a s tą  p r ó b ą  w  t y m  r o k u .

Czas p rze sun ą ł się o ro k  i  
znów  s p o ty k a m y  się p rz y  s to le  
w ie lk a n o c n y m .

U św ięcone  ty s ią c le tn ią  t rą d y  
c ją  św ię to , k tó reg o  sym bo lem  
je s t ja jk o ,  p is k lę , p uszys ty  
za jączek lu b  ga łązka  w ie rz b y , 
s ta ło  s ię  w  n aszym  k ra ju  synó  
n im e m  now ego życ ia . P rz y p a ­
da na  p oczą tek w io sn y , k ie d y  
sp ra g n ie n i c ie p ły c h  p ro m ie n i 
s łonecznych  i  u s p o k a ja ją c e j 
n e rw y  z ie le n i i  m y  b u d z im y  
się z  z im ow ego  pó łsnu .

D w a  św ią teczne  d n i na p ro ­
gu w io s n y , to  okres  p la n ó w  ro  
d z in n ych . B ęd z ie m y p lan o w a ć  
u r lo p y  i  u k ła d a ć  tra s y  w y c ie ­
czek. B ęd z ie m y  p lan o w a ć  d a l­
szą d rogę  życ ia  d la  ty c h  m ło ­
d ych , k tó rz y  w k ró tc e  kończą  
szk o ły , a n a liz u ją c  uszczup lony  
budże t ro d z in n y , będziem y p la  

j* now ać wyposażenie  na w iosnę  
i  le tn ie  re m o n ty  m ieszkań.

W yp a da  w ię c  gorąco życzyć  
re a liz a c ji ty c h  p la n ó w . A b y  
c iep łe , w iosenne  słońce n ie  gat 
s io  n a  k a p ry ś n y m  n ieb ie  M a ­
z u r  i  B ieszczad, a by  św iadec­
tw a  d z iec i ś w ie c iły  p ią tk a m i,  
aby w  sk lepach  b y ły  w io se n ­
n o - le tn ie  u b ra n ia , sp rzę t tu r y ­
s ty c z n y  i  sp o rto w y . A b y  n ie  
b ra k ło  b ia łe j e m a lii do o k ie n  
i  ła d n y c h  k o lo ró w  na  śc iany, 
aby w  sk lepach  b y ło  d ob re  za 
o pa trze n ie  a w  k io skach  m n ó ­
s tw o  z im n e j w o d y  sodow e j i  lo  
dów . A b y  z  z im ow ego  p ó łsn u  
o b u d z iła  s ię  nasza gas tro n om ia  
i  nasze u rzę dy , aby p rzez c a ły  
ro k  p a n o w a ł w  k ra ju  m i ły .  
w io se n n o -św ią te czn y  n a s tró j 
ce chu ją cy  lu d z i pogodnych  i  
za do w o lo nych .

W  ty m  ro k u  m a m y  tys ięczną  
W ie lk a n o c  w  naszych d z ie jach . 
Ż y c z y m y  w ię c  W am , m i l i  C zy­
te ln ic y  a by  b y ła  to  n a p ra w d ę  
ju b ile u s z o w a  i  n ap ra w d ę  n a j­
m ils z a  W ie lk a n o c  rozpoczyna ­
ją ca  o k re s  n ie u s ta ją c y c h  su k ­
cesów.



STRONA 2

Ogólnopolski Przeglqd 
Teatrów Małych Form

ziakeiiczony
P rzez  5 d n i Szczecin  g ośc ił 

12 zespo łów  T e a tró w  P ro po zy  
c j i  ze w s z y s tk ic h  n ie m a l z a k ą t 
k ó w  P o ls k i. T e a try  M a ły c h  
F o rm  są z ja w is k ie m , k tó re  w  
co raz  w ię k s z y m  s to p n iu  zdoby 
w a  sobie  p ra w a  w ś ró d  lic z ­
n y c h  w id z ó w . Cieszą s ię  one 
rosnącą p o p u la rn o ś c ią  i  n ie  
m a  ju ż  d z is ia j pow ażn ie jszego  
ośro dka  te a tra ln e g o , k tó r y  n ie  
p o s ia d a łb y  p rz y n a jm n ie j je dn e  
go te a tru  tego ty p u . P rzyczyn  
ic h  p o w s ta w a n ia  n a le ży  doszu 
k iw a ć  się p rzede  w s z y s tk im  w  
p o trze b ie  z a spo ka jan ia  p rze ­
żyć a rty s ty c z n y c h , n u r tu ją c y c h  
ś ro d o w isko  a k to rs k ie , ja k  ró w  
n ież  k rę g i w id z ó w , k tó r y c h  n ie  
za do w a la  w  p e łn i re p e r tu a r  
te a tró w  d ra m a ty c z n y c h .

N a  zdjęciu: zachodnio- 
berlińscy policjanci w yd o ­
b yw a ją  z dna H a w eli 
szczątki radzieckiego sam o­
lotu odrzutowego, k tóry  
w padł do rze k i w  środę po 
południu. W  katastro fie  
te j, ja k  ju ż  in fo rm ow aliś ­
m y, zginęli d w a j bohater­
scy lotn icy radzieccy.

C A F  —  P h o to fa x

W kilku godzin 
po XXIII Zfeidiie

(D okończen ie  ze s tr. 1)

s y tu a c ji i  o k ie łz n a n ia  agreso­
ró w  i  m i l i ta r y s tó w ,  do  w zm óc  
n ie n ia  r o l i  ZS R R  i  b ra tn ic h

Zakończenie k ra jow e j narady sędziów

Surowiej 
bandytów i gwałcicieli!
W A R S Z A W A  P A P . W  W arszaw ie  zakończyła się k ra jow a  

narada prezesów i kierow niczego a k tyw u  Sądów W ojew ódz­
k ich. W  toku obrad zabrał głos sekretarz K C  P Z P R  W łady­
s ław  W IC H A . Stwierdzi? on, że p a rtia  p rzyw iązu je  dużą  
w agę do k ierunków , m etod i  w y n ik ó w  dzia łan ia  organów  spra­
w iedliw ości.
A N A L IZ U J Ą C  a k tu a ln ą  p o ­

l i t y k ę  k a m ą  sądów  n a le ży  
p o d k re ś lić , że s y tu a c ja  w  te j 
dz ied z in ie  u le g ła  w y d a tn e j po ­
p ra w ie . W  n a jp o w a żn ie jszych  
sp ra w ach  o zaga rn ięc ie  m ie n ia  
społecznego sądy s łuszn ie  s to ­
su ją  szeroko re p re s ję  ekono ­
m iczną , o bo k  w y s o k ic h  k a r  p o ­
z b a w ie n ia  w o ln o ś c i. S urow e  
w y ro k i w  s tosu n ku  do  o rg a n i­
z a to ró w  i  u c z e s tn ik ó w  a fe r 
m ięsn ych , d e w iz o w y c h  i  in ­
n y c h  s p o tk a ły  s ię  z  p rz y c h y l­
n ą  oceną o p in ii p u b lic z n e j. 
S po łeczeństw o  nasze a p ro b u je  
zdecydow ane  ś ro d k i w a lk i z 
a fe rz y s ta m i.

W  s p ra w a c h  d r o b n y c h ,  p r z y p a d ­
k o w y c h  p rz e s tę p s tw , s ą d y  s łu s z n ie  
u n ik a ją  s z a fo w a n ia  k a r a m i p o z b a ­
w ie n ia  w o ln o ś c i,  zaś s z e ro k o  s to ­
s u ją c  in n e  ś r o d k i  r e p re s y jn e  i  w y ­
c h o w a w c z e , d a ją  ic h  s p ra w c o m  
sza n se  p o p ra w y .

—  N ie  m o ż e m y  z a m y k a ć  o c z u  na  
s ła b o ś c i w y s tę p u ją c e  n a d a l w  t e j  
d z ie d z in ie  —  p o w ie d z ia ł n a s tę p n ie  
W . W ic h a . W  d a ls z y m  c ią g u  n o to ­
w a n e  są p r z y p a d k i  w y m ie rz a n ia  
k a r  p o z b a w ie n ia  w o ln o ś c i p o n iż e j 
u s ta w o w e g o  m in im u m  w  p o w a ż n ie j 
s z y c h  s p ra w a c h  o z a g a rn ię c ie  m ie ­
n ia  s p o łe c z n e g o . P o n a d to  w  częśc i 
t y c h  s p r a w  n ie  o rz e k a  s ię  p r z e ­
p a d k u  m a ją t k u ,  m im o  n a k a z u  li­
s ta  w y .

W ie le  u w a g i p o ś w ię c ił se­
k re ta r z  K C  P Z P R  p ro b le m o m  
sku tecznego zw a lcza n ia  p rze ­
stępczości k ry m in a ln e j.  P o s tu ­
lo w a n a  na  narad z ie  po trzeba  
za os trze n ia  re p re s j i k a rn e j w  
s p ra w ach  o ro zb o je , g w a łty , 
b ó jk i  i  p o b ic ia , uszkodzen ia  
c ia ła  i  in n e  tego  ro d z a ju  p rz e ­
s tęp s tw a  k ry m in a ln e  w y n ik a  z 
n ie w ą tp liw e g o  fa k tu ,  że o rzecz­
n ic tw o  sądów  na  ty m  o d c in k u  
n ie  zawsze o dp ow iada  a k tu a l­
n em u  n a tę żen iu  i  spo łecznej 
s z k o d liw o ś c i ty c h  p rzes tęps tw .

R e p res ja  w obec s p ra w ców  
ro z b o jó w  i  w sze lk ie go  c h u li­
gań s tw a  n ie  m oże b yć  t r a k to ­
w a n a  ja k o  d o ryw cza  a k c ja . Re­
a k c ja  sądów  m u s i b yć  w  ty c h  
sp ra w a ch  szybka, a o rzeczn ic ­
tw o  p o w in n o  zawsze o d p o w ia ­
dać a k tu a ln e j wadze  i  społecz­
n e j s z k o d liw o ś c i d an e j k a te g o ­
r i i  p rzes tęps tw .

W . W ic h a  s tw ie r d z i ł ,  że  a p a r a t  
w y m ia r u  s p r a w ie d l iw o ś c i  w y p o s a ­
ż o n y  je s t  w  w y s ta r c z a ją c e  p r z e p i­
s y , k tó r e  p r z y  p r a w id ło w y m  w y ­
k o r z y s ta n iu  u c z y n i ły b y  w a lk ę  z 
p rz e s tę p c z o ś c ią  b a r d z ie j  s k u te c z n ą . 
N ie p e łn e  u w z g lę d n ie n ie  t y c h  m o ż l i ­
w o ś c i p r o w a d z i  d o  w n io s k u ,  że n ie  
z a w sze  są  o n e  n a le ż y c ie  ro z u m ia n e  
i  d o c e n ia n e  p rz e z  s ę d z ió w .

Is to tn ą  r o lę  w  t y m  z a k re s ie  o d ­
g r y w a ć  p o w in n o  m . in .  s ta łe  p o ­
le p s z a n ie  p r a c y  o r g a n iz a c j i  p a r t y j ­
n y c h  w  s ą d o w n ic tw ie ,  p o g łę b ia n ie  
w ię z i  z t e r e n o w y m i in s ta n c ja m i 
p a r t y jn y m i ,  r a d a m i n a r o d o w y m i i  
o r g a n iz a c ja m i s p o łe c z n y m i,  u t r z y ­
m y w a n ie  p rz e z  s ę d z ió w  c o d z ie n n e ­
g o  k o n ta k tu  z  s z e r o k im i k r ę g a m i 
lu d z i  p r a c y .

C z ł o w i e k
za burtą!

G D A Ń S K  P A P . P o lsk ie  R a ­
to w n ic tw o  O k rę to w e  zosta ło  za 
a la rm o w a n e  w ia d om ośc ią  o za­
g in ię c iu  ry b a k a  z k u tra  . .D ^ r- 
40”  należącego do p rz e d s ię b io r­
s tw a  . .K u te r”  w  D a rło w ie . W  
n ie u s ta lo n y c h  o ko liczno śc ia ch  
ry b a k  M iro s ła w  G ag ie w  w y ­
p a d ł za b u r tę . W y p a d e k  n a ­
s tą p ił w  c z w a rte k  w ie czo re m  
w  o d leg łośc i ok. 5 m i l  m o r­
s k ic h  od D a rło w a . W  p o s z u k i­
w a n ia c h  zag in ionego  u czes tn i­
czy 11 k u tr ó w  ry b a c k ic h  c ra z  
je d n o s tk a  ra to w n ic z a  „R -3 ” .

p a ń s tw  s o c ja lis ty c z n y c h . Są to  
s p ra w y  w a żne  i  z a jm o w a ły  
znaczną  część m ie js c a  w  
z ja z d o w e j d y s k u s ji.

A le  p ró c z  tego  m o skw icza n ie  
p rz e ż y li X X I I I  Z ja z d  K P Z R  
ja k o  w y d a rz e n ie  o o g ro m n y m  
w p ły w ie  na ic h  pow szedn ie  ż y ­
cie.

L u d z ie  rad z ieccy  u w ażn ie  
s t iu d o w a li l ic z b y  padające  ze 
z ja z d o w e j t ry b u n y .  W c z y tu ją c  
s ię  w  s ta ty s ty c z n e  o b liczen ia , 
za po w ia d a ją ce  w  suchych  
w s k a ź n ik a c h  w z ro s t dochodu 
narodow ego  o  30 p ro cen t, za­
ro b k ó w  p ra co w n iczych , e m e ry  
tu r ,  szyb ko  p rz e k ła d a li je  na 
ję z y k  s p ra w  codz iennych .

Podniesienie m in im u m  płac 
do 60 ru b li, średnio trzy d zie ­
stoprocentowy w zrost docho­
dów, 5 -dn iow y  tydzień  pracy, 
p raw ie  zrów nan ie  tem pa roz­
w o ju  p rodukcji grupy „ A ” i 
grupy „B ” —  oto  z obszernej 
l is t y  p a rę  ty lk o  za pow iedz i, o 
k tó r y c h  się  żyw o  d y s k u tu je  w  
p rz e rw ie  o b ia d o w e j, p rz y  w ie ­
czo rn e j herbac ie , g dy  zgaśnie 
e k ra n  te le w izo ra ...

Za  w s k a ź n ik a m i k r y ją  się 
n ie ła tw e  p ro b le m y , om aw iane  
ze z ja z d o w e j t ry b u n y .  A b y  
osiągnąć za p o w ie d z ia n y  w z ro s t 
p ro d u k c ji n a  p rz y k ła d  lo d ó ­
w e k , h u tn ic y  ju ż  te ra z  ob licza  
ją  i  in fo rm u ją ,  ja k im i m etoda  
m i chcą z w ię kszyć  w y to p y  
s ta l i.  Ż e b y  d os ta rczyć  na r y ­
n e k  z a po w ia d an e  w  p la n ie  
w ię ksze  ilo ś c i a r ty k u łó w  spo 
ż y w czych  czy tk a n in ,  ju ż  teraz 
ro ln ic y  ze z ja z d o w e j t ry b u n y  
m ó w ią  o p o d e jm o w a n y c h  k r o ­
k a c h : ja k  i  gdz ie  chcą z w ię k ­
szać obsza ry  za s iew ów  zbóż i 
ja rz y n ,  ja k ic h  p o trz e b u ją  m a 
szyn , n aw ozów , ja k ie  są im  po 
trze bn e  u rzą dze n ia , by p o d ­
n ieść p ro d u k c ję  w e łn y  czy b a ­
w e łn y .

W ie le  d n i t rw a ła  na  K re m lu  
gospodarska , rzeczow a  w y m ia ­
na  o p in ii i  u w ag . G łosy  w  d y ­
s k u s ji,  b a rd z ie j p rz y p o m in a ły  
m a tem a tyczn e , n au kow e  a n a li 
zy, n iż  e fe k to w n e  hasła.

M ó w iło  s ię  na  Z je źd z ie  spore 
o os iągn ięc iach , a le  każdy p ra  
w ie  d e le g a t s tw ie rd z a ł, że moż 
na b y ło b y  z ro b ić  w ię ce j, gdy 
b y  n ie  ro z m a ite  b łę d y , n iedo 
p a trz e n ia . M ó w iło  s ię  dużo i 
o ty m , żo* n ik t  te ra z  w  p a r t i i  
n ie  k o m e n d e ru je , że n ie  n arzu  
ca s ię  a d m in is tra c y jn y c h  su ­
b ie k ty w n y c h  ocen i  decyzji. 
O d rod zo ny , le n in o w s k i s ty l 
p ra c y  p a r ty jn e j pobudza  in i ­
c ja ty w ę  lu d z k ą , rozbudza  tw ó r 
czą a m b ic ję .

T o  w ła ś n ie  je s t p o lity c z n ą  
g w a ra n c ją , że ju ż  dz iś  m ożna 
w  M o s k w ie  i  w  c a ły m  Z w ią z ­
k u  R a d z ie c k im  po legać  na no 
w y c h  w s k a ź n ik a c h , budżetach. 
P la n y  będą re a liz o w a n e  i  p rze  
k raczane . Ś w iadczą  o ty m  
choćby tys ią ce  p o s tu la tó w  i  
w n io s k ó w , s k ła d a n y c h  w  p o w ­
szechnej d y s k u s ji nad  p ię c io ­
la tk ą  i  w szechs tronne  pop a rc ie  
okazyw a n e  o b rad om  Z ja zd u .

D A R IU S Z  P IĄ T K O W S K I

w m n n m n rn
G D Z IE  B Ę D Ą  S T A T K I?  

Bliskiego i  średniego 
tram pingu

W  S z c z e c in ie : s /s  „ K o ln o ”  s/s 
„P o z n a ń ” , s /s  „ J e lc z ” , s/s .«Jed­
no ść  R o b o tn ic z a ” , s/s  „ B r y g a d a  
M a k o w s k ie g o ” , s /s  „ S o ld e k ” .

W  m o r z u :  s /s  „ G l iw ic e ” , s/s 
„ T c z e w ” , s /s  „ K a t o w ic e ” , s/s 
„C ie s z y n ” , s/s „ W ie c z o r e k ”  s/s 
„ U s t k a ” , s/s „ Z ie lo n a  G ó ra ” , 
s/s „ P s t r o w s k i ” , s/s „ K ie l c e ” .

W  p o r ta c h  z a g r a n ic z n y c h :  m /s  
„ K r u t y n i a ”  —  A n g l ia ,  m /s  „ R o ­
k i t a ”  w e  F r a n c j i ,  s 's  „ O ls z t y n ”  
w  A n g l i i ,  s/s „ R a t a j ”  w  A n g l i i .

S ta tk i lin iow e

W  S z c z e c in ie :  m /s  „ A n d r z e j  
B o r o w y ” , m /s  „ R u s a łk a ” , m /s  
„ W o d n ic a ” , m /s  „ N e r ” , m 's  
„ M a z u r y ” , m /s  „ S k ie r k a ” , m 's  
„ G r o d z ie c ” , m /s  „ J a n  Z iż k a ” .

W  m o r z u :  m /s  „ K a p i t a n  K a ń ­
s k i ” , m 's  „ W a r m ia ” , m /s  „ K a ­
p i t a n  S ta n k ie w ic z ” , s/s „ O p o le ” , 
m /s  „ S k r z a t ” , m /s  „ W i ła ” , 
m /s  „ G o p la n a ” , m 's  „ W r ó ż k a ” , 
m /s  „ Ś w ie t l i k ” , m /s  „ M o d l in ” , 
m /s  „ E lb lą g ” , m 's  „ P u c k ” , m /s  
„ L iw ie c ” , s /s  „ K a l is z ” , m /s  
„ K r a k ó w ” .

W  o b c y c h  p o r ta c h :  m /s  „ M a ­
r y n a r z  M ig a ła ”  w  S z w e c ji ,  m /s  
„ C h o c h l ik ”  w  O s lo , m /s  „ D z i -  
w o ż o n a ”  w  A n g l i i ,  m 's  „ S y r e n ­
k a ”  w  z a c h o d n ie j A n g l i i ,  m /s  
„ R e jo w ie c ”  w  L a s  P a lm a s , s/s 
„ H u t a  F lo r ia n ”  w  C o n a k r y ,  s/s 
„ B ia ł y s t o k ”  w  L a s  P a lm a s , m /s  
„ K r u s z w ic a ”  w  L a g o s , m 's  
„ Ś w id n ic a ”  w  T e rn ie ,  m /s  „ W i ­
ś l ic a ”  w  L a g o s , m /s  „S z c z a w n i­
c a ”  w  L a s  P a lm a s .

S t a t k i  t r a m p in g u  o c e a n ic z n e ­
g o  b ę d ą  p r z e b y w a ły  p o d cza s  
ś w ią t  w  p o r ta c h  o b c y c h  i  n a  
m o r z u ,  w  p o r c ie  m a c ie r z y s ty m  
b ę d ą  p r z e b y w a ły  t y l k o :  m /s  
„ E n e r g e ty k ” , s/s „ H u t a  Z y g ­
m u n t ” .

S zczec ińsk i p rze g lą d , ja k  oce 
n iła  to  w c z o ra j d y s k u s ja , b y l 
ze wszech m ia r  u da ną  im p re ­
zą. Po ra z  p ie rw s z y  d z ia ła ją c e  
d o tą d  w  iz o la c ji te a try  p ropo -: 
z y c j i  m ia ły  m o ż liw o ś c i skon-: 
f ro n to w a n ia  i  p rze d ysku to w a -: 
n ia  sw o ic h  za łożeń o ra z  w y ­
p ró b o w a n ia  s w y c h  s ił. Je s t to  
n ie w ą tp liw ie  n a jw a ż n ie js z e  o-, 
s ią gn ięc ie  im p re z y .

W  o s ta tn im  d n iu  t rw a n ia  
p rz e g lą d u  o b e jrz e liś m y  sz tukę  
„K ra in a  o d w e tó w ”  w g  „Z m ie rz  
ch u  d em on ów ”  R . B ra n d s ta e t­
te ra  w y s ta w io n ą  p rzez  te a trz y k  
„E k s p re s ja ”  z B ia łeg o s to ku . 
W y k o n a w c a m i p rz e d s ta w ie n ia  
b y l i :  A . Iw a n ie c  i  P. S o w iń ­
s k i,  k tó r y  b y ł  ró w n ie ż  reżyse­
re m  p ro g ra m u . S c en o g ra fia  —; 
T . Ja rża , m u z y k a  —  R . P anek, 
u k ła d  taneczny  —  J . S ła w uska . 
P rz e d s ta w ie n ie  to  za kończy ło  
p rze g lą d  na scenie  k lu b u  „K o n  
t ra s ty ”  o godz. 18.00. K o le jn e  
d w a  p rz e d s ta w ie n ia  o d b y ły  s ię  
w  k lu b ie  „13 M u z ”  o godz. 
20.30. „E s tra d a  D o ln oś lą ska ”  za 
p re ze n to w a ła  p ro g ra m  z a ty tu ­
ło w a n y  „H iro s z im a  8.15” . Spelc 
ta k i o p a rty  b y ł na  lis ta c h  p iło  
ta  a m e ryka ń sk ie g o , k tó r y  rz u ­
c i ł  bom bę na H iro s z im ę  w  
1945 ro k u . O s ta tn i dz ień  p rz e ­
g lą d u  z a ko ń czy ł m o n o d ra m  J . 
B ocheńskiego  „T a b u ”  w  w y k o  
n a n iu  —  L .  L e g u t. (n o -e l)

Morskie bomby 
głębinowe

w... cenSniii! Poznania
P O Z N A Ń  P A P . C h w ile  n ie z w y k łe j  

e m o c ji  p r z e ż y l i  m ie s z k a ń c y  u l i »  
G a rb a r y  i  W o d n e j,  p o ło ż o n y c h  w  
p o b liż u  s ta ro m ie js k ie g o  R y n k u  w; 
P o z n a n iu . W  cza s ie  p ra c  p o r z ą d k o ­
w y c h  n a t r a f io n o  n a  p o c is k  a r t y le ­
r y js k i .  Z a w ia d o m io n o  s a p e ró w , k t ó  
r z y  p r z y  p o m o c y  c z u łe g o  w y k r y ­
w a c z a  m in  s t w ie r d z i l i  o b e c n o ś ć  je ­
szcze in n y c h  p r z e d m io tó w  m e ta lo ­
w y c h .  O k a z a ły  s ię  n im i  d w ie  b o m ­
b y  g łę b in o w e , u ż y w a n e  w  c z a s ie  
w o jn y  d o  z w a lc z a n ia  o k r ę tó w  p o d ­
w o d n y c h .  K a ż d a  z t y c h  b o m b  w a ż y  
o k o ło  50 k g .  E k ip a  s a p e ró w  w y ­
w io z ła  b o m b y  n a  p o l ig o n ,  g d z ie  zo*. 
s ta ły  z n is z c z o n e  w  p ią te k  r a n o .

Zatratowali 
na śmierć.«
R Z E S Z Ó W  P A P . J a k  ju ż  do­

n o s il iś m y , 1 bm . na  p rz y s ta n ­
k u  a u to b u so w ym  P K S  w  m ie j­
scowości M a la w a , p ow . Rze­
szów, n a p ie ra ją c y  na  d rz w i 
w e jśc io w e  au to bu su  pasażero-. 
w ie  s t ra to w a li na  śm ie rć  58- 
le tn ią  m ieszka nkę  w s i K ra cz-. 
k o w a  (p cw . Ł a ń c u t) K a ta rz y -, 
nę G arga ła . P o d p ro k u ra to r  po ­
w ia to w y  w  Rzeszow ie A n to n i 
H e c h t w y ja ś n ia ją c  k o re spo n ­
d e n to w i P A P  —  na p o d s ta w ie  
w s tę p n ych  dochodzeń —  przy-* 
czyny  tra g iczne go  w y p a d k u  
s tw ie rd z ił,  że zgon o f ia r y  na ­
s tą p ił w y łą c z n ie  na s k u te k  usz­
kodzeń c ia ła  w  w y n ik u  s tra ­
to w a n ia  K . G a rg a ły  p rze z  na-, 
p ie ra ją c y c h  pasażerów . U  o f ia ­
ry  s tw ie rd z o n o  m . in .  z ła m a n ie  
w  d w u  m ie jsca ch  k rę g os łu p a , 
k iJ k u  żeber, u szkodzen ie  p łu c , 
zgniecenie  ko śc i m ie d n ic y  i  
p ę k n ię c ia  n e rk i.  S ekc ja  w y k lu - .  
czy ła  m o ż liw o ść  zgonu na  s k u ­
te k  p rz y c z y n  sa m o is tnych , po ­
d ob n ie  ja k  w iz ja  lo k a ln a  —i 
m o ż liw ość  p o trą c e n ia  p rze z  A u ­
tobus. D ochodzen ia  t rw a ją .

P06QDÄ na dziś
Z A C H M U R Z E ­

N IE  zm ienne , mo  
ż liw o ś c i n ie w ie l­
k ic h  opadów . 
Tem p. ok. 12 st. 
w ia t r y  u m ia rk o ­
w ane , p ó łn o cn o -  
w sch . i  w sch od ­
nie.
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Impresje jugosłowiańskie
(Korespondencja własna „Kuriera“ )

B a w iłem  w  Jugo s ła w ii b lisko  trz y  tygodn ie . S er­
deczność i  uprze jm ość gospodarzy sp raw iła , że m ia ­
łe m  okazję podczas tego k ró tk ie g o  p ob y tu  zw iedzić  
bardzo w ie le . D ałem  tem u w yraz  w  c y k lu  korespon­
d e n c ji na lam ach „K u r ie ra ’ , k tó re  jednak b y ły  raczej n .v ch. m ilo w y c h  k ro k ó w  w  ro?. w  zasadzie 

w y ry w k o w y m i s p o jrze n ia m i na ten n iezm ie rn ie  eie- te S to S l" 'k tó  t a * 1'

r.) hasła  ogó lnego  p o w s ta n ia  s k im  ry n k u . Ś w ia dczy  b u r z l i-  
o g a rn ę ły  w s z y s tk ie  n a ro d o w o ­
ści, w s z y s tk ie  z iem ie . K o m u ­
n iz m  w  J u g o s ła w ii b y ł ró w n o - 
znaczny z . p ro g ra m e m  n a ro d o ­
w y m , z e s p o lił w s z y s tk ie  t ra d y ­
c je  i  k ie ru n k i n a ro d o w o -z je d - 
nocze n iow ie , zy s k a ł c h a ra k te r 
p a tr io ty c z n y . T e n  h is to ry c z n y  
fa k t  le gn ie  też u p od s taw

w y  ro z w ó j p rz e m y s k i w e  w s z y ­
s tk ic h  re p u b lik a c h . N ie z w y k le  
s p ra w n ie  d z ia ła ją ca  s fe ra  us ług  
w e  w s z y s tk ic h  dz ied z in a ch  i  
n ie m a l w  k a ż d y m  z a k ą tk u  k r a ­
ju  m u s i b ud z ić  ty lk o  zazdrość 
tu r y s ty  z P o ls k i. Na w s i o ds tą ­
p ion o  ód k o le k ty w iz a c ji ,  n e  
re z y g n u ją c  z n ie j ja k o  ce lu

k a w y  k ra j.  Obecnie p rzysz ła  pora na b a rd z ie j ogó l­
ne im pres je , na próbę re k a p itu la c ji, na odwagę spo j­
rzenia  na p rob lem y Ju go s ła w ii w  ka tegoriach  b ar­
d z ie j ogó lnych, syn te tyzu jących  jednostkow e w raże­
n ia . Tak, w łaśn ie  na o dwa .’ ę. P rob lem ów  jest bow iem  
taka  przerozm aitość, że n ie  w iadom o, k tó ry  w ziąć na 
w arsztat.

B i J a k  to  się je d n a k  s ta ło , że
H  ten  k ra j o g rom n ych  k o n tra s tó w
“  je s t d z is ia j je d n o lity m  o rg a n iz -

. m era p o li ty c z n y m  i g os poda  r -  
N IE  M A  C H Y B A  w  E u ro p ie  czym , że p a tr io ty z m  zesiM ia 

k ra ju  b a ra z ie j s k o m p lik o w a n e - d z is ia j w  je d n y m  rv tm ie  w s z y - 
go, b a rd z ie j n aszp iko w a ne go  sU lie r e p u b lik i i  n a rodośc i i

w s z y s tk ic h  p o w o je n n y c h  s tru k  osta tecznego, a le  l i  ty lk o  na za- 
tu ra łn y c h  p rz e m ia n  społeez- sadzie  d o b ro w o ln o śc i, o b ie ra ją c

podobną do  naszej 
ogę ro z w o ju  ro ln ic -

p rze zw y
ty c h  J u g o s ła w ii szczególn ie  n ie  
s k ą p iła  n a w e t p o w o je n n a  rze  
czyw istość.

I I
PO  W Y Z W O L E N IU  J u g o s ła ­

w ia  posz ła  po  tra d y c y jn e j,  r a ­
d z ie c k ie j —  je d y n e j zresztą  
w ó w czas —  d ro dze  b u d o w n ic ­
tw a  s o c ja lis tyczn e g o . S zybka  
k o le k ty w iz a c ja  w s i, sz y b k i p r 
ces in d u s tr ia liz a c ji 
s c e n tra liz o w a n y m

A le  w  lip c u  u b ie g łe go  ro k u  
J u g o s ło w ia n ie  p rz y s tą p il i p o ­
n o w n ie  do p o s z u k iw a ń  m o d e lo ­
w y c h  w  s fe rze  za rzą dza n ia  i 
p la n o w a n ia  gospoda rką  n a ro ­
dow ą. S ta ry  system  za rzą dza ­
n ia  n ie  z d a w a ł ju ż  egzam inu  
w  n o w e j s y tu a c ji.  L ip c o w a  re ­
fo rm a , k tó r e j re a liz a c ja  o b li­
czona je s t na ca le  la ta , m a n ie ­
ja k o  d w a  a s p e k ty : k o n iu n k tu ­
ra ln y  i  s t ru k tu ra ln y .  P ie rw s z y  
z n ic h  zm ie rza  d o  u s ta b iliz o -

k ra ju 7e w a n ia  g osp od a rk i, po ło że n ia  
system em  k re s u  in f ia c j i  (m ięd zy  1960 a

k o n tra s ta m i, n iż  to  m a m ie j 
w  J u g o s ła w ii. D o tyczy  to  n ie  
t y lk o  p ro b le m a ty k i społeczno- 
e kon om iczn e j. K o n tra s ty  z ja ­
w ia ją  się na k a żdym , n a w e t 
n a jm n ie j o cz e k iw a n y m  m ie j­
scu ; ja k  g dyb y  za p o c ią g n ię ­
c ie m  c z a ro d z ie js k ie j ró żd żk i, 
a b y  ty m  k ra je m  jeszcze b a r ­
d z ie j się fascyn o w ać  i aby go 
jeszcze b a rd z ie j p o d z iw ia ć . D o ­
ty c z ą  w ię c  te  k o n tra s ty  k l im a ­
tu , u k s z ta łto w a n ia  g e o g ra fic z ­
nego, r e lig ii,  n a rod ow ośc i itp .

W y m ie ń m y  pod s taw o w e  p rzy  
n a jm n ie j p rz y p a d k i ju g o s ło ­
w ia ń s k ic h  k o n tra s tó w . Jest to  
w ię c  k ra j sześciu re p u b lik  (Ser 
b ia , C h o rw a c ja , B ośn ia  i H e r ­
ce go w in a , S ło w en ia , M acedonia  
i  C za rn og ó ra ) o raz d w óch  o k rę  
g ó w  a u to n o m iczn ych  (V o jv o d i­
na  i K o s o v o -M e to h ija ). K ra j 
trz e c h  u rzę do w ych  ję z y k ó w  
s e rb o -c h o rw a c k i, s ło w e ńsk i i 
m a ce do ńsk i) o ra z  k i lk u  d ia le k ­
tó w  o db ie ga ją cych  od m a c ie rz y  
s lego  ję z y k a . K r a j  dw óch  a lfa ­
b e tó w : ła c iń s k ie g o  i  c y ry l ic y .  
T rz e c h  r e l ig i i :  p ra w o s ła w n e j, 
m u z u łm a ń s k ie j i k a to lic k ie j.  
P ię c iu  na rod ow ośc i: S erbó w , 
C h o rw a tó w , S ło w eń có w , M ace ­
d o ń c z y k ó w  i C za rn og ó rcó w . Do 
tego  jeszcze dochodzą ró żn ice  
w  p oz io m ie  ro z w o ju  poszcze­
g ó ln y c h  re p u b lik  i  re g ion ó w . 
D z is ia j jeszcze n p . S ło w en ie c

że je s t on podnoszony w  co­
d z ie n n y m  życ iu , szczegó ln ie  w o  
bec cudzoziem ców , do ra n g i 
c n o ty  na jw yższe j?  P rzec ież te j 
d z is ia j o c z y w is te j je d n o śc i b ru ź  
d z ila  n ie  ty lk o  p rz y ro d a , d z ie ­
lą c  k ra j na m n ó s tw o  o d rę b ­
n ych  re g io n ó w , a le  b ru ź d z iła  
p rzede  w s z y s tk im  h is to r ia , roz 
d z ie ra ją c  p rzez w ie k i tę  część 
B a łk a n ó w  i p o d d a ją c  go w p ły ­
w o m  bądź o to m a ń s k ie j potęg i, 
bądź też s ile  m o n a rc h ii H a b s ­
b u rg ó w .

za rządzan ia  m ia ły  b yć  o w y m  1964 r . ko sz ty  u trz y m a n ia  w z ro  
z ło ty m  panaceum  na w s z y s tk ie  sły  o 40 p roc.) o raz  p rz y w ró c e -  
tru d n o ś e i tego  b iednego  i zaeo- n ja ró w n o w a g i p ła tn ic z e j d rogą  
fa n  ego k ra ju .  A le  p rz y s z e d ł pa k o n t ro l i  nad  spożyc iem  i p o - 
m ię tn y  1946 ro k  ze w s z y s tk im i bud zen ia  w z ro s tu  w y d a jn o ś c i 
s w o im i p o li ty c z n y m i i  e k o n o - p ra c y  za k ła d ó w , a ta kże  całego 
m ic z n y m i ko n s e k w e n c ja m i. J a -  system u, 
g os ła w ia  pozosta ła  w  iz o la c ji;
zdana na w ła sn e  s iły  i  je d n o ­
cześnie  n ie  chcąca t ra c ić  zd o ­
byczy  re w o lu c ji,  do re z y g n a c ji 
z k tó ry c h  ja kże  często i sys te ­
m a ty c z n ie  k u s i l i  s y re n im i g lo ­
sam i zachodn i „p ro te k to rz y ” .

W  n o w e j s y tu a c ji h is to ry c z - 
rch

A s p e k t s t ru k tu ra ln y  re fo rm y  
zm ie rza  do o pa rc ia  g osp od a rk i 
na coraz trw a ls z y c h  p od s ta ­
w ach , w zm oże n iu  w y d a jn o ś c i, 
l ik w id a c j i  m a rn o tra w s tw a  o raz 
pew nego m o n op o lu  n ie k tó ry c h  
za k ła d ó w  p ra cy . Is tn ia ły  bo ­
w ie m  u p rz y w ile jo w a n e  fa b ry

s tem  e m e ry tu r  i  re n t. W e w szy  
s tk ic h  za k ład a ch  o b s e rw u je  się 
pęd  d o  podnoszenia  k w a l i f ik a ­
c j i  za w od o w ych , a lu d z ie , k tó ­
rz y  ic h  n ;e pos ia d a ją  i  n ie  p o ­
d e jm u ją  t ru d u  u z u p e łn ie n ia  —  
w ra c a ją  do sw o ich  ro d z in , n a j­
częście j na w ieś. Jednocześn ie  
o b s e rw u je  się zaham ow an ie  n a ­
p ły w u  lu d n o ś c i w ie js k ie j do 
m ia s t, co o s ta tn io  u je m n ie  o d b i­
ja ło  się na ro z w o ju  ju g o s lo w ia ń  
sldego ro ln ic tw a . W reszc ie  z no 
w y m  system em  uposażeń o bse r­
w u je  s ię  też z ja w is k o  m n ie js z e j 
o m ig -a c ji z a ro b k o w e j za g ra n i­
cę. T rze b a  b ow iem  w ie d z ieć , że 
ju g o s ło w ia ń s k i sys tem  n ie  c z y ­
n i żadnego p ro b le m u  z fa k tu ,  
je ż e l i k toś  chce p ra cow a ć  za 
f iia n ic ą . N ie  b y ło  to  je d n a k  k o ­
rzys tn e  d la  g osp od a rk i, gdyż m i 
ra ż  w y s o k ic h  z a ro b k ó w  pozba ­
w ia ł k r a j  w ie lu  fach o w ców , k tó  
ry c h  J u g o s ła w ia  n ie  odczuw a 
n a d m ia ru .

A le  n o w y  m o d e l g osp od a rk i 
ju g o s ło w ia ń s k ie j w  n ic z y m  n ie  
ogran icza  u p ra w n ie ń  sa m o rzą ­
du robo tn iczego . P o w ie d z ia łb y m  

n aw e t, że jeszcze b a rd z ie j je  u -  
g ru n to w u je  i  pog łęb ia . S oc ja ­
l iz m  zszedł jeszcze b a rd z ie j z 
t ra n s p a re n tó w  w  codzienną  p ra  
k ty k ę . P oczucie  o d p o w ie d z ia l­
nośc i za w s p ó ln y  los, za w ła s ­
ną s y tu a c ję  m a te r ia ln ą  u g ru n ­
to w a ło  się w  spo łeczeństw ie  ju ­
g o s ło w ia ń s k im  n ie z w y k le  g łę b o ­
ko . I  to  je s t chyba  w ie lk i  s u k ­
ces te j s ta w k i na w s z y s tk ic h , te 
go uczen ia  w  s k a li ca łego spo­
łeczeńs tw a  o d p o w ie d z ia ln o śc i za 
s w ó j z a k ła d , za s w ó j k ra j.  S tąd  
c h yba  w  J u g o s ła w ii s łyszy  się 
ta k  b a rdzo  m a ło  u ty s k iw a ń  i  
m a lk o n te n c tw a ; je s t n a to m ia s t 
w ś ró d  lu d z i tego  k ra ju  w ie le  
r i e  reżyse row anego  e n tu z ja zm u  
i  patosu, w ia ry  w  to . że n ow a  
lo g ik a  p rz y n ie s ie  —  chociaż n ie  
z d n ia  na dz ień  —  k o n k re tn e  
re z u lta ty .

i i i

A  i  p rzec ież  podczas o s ta tn ie j rozw iT za r^  n 4 °  b i w  ^one ^wea^e k i ’ k tó re  w s z e lk im i sposobam i 
w o jn y  n ic  na je j  p o c z t u  n ie  J ™ » » ' p a r z u c a f r  sw o je  w y ro b y  r y n -

za co fa n ie  gospodarcze k ra ju  i 
b ra k  t r a d y c j i  k la s y  ro b o tn i-

w s k a z y w a ło , że k ra j  ten  w y ­
rw ie  s ię  z p ę t ro z ju szon ych  n a ­
c jo n a liz m ó w . W e w n ę trz n ie  s k łó  
eona, os łab io n a  p rze z  ta rc ia  
n ie s n a s k i ró żn ych  
p o lity c z n y c h  w  w a lc e  z N ie ro  
ca m i i  W ło c h a m i Ju go s ła w ia  
k a p itu lu je  po  je d e n a s to d n io - 
w y m  oporze. N a te r y to r iu m  
C h o rw a c ji,  B ośn i i  H e rc e g o w i­
n y  p o w s ta je  p ro h it łe ro w s k ie , 
fa s z y s to w s k ie  „N ie p o d le g łe  Pań

k o w i w e w n ę trz n e m u . In n e  k u ­
p o w a ły  s u ro w ie c  za g ra n icą ,

rastaVi.ee} a d n ia  na w g . k u rs u  750 d in a ró w
„ „ „ „ „  „ A dz ień  na p n iu  ró w n ie  « .c o fa n e - d a la r 1 s p rze d a w a ły  n as tęp- 

50 c h łop s tw a . K r a j  n ie  p o s ia d a ł J ^ o o y  z ego
także , w s k u te k  swego n ie d o ro ­
z w o ju  na k a p ita lis ty c z n e j d ro -

su ro w ca , w y m ie n ia ją c  u z y s k a ­
ne d e w izy  po k u rs ie  1 200 d i­
n a ró w  za d o la r. T a k  w ię c  za-dze, t ra d v e ji d e m o k ra ty c z n y c h . ,u* ,uw  * *

T rze b a  b y ło  je d n a k  p o d ją ć  r y -  sadm ezym  ce lem  re fo rm y  je s t 
z v k o  d e c e n tra liz a c ji,  sa m e rza- w y d a jn o ś c i ca.ego
du robo tn iczego , d e m o k ra c ji ekonom icznego  o raz

u s ta b iliz o w a n ie  g o sp o d a rk i p o -

s ta n ie  o s ła w io n y  w ó dz  „u s ta  
szów ” , A n tę  P a v e lic . Reszta 
k ra ju  z n a jd u je  się bądź to  pod

N o w y  B e lg ra d

s iw o  C h ó rw a c ji”  z m a r io n e tk o  'm ^ n a w r o t - m  Przex zm i3n ę  u k ła d u  zyskó w  i
w y m  rządem , na  k tó re g o  czele "  f o im  sp™  bodźców .

trw a n ia  w ła d z y . P ie rw sze  s k u tk i re fo rm y  ju z
są d os trze g a ln e  w  s w y m  p ozy - 

B y ł to  e k s p e ry m e n t na  s k a lą  ty w n y m  w y ra z ie . N a  p rze s trze -
o k u p a c ją  N ie m iec , b ądź  W łoch , m ię d zyn a ro d o w e g o  ru c h u  ro -  n i o s ta tn ieg o  p ó łrocza  u b ie g łe -

W y d a w a ło  się, że n ic  n ie  je s t bo tn iczego , odsądzany —  ja k  gC ro k u  ra d y k a ln e j p o p ra w ie  u -
w  s tan ie  zaham ow ać b ra to b ó j-  sobie  p rz y p o m in a m y  —  od czci le g ła  d z ia ła ln o ść  h a n d lu  za g ra -
czych  w a lk  (z 1 700 000 o f ia r  i w ia ry .  Ja k  k a żd y  e k s p e ry - n icznego o raz  je go  s tru k tu ra ,
w o jn y  —  w ię kszo ść  g in ie  w  m e n t, ju g o s ło w ia ń s k i też n ie  W  tra k c ie  re a liz a c ji re fo rm y  do

w y p ra c o w u je  c z te ry  ra z y  w ię -  ty c h  w ła ś n ie  w a łk a c h ) . I  w te d y  b y ł w o ln y  od ró ż n y c h  p o tk n ię ć  k o n u je  się w y m ia n y  k a d r  w  go-
ce j dochodu  n a rodow ego  n iz  na a renę  d z ie jó w  w k ra c z a ją  i  n iepow odzeń. G e n e ra ln ie  je d -  spodarce, zas tępu jąc  s ta ry c h , za
C za rnogórzec. Jest też J u g o s ła - k o m u n iś c i. O rg a n iz a to rz y  lu d o -  n a k  rzecz b io rą c  —  zda ł on w  s iużonych , a le  n ied o s ta teczn ie
w ia  k ra je m  o lb rz y m ic h  ro z p ię - w e j p a r ty z a n tk i p o t r a f i l i  się ty m  t ru d n y m  d la  k ra ju  o k re s ie  p rz y g o to w a n y c h  d z ia łaczy , m ło  

- lo s c i w  cenach, szczegó ln ie  na w zn ie ść  pc.nad n a rod ow ośc io w e  egzam in . Ś w ia d c z y  o ty m  o b f i-  dą k a d rą  fa ch o w có w . S ta ra , o d - 
a r ty k u ły  żyw n ośc iow e . P rz y k ia  k o n f l ik t y  i  osiągnąć sukces na  *tość i  w y s o k a  ja k o ś ć  d ó b r za - chodząca k a d ra  n ie  je s t b y n a j-  
d o w o : 5 0 -g ra m o w y  k ie lis z e k  ska lę  h is to ry c z n ą . O d p o czą tku  ró w n o  p rz e m y s ło w y c h  ja k  leż  m n ie j k rz y w d z o n a , czem u sp rzy 
r a k i j i  w  M a k a rs k ie j w  pod rzęd  p a r ty z a n c k ie j w a lk i  (m a j 1941 ż y w n o ś c io w y c h  na  ju g o s lo w ia ń  ja  s p ecy ficzn y  w  J u g o s ła w ii sy - 
n e j p ry w a tn e j re s ta u ra c ji kosz­
tu je  50 d in a ró w , a w  n ocn ym  
b a rze  w  Z a g rz e b iu  1 300 d in a ­
ró w . N a  d ob rą  sp ra w ę  m ożna 
za 1 500 d in a ró w  z jeść n ie z ły  
o b ia d  v / cz y s te j i  s c h lu d n e j re  
s ta u ra c ji,  a le  też w  ty m ż e  Z a ­
g rz e b iu  w y c z y ta łe m  d a n ie  na 
d w ie  osoby za 24 000 d in a ró w .

A lb o  w e źm y p ro b le m  k o b ie ­
ty , je j  r o l i  i p o z y c ji w  ż y c iu  
spo łecznym . W  zasadzie  k o b ie ­
ta  ma z a g w a ra n to w a n e  k o n s ty  
tu e ją  w s z y s tk ie  o ra w a , p rz y s łu  
g u ją c e  m ężczyźn ie . A le  je d n o ­
cześnie  proces e m a n c y p a c ji k o ­
b ie ty , szczegó ln ie  w  M a c e d o n ii,
K o s o v o -M e to h iji czy B o śn i i 
H e rc e g o w in ie , p rze b ie g a  jeszcze 
z  d u ż y m i o p o ra m i. W c iąż  je sz ­
cze w  gaze tach  u k a z u ją  się 
l is t y  c z y te ln ic z e k , w  k tó ­
ry c h  ska rżą  się one na  lic z n e  
u po ś le dze n ia : odm ow ę  w p u s z ­
czen ia  do k a w ia rn i bez to w a ­
rz y s tw a  m ężczyzny, w y d a n ia  
p ra w a  ja z d y  itp .  M ężczyzna  z 
k o b ie tą  np. zawsze p ie rw s z y  
w c h o d z i do lo k a lu ,  n ie  p oczu ­
w a  s ię  też do o b o w ią z k u  n ie ­
s ie n ia  pom ocy k o b ie c ie  np. 
p rz y  tra n s p o rc ie  bagażu.

N IE  JE S T  J E D N A K  Ju go s ła ­
w ia  k ra je m  s ie la n k i. D z iw ić  b y  
się na leża ło , g d y b y  b y ło  in acze j. 
.S ko m p liko w a n e  d z ie d z ic tw o  h i­
s to r i i  często jeszcze d a je  o sobie 
znać. M im o  w ię c  o lb rz y m ie g o  
sko ku  nap rzó d , życ ie  w  Ju go ­
s ła w ii je s t jeszcze c ię żk ie  i  su ­
ro w e . I  ta k  ju ż  d ro g ie  w a ru n k i 
życ ia  z a o s trzy ła  o s ta tn ia  r e fo r ­
m a. D rog a  je s t żyw ność, d ro g ie  
są czynsze i  e le k try c z n o ś ć , w  
górę  id ą  ceny za u s ług i.

D o s trze ga ln e  są ró żn ice  w  p o ­
z io m ie  życ ia  w  poszczególnych- 
re p u b lik a c h , co je s t re z u lta te m  
ró ż n ic  w  p oz io m ie  u p rz e m y s ło ­
w ie n ia , now oczesności i  zam oż­
ności. N ie ró w n o ś c i e k o n o m ic z ­
ne  w c ią ć  jeszcze s ta n o w ią  g łó w  
ną  p o ż y w k ę  d la  ró ż n y c h  n a ­
c jo n a lis ty c z n y c h  czka w ek . N ie  
może p rzec ież b yć  in acze j. N ie  
je s t rzeczą n ie s p o ty k a n ą  w  J u ­
g o s ła w ii to , że od czasu do cza ­
su g ra ją  a m b ic je  re p u b lik a ń ­
sk ie , że n ie  zawsze z e n tu z ja z ­
m e m  w ła d z e  b og a te j r e p u b lik i 
śpieszą z pom ocą b ie d n e j. To  
je s t p rzec ież  lu d z k ie , że b liższa  
ko szu la  c ia łu . 21 la t  lu d o w e j 
w ła d z y  n ie  m o g ło  w y ru g o w a ć  
w s z y s tk ic h  uprzedzeń , k tó re  n a ­
k ła d a ły  s ię  na  s ieb ie  p rzez  w ie ­
k i  w a rs tw a m i. Szczegó ln ie  d o ­
ty c z y  do s tarszego p oko le n ia , 
b o w ie m  m ło d e  ju ż  na ogó ł w o l­
ne je s t od ty c h  n iech ę c i i  a n i­
m o z ji,  k tó re  s ię  z a p ie k ły  w  se r­
cach ic h  w ie lu  ro d z ic ó w .

N a c jo n a liz m  n ie  s ta n o w i je d ­
n a k  w  J u g o s ła w ii ja k ie g o ś  ge­
n e ra ln e g o  w  sensie p o li ty c z n y m  
p ro b le m u . M ą d ra  p o li ty k a  n a ro  
d ow ośc iow a , d a le ko  posu n ię ta  
sam odz ie lność  poszczegó lnych  
re p u b lik  u s ta n o w iły  h a rm o n ijn e  
n a  ogó ł w spó łżyc ie , u su n ę ły  ten  
den c je  odśrodkow e, chociaż n ie  
m o g ły  usunąć w s z y s tk ic h  resen 
iy m e n tó w . T rze b a  b yć  je d n a k  
b a rdzo  b lis k o  w ś ró d  J u go s ło - 
w ia ń . a by  te  d ro bn e  su b te ln o ś ­
c i w y ło w ić .  D la  każdego cudzo ­
ziem ca  n ie  m a  w  zasadzie ró ż ­
n ic y  m ięd zy  S łow eńcem  i C zar- 
ro g ó rc e m , B o ś n ia k ie m  czy Chor 
w a te m . A  p rzec ież  jeszcze p rze d  
d w u d z ie s tu  la ty  te  o drębnośc i 
n a ro d o w e  b y ły  ta k  m ocno  a k ­
cen tow ane . I  chyba  ró w n ie ż  te n  
o p ty m is ty c z n y  w  s w o je j w y m o ­
w ie  fa k t  p rz y s p a rz a  jeszcze w ię  
ce j s y m p a ti i d la  tego p rz e u ro ­
czego k ra ju .
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W Ś R Ó D  W IE L U  m o n o g ra fii p ow o jennych  
d z ie jó w  s to licy  Pom orza Zachodniego, ta  jes t 
nam  szczególnie b liska . P isa ł ją  bow iem  czło­
w ie k , k tó ry  ja k o  jeden z p ie rw szych  P o laków  
p rzy je ch a ł tu  n iem a l bezpośrednio po p rze jśc iu  
oddz ia łów  fro n to w y c h . P rzy jech a ł po to , aby 
fo rm ow ać  w  Szczecinie polską  w ładzę. P ro f. 
inż . P io tr  Zarem ba —  p ie rw szy  p o lsk i p rezy ­
d en t m iasta  da ł nam  w  sw o je j n o w e j książce 
p t. „P ie rw s z y  szczeciński ro k  1945”  (W ydaw ­
n ic tw o  Poznańskie) bezcenną w iedzę o n a j­
c ięższym  chyba okresie  w  dzie jach współczes­
nych  tego m iasta. A u ten tyczne, n ie  zabarw ione 
m g łą  legend i  w ieśc i z d ru g ie j rę k i p rzeżycia , 
s tanow ią  cenny dokum en t d la  w szystk ich  szcze- 
c in iaków .

Z  ks iążk i te j d ru k u je m y  dziś fra g m en t, k tó ­
rem u  da liśm y ty tu ł  „ M ó j p ie rw szy  szczeciński 
dz ień ” . O p isu je  w  n im  P io tr  Zarem ba w rażen ia  
z 28 k w ie tn ia , z dn ia , w  k tó ry m  n ie liczna  e k i­
pa po lska  po raz p ie rw szy  ze tknę ła  się z m ia ­
stem.

P io tr Z a r e m b a

Prze je cha w szy  m ostem  p o n to n o w y m  przez 
O drę  w sch o d n ią  w je c h a liś m y  na n a jc ięższy  
o d c in e k  d ro g i.  C z y ta m  w  sw ych  n o ta tk a c h  
z  tego  d n ia :

P o  p ra w e j s tro n ie  w y s o k i nasyp  k o le jo w y , po le w e j 
m o k ra d ła  i  c ią g le  ostrzeżen ia  —  M IN Y . D rog a  w ie ­
d z ie  p rzez  k o le in y  w y ż ło b io n e  w  g rz ą s k im  g ru n c ie ; 
a u ta  p o s u w a ją  się w o lr io  je d n o  za d ru g im , b ezu s tan ­
n y m  trą b ie n ie m  popędza jąc p o p rz e d n ik ó w . M ię d z y  
a u ta m i p ę ta ją  się k o n ie  w y d o b y w a ją c e  z b ło ta  p rz e ­
ła d o w a n e  a m u n ic ją  w ó z k i.  M im o  pozornego  chaosu 
b y ł porządek . K a ż d y  m a ru d e r b y ł bez l ito ś c i sp ycha ­
n y  w  b o k  p rzez  p a tro le . Nasz sa m o cho dz ik  d z ie ln ie  
p rze su w a  się  po u b ity c h  k o le in a c h ; z jechać  w  b o k  n ie  
m ożna, gdyż  ry z y k o  z b y t duże. J a ko  g ro źne  ostrzeże­
n ie  leżą w  b ło c ie  szc z ą tk i c ię ż a ró w k i, k tó ra  n a je ch a ­
ła  na m inę .

N asz w ó z  ró w n ie ż  u g rz ą z ł w  b ło c ie  i  t y lk o  zb io ro ­
w y m  w y s iłk ie m  p rz y  u s ta w ic z n e j obawne, a b y  zn ie ­
c ie rp l iw ie n i k ie ro w c y  nas tę pn ych  a u t n ie  • zepchnę li 
nas w  bagno, u d a ło  nam  się znów  w yd os ta ć  na tw a r ­
d y  g ru n t. Z  w o ln a  p o s u w a liś m y  s ię  w z d łu ż  zn iszczo­
n e j n a w ie rz c h n i szosy p ozn ań sk ie j, n ied o s tę p ne j d la  
nas na s k u te k  za m in o w a n ia . Po p rz e b y c iu  k i lk u  k i lo ­
m e tró w  ta k ie j d ro g i w je c h a liś m y  na  d ru g i m o s t p on ­
to n o w y , p rz e rz u c o n y  p rzez  O drę  zachodn ią . W  d rodze  
sp orządza łem  o łó w k ie m  n o ta tk i w  p od rę cznym  n o te ­
sie. S ta n o w iły  one d la  m n ie  p od s taw ę  do p o rz ą d k o ­
w a n ia  m y ś li i  w sp om n ień , a dziś p o z w a la ją  na  o d tw o ­
rze n ie  o brazu  Szczecina w  c h w il i ' je g o  w y z w p le n ia .

D łu g i ła ń cu ch  c iężko  o b ła d o w a n y c h  a u t z n ie u s ta n ­
n y m  h u k ie m  m o to ró w  p o w o li p o s u w a ł s ię  nap rzód  
p rzez  u g in a ją c e  się n ad od rza ń sk ie  b ag n iska , w ym osz ­
czone św ieżo  śc ię tą  w ik l in ą .  W je c h a liś m y  na s tro m e  
zbocza W zg ó rz  U s to w s k ic h . D a lsza  d roga  b y ła  ju ż  
ro z m in o w a n a ; p o s te ru n k i re g u lu ją c e  ru c h  c z e rw o n y ­
m i i  ż ó łty m i c h o rą g ie w k a m i w s k a z y w a ły  k ie ru n e k  na 
c u k ro w n ię  G um ieńce . T ra f i l iś m y  ta m  na z a to r sam o­
ch od ów , z e pch n ię tych  do ro w ó w  p rz y d ro ż n y c h  przez 
p rze jeżd ża jącą  k o lu m n ę  czo łgów , sw o bo d n ie  p rz e k ra ­
cza jących  rozp łaszczone le je  pobom bow e . A b y  je  o m i­
nąć, m u s ie liś m y  naszym  a u te m  p rze jech a ć  p rzez  p o d ­
w ó rz e  z d em o lo w a ne j c u k ro w n i,  o k rą ż a ją c  o lb rz y m i 
le j  b o m b o w y  p o ło żo ny  d o k ła d n ie  na s k rz y ż o w a n iu  l i ­
n i i  k o le jo w e j i  u lic y . P op rzez  p rze rzuco n e  p rze z  to r y  
k ło d y , p rze z  p e ro n y  lo k a ln e g o  d w orca  G um ie ńce , w y ­
je c h a liś m y  na u lic ę  M ieszka  I.

J a k ż e  p o m o c n y  b y ł  n a m  w ó w c z a s  6 w  p la n  m ia s ta , w y d a r ­
t y  ze  z n a le z io n e g o  to m u  n ie m ie c k ie .?  e n c y k lo p e d i i !  G d y b y  
n ie  o n , w ą tp l iw e  je s t ,  c z y  d o ta r l ib y ś m y  d o  m ia s ta ,  t y m  
b a r d z ie j ,  że  n i k t  j u ż  w  t y m  k ie r u n k u  n ie  je c h a ł ,  a  t r a n ­
s p o r ty  w o js k o w e  o d e s z ły  n a  p o łu d n ie  w  s t r o n ę  B e r l in a .  P o ­
s te r u n k i  r e g u lu ją c e  r u c h  n ie  o r ie n to w a ły  s ię ,  c z y  i  j a k ie  
u l ic e  w lo to w e  są d o s tę p n e  i n ie  m o g ły  n a s  o n ic z y m  p o in ­
fo rm o w a ć .  D o je c h a liś m y  u l ic ą  M ie s z k a  I  w z d łu ż  c m e n ta rz a  
a ż  d o  z w a lo n y c h  s z c z ą tk ó w  d w ó c h  m o s tó w  k o le jo w y c h .  M u ­
s ie l iś m y  z n ó w  z a w r ó c ić  w  p o s z u k iw a n iu  in n e g o  d o ja z d u  d o  
ś ró d m ie ś c ia .  P o  k r ó t k i e j  n a ra d z ie  p o s ta n o w i l iś m y  o b je c h a ć  
m ia s to  o d  z a c h o d u  i  p ró b o w a ć  w je c h a ć  d o ń  k tó r ą ś  z k o le i ­
n o  m ija n y c h  a r t e r i i  w y p a d o w y c h ,  w y r a ź n ie  z a z n a c z o n y c h  
na n a s z y m  p la n ie .
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B y liś m y  z u p e łn ie  sa m i —  a n i je d e n  p o ja zd  n ie  je ­
c h a ł w  n aszym  k ie ru n k u , n ie  s p o tk a ł nas a n i je d e n  
m ieszka n iec . T y m  w ię ksze  b y ło  nasze zd um ien ie , g dy  
m i ja ją c  opus tosza łą  w ie ś  G u m ie ń c e  s p o tk a liś m y  g ru ­
pę  lu d z i.  J e d n i s z li p ieszo, in n i je c h a li w o z a m i: k i lk a  
k o b ie t je c h a ło  cza rn ą  k a re tą , z k tó re j zw isa ła  b ia ło -  
c ze rw o na  ch o rą g ie w . S ta n ę liś m y  i  m y , i  o n i, b o w ie m  
na  n aszym  a uc ie  p o w ie w a ł ró w n ie ż  b ia ło -c z e rw o n y  
p ro p o rc z y k . S z li z d a le ka , spod P ase w a lku , dokąd  
t r z y  d n i te m u  d osz ły  w o js k a  ra d z ie ck ie . W y w ie z ie n i 
na  ro b o ty  p rz y m u s o w e  w ra c a li do k ra ju ,  k ie ru ją c  się 
w p ro s t na p rz e p ra w ę  odrzańską . N ie  z n a li o n i obec­
n e j s y tu a c ji i  w ia d om ość, że ju ż  w  S ta rg a rd z ie  zasta­
ną w ła d ze  p o ls k ie , b y ła  d la  n ic h  n iesp o dz ian ką , cho­
ciaż p o tw ie rd z a ła  d a w n o  k rą żą ce  p og ło sk i. Jeszcze 
w iększe z d u m ie n ie  w y w o ła ł ce l naszej ja z d y : o b jęc ie  
S zczecina p rzez  P o la k ó w  b y ło  d la  n ic h  czym ś n ie ­
o cz e k iw a n y m  i  w p ro s t  n ie p o ję ty m . S ta li n a  drodze  
jeszcze d ług o  po naszym  o d je źd z ie  —  w id z ia łe m  ich , 
sk rę c a ją c  w  p ra w o  w  u lic ę  D w o rs k ą .

T o  b y ło  n a sze  o s ta tn ie  s p o tk a n ie  z  lu d ź m i — d a ls z a  ja z d a  
o d b y w a ła  s ię  p rz e z  o p u s to s z a łe  m ia s to .  Z m u s z e n i d o  p o n o w ­
n e g o  z a w ró c e n ia  z A le i  K u  S ło ń c u , g d z ie  z w a ły  o lb r z y m ie ­
g o  w ia d u k tu  ta ra s o w a ły  u l ic ę ,  d o s ta liś m y  s ię  o k r ę ż n ą  d r o ­
g ą  d o  P o g o d n a , s k ą d  s k ie r o w a liś m y  s ię  n a  w s c h ó d  u l ic ą  
W it k ie w ic z a .  N a  j e j  s k r z y ż o w a n iu  z o b w o d o w ą  l i n i ą  k o le jo ­
w ą  z n a jd o w a ła  s ię  je d n a k  o lb r z y m ia  b a r y k a d a  z p n i  d rz e w , 
p o d k ła d ó w  i  s z y n  k o le jo w y c h .  S p ró b o w a liś m y  szczę śc ia  s k r ę ­
c a ją c  w  p r a w o ,  t y m  ra z e m  n a  p o łu d n ie ,  ja d ą c  w y b o is tą  u l i ­
c ą  T w a r d o w s k ie g o ,  z b a c z a ją c ą  n a s tę p n ie  o s t ro  n a  w s c h ó d  
p o d  t o r  k o le jo w y .  I  t u  r ó w n ie ż  z a g ra d z a ły  d ro g ę  z a s ie k i,  

w z n ie s io n e  p o d  c ie m n y m  s k le p ie n ie m  łu k o w a te g o  m o s tu . 
K r ó t k i  re k o n e s a n s  p ie s z y  w y k a z a ł  je d n a k ,  że o d s u n ię c ie  k i l ­
k u  k łó d  d rz e w a  d a  n a s z e m u  s a m o c h o d z ik o w i m o ż n o ś ć  p rz e -  
c iś n ię c ia  s ię  p o m ię d z y  z a c h o d z ą c y m i n a  s ie b ie  s k r z y d ła m i 
b a r y k a d .  R y z y k o w a liś m y  w p a d n ię c ie  n a  m in ę  —  a le  n ie  

b y ło  m o ż liw o ś c i s p ra w d z e n ia ,  c z y  d ro g a  je s t  b e z p ie c z n a , 
a  z a w ra c a ć  ju ż  n ie  b y ło  d o k ą d .

D o p ie ro  p ó ź n ie j okaza ło  się. że w s z y s tk ie  in n e  p rze ­
ja z d y  k o le jo w e  b y ły  za m in ow an e  z w y ją tk ie m  tego 
jednego . A le  o ty m  w ó w czas jeszcze n ie  w ie d z ie liś m y .

M in ą w s z y  to r y  d w o rc a  T u rz y n  w je c h a liś m y  do 
ś ró d m ie śc ia  szeroką  i  p us tą  tra są  u lic y  K rz y w o u s te ­
go. Te  n a zw y , dz iś  ta k  1 a rd zo  zw iązane  ze S zczeci- 
nem , w ó w cza s jeszcze n ie  is tn ia ły  na p la n ie . W  p ie rw  
szym  s w y m  ra p o rc ie  u rz ę d o w y m  z d n ia  28 k w ie tn ia  
u ż y w a łe m  in n y c h  oznaczeń p isząc, że „ je c h a liś m y  od 
d w o rc a  w s c h o d n ie j k o le i o b w o d o w e j p rz y  T o rn e y -  
strasse, po czym  w p ro s t do ś ró d m ie śc ia  p rze z  H o h e n -

m a łe  a u to  —  ze sz liśm y  doń  tą  sam ą d ro gą  po 
sk a rp ie .

Z d e c y d o w a liś m y  się, że w ła ś n ie  w  ty m  g m achu  
m ieśc ić  się będzie  s iedz iba  p o ls k ic h  w ła d z . P ozosta­
w a ło  jeszcze o z n a jm ić  f a k t  naszego p rz y b y c ia  do 
Szczecina m ie js c o w y m  w ła d z o m  w o js k o w y m . O b je ­
c h a liś m y  g ó rną  część m ias ta , n a p o ty k a ją c  w o js k o w e  
p a tro le , k tó re  je d n a k  n ie  u m ia ły  nas p o in fo rm o w a ć , 
gdz ie  z n a jd u je  s ię  s iedz iba  w o je n n e g o  ko m e nd an ta  
m ias ta .

W ró c iw s z y  z p o w ro te m  nad O d rę  z o b a czy liśm y  zu­
p e łn ie  p rz y p a d k o w o , ja k  na  fro n c ie  g m achu  p rz y  u l i ­
cy  M a ło p o ls k ie j 15 k i lk u  ż o łn ie rz y  u m o c o w y w a ło  nad 
w e jś c ie m  w ie lk i  n ap is  ro s y js k i,  g łoszący, że tu  w ła ś ­
n ie  m ie ś c i się s iedz iba  p oszu k iw a n eg o  p rzez  nas u rz ę ­
du. W e sz liśm y  do w n ę trz a . N a  c ie m n e j k la tc e  scho­
d ow e j s ta ły  w o js k o w e  p o s te ru n k i.  P rz e d s ta w iliś m y  
nasze d o k u m e n ty  i  p ism o  u w ie rz y te ln ia ją c e  - n ow o  
m ian ow an eg o  p re z y d e n ta  k o m e n d a n to w i w o je n n e m u  
m ia s ta  Szczecina. B y ł n im  A le k s a n d e r A le k s a n d ro ­
w ic z  F ie d o to w . W  A r m i i  C z e rw o n e j od 1918 ro k u , 
p ię tn a śc ie  la t  dow ódca  p u łk u ,  od ro k u  dow ódca  d y ­
w iz j i .  P od o bn ie  ja k  i  m y  je s t w  Szczecin ie  d op ie ro  
cd  k i lk u  godzin . P osiada  ju ż  m e ld u n k i,  że w  m ieśc ie  
z n a jd u ją  się lu źn e  g ru p y  P o la k ó w , u w o ln io n y c h  oneg- 
d a j z sąs iedn ich  obozów . B y ł on ju ż  p o w ia d o m io n y  
o naszym  p rz y b y c iu : o c z e k iw a ł je d n a k  n ie  c y w ila  
z o fice rem , a le  ca łe j d ob rze  w yp osa żo ne j e k ip y , 
a zw łaszcza s ilnego  o dd z ia łu  m i l ic j i ,  k i lk u  p lu to n ó w  
s tra ż y  p o ża rn e j o raz  g ru p  fa c h o w c ó w  do o b e jm o w a ­
n ia  u rządzeń  ko m u n a ln y c h .

S po g ląd a m y na  s ieb ie  w  m ilcze n iu ...
In fo rm u ję  F ie d o to w a , że p rz y s tą p im y  do o rg an izo ­

w a n ia  ty c h  e k ip  i  ośw iadczam  m u  o fic ja ln ie ,  że od 
te j c h w ili,  c z y li od 28 k w ie tn ia  1945 ro k u , godz ina  
14.15 —  w ła d zę  c y w iln ą  w  Szczecin ie  o b e jm u ją  w ła ­
dze p o ls k ie , d z ia ła ją ce  w  im ie n iu  p e łn o m o c n ik a  rzą d u  
na o k rę g  P om orza  Zachodn iego . Jestem  tu  ic h  re p re ­
ze n ta n te m , u p ra w n io n y m  do dalszego d z ia łan ia .

W sp ó ln ie  z ko m e n d a n te m  w o je n n y m  u s ta la m y , że 
t r z y  w ie lk ie  g m a chy nad  O d rą  (obecn ie  P re z y d iu m  
W o je w ó d z k ie j R a dy  N a ro d o w e j, M u ze u m  Z a c h o d n io - 
P o m o rs k ie  o ra z  S zko ła  M o rs k a  i  S zko ła  R y b o łó w s tw a  
M o rs k ie g o ) o b e jm u ją  w ła d ze  p o ls k ie , p o d ob n ie  ja k  
gm ach  by łeg o  P o liz e ip rä s id iu m , p rzeznaczony d la  p o l­
s k ic h  o rg a n ó w  bezp ieczeństw a.

O  g od z in ie  15.00 w y c h o d z im y  
z gm achu , chcąc jeszcze p a rę  
g od z in  pośw ięc ić  na  d a lszy  re ­
konesans m ia s ta  p rze d  p o w ro ­
te m  do P iły .  O g lę d z in y  S ta re ­
go M ia s ta  w y k a z a ły  b e z m ia r 
je go  zn iszczen ia . R ów nocześn ie  
ze zd u m ie n ie m  s tw ie rd z a m y , 
że n ie  tk n ię ty c h  je s t  w ie le  
g m a chó w  p u b lic z n y c h , ja k  D y ­
re k c ja  P oczt, tz w . c z e rw o n y  
ra tu s z  p rz y  p la c u  T o b ru c k im  
o ra z  g m a chy p rz y  p la c u  Ż o ł­
n ie rza . P osu w a m y się p o w o li 
w y lu d n io n y m i u lic a m i —  s ły ­
chać ja k ie ś  d a le k ie  s trz a ły , a le  
w  sa m ym  m ieśc ie  n a d a l p a n u ­
je  cisza. P us te  są okna , p us te  
s k le p y , za b ite  d eska m i, p u ­
ste  c h o d n ik i,  p us te  je zd n ie .

I--------  ---------
W y ja z d  p ie rw s z y c h  o s ie d le ń ­

c ó w  z  P o z n a n ia  d o  S z c z e c in a .

P r z e ję c ie  p o r ta  s z c z e c iń s k ie ­
g o  p rz e z  w ła d z e  p o ls k ie .  O d  
p r a w e j :  m in .  A .  R a p a c k i,  w i -

I e e m in . K .  P e tr u s e w ic z  i  g e n . 
B a ju k o w  —  p r z e d s ta w ic ie l  A r  
m i i  R a d z ie c k ie j  <X.l947 r . ) .

zo lle rn s tra sse , p rze z  P a rad ę  P la tz ...”  N a z w y  w id n ie ją ­
ce jeszcze na n a ro ż n ik a c h  u lic , k o n fro n to w a liś m y  z 
p la n e m  —  p o su w a ją c  się os trożn ie  nap rzó d  w  p rz y ­
g n ę b ia ją c e j, a b s o lu tn e j sam otnośc i. N a  n ie k tó ry c h  
gm achach  p o w ie w a ły  w ie lk ie  b ia łe  ch o rą g w ie , sy m b o l 
p o d da n ia  s ię  i  uc ieczk i.

N ie  s p o ty k a ją c  n ik o g o , z je c h a liś m y  p rzez  p lac  Ż o ł­
n ie rz a  w  d ó ł nad  O drę , a b y  s tw ie rd z ić , w  ja k im  sta ­
n ie  za cho w a ł się w ie lk i  k o m p le k s  b u d y n k ó w  u rzędo ­
w y c h , k tó re  na  p la n ie  m ia s ta  o kre ś lon e  b y ły  ja k o  sie­
d z iba  re g e n c ji. K u  naszem u z d u m ie n iu  s ta ły  one n ie  
tk n ię te  na w y s o k im  ta ra s ie  n a d od rza ń sk im , na k tó ­
rego  szczyt w io d ły  m o n u m e n ta ln e  ka m ie nn e  schody. 
K a p ita n  J a ś k ie w ic z  ż y w ił s łuszną obawę, że schody 
te  m o g ą  b y ć  z a m in ow an e  —  w o be c czego p o z o s ta w iw ­
szy a u to  na  d o le  na  nab rzeżu  poczę liśm y się w s p in a ć  
po s tro m e j s k a rp ie  do  gm a chu , k tó ry  p ó ź n ie j s ta ł się 
s ie dz ibą  U rzęd u  W o je w ó d z k ie g o .

D rz w i doń s ta ły  o tw o re m . Z  w y b ity c h  o k ie n  w ia t r  
w y s u w a ł na z e w n ą trz  f i r a n k i ,  a nad  w e jś c ie m  p o w ie ­
w a ło  na  d rą g u  b ia łe  p rze śc ie rad ło . W e sz liśm y  do 
ciem nego  h a llu ,  ską d  schody w io d ły  na  w yższe  p ię tra . 

D o jśc ie  do n ic h  b y ło  za ta ra so ­
w a n e  s te r tą  p o rz u c o n y c h  m u n ­
d u ró w ; g a b in e t na  p ie rw s z y m  
p ię trz e  z a le g a ł stos b ro n i.  W  
są s ied n ie j s a li s ta ły  d łu g ie  s to ­
ły ,  na  k rz e s ła c h  o bok  n ic h  
zn ów  m u n d u ry , h e łm y , te k i.

N a  w ie lk ie j m a p ie  P o m o rza  
b ia ła  p la m a  śc ia ny  u w id o c z ­
n ia ła  w y c ię ty  nożem  fra g m e n t, 
za czyna ją cy  się od Szczecina  i  
s ię ga ją cy  d a le k o  w  le w o  —  
w id o c z n y  z n a k  pośp ieszne j u -  
c ie czk i.

P o w o li zesz liśm y  na  p a r te r  
—  p rz e c ig  h u la ł po  k o ry ta ­
rzach . P o ty k a liś m y  s ię  o p o ­
rzucone  m a szyn y  do p isa n ia , 
o ja k ie ś  w a liz k i.  W  do le , nad 
O dra  o c z e k iw a ło  nas nasze

D rz e w a  ju ż  r o z k w i ta ją ,  n a d c h o d z i s ły n n a  s z c z e c iń s k a  w io ­
sn a . W  d z ie ln ic y  P o g o d n o  p u s te  d o m k i,  w  o g ro d a c h  g d z ie ­
n ie g d z ie  z w a lo n e  s łu p y  i  la ta r n ie ,  t r z e b a  je c h a ć  u w a ż n ie , 
a b y  s ię  n ie  z a p lą ta ć  w  d r u t y  t r a m w a jo w e  le ż ą c e  n a  je z d n i .  
Id z ie m y  c h o d n ik ie m  A le i  W o js k a  P o ls k ie g o  —  e c h o  o d b i ja  

na sze  k r o k i  o  ś c ia n y  n ie  z n is z c z o n y c h  k a m ie n ic .  A n i  ż y w e ­
go  d u c h a  —  c is z a , k tó r ą  p r z e ry w a  s zu m  n a sze g o  s a m o c h o d u .

Z  p la n e m  m ia s ta  n a  k o la n a c h  r o b ię  s z y b k ie  n o ta t k i  o  w y ­
g lą d z ie  p o s z c z e g ó ln y c h  d z ie ln ic  i  u l i c .  S ta n o w im y  z k a p i t a ­
n e m  J a ś k ie w ic z e m  p ie rw s z ą  p a rę  n o w y c h  m ie s z k a ń c ó w  
S z c z e c in a  —  m ia s ta  p o rz u c o n e g o . Jeszcze  r a z  z a je ż d ż a m y  n a d  
O d rę , z t r u d e m  p o s u w a ją c  s ię  c ia s n y m  n a b rz e ż e m , z ą g ru z o -  
w a n y m  n ie m a l d o  t a f l i  w o d y .  P rz e z  lo r n e tę  s p o g lą d a m y  n a  
o d le g łe  k r a n y  p o r to w e  o d z iw a c z n ie  p o k r ę c o n y c h  k s z ta łta c h .  

N ie k tó r e  d ź w ig i  p o r to w e  w y d a ją  s ię  je d n a k  c a le .

S t o im y  n a d  r u in a m i  m o s tu  D łu g ie g o ,  m o w y  n ie  m a , a b y  
m ó c  s ię  d o s ta ć  n a  W y s p ę  Ł a s z to w ą . C zas  n a m  ju ż  w ra c a ć  
—  s a m i w e  d w ó jk ę  n ic  t u  n ie  z d z ia ła m y .  P rz e d te m  je d n a k  
r o z w a ż y l iś m y  in n ą  m o ż liw o ś ć :  a b y m  t u  s a m  p o z o s ta ł w  
S z c z e c in ie ,  z a k w a te r o w a ł  s ię  w  K o m e n d a tu r z e  W o je n n e j  i  
c z e k a ł n a  n o w e  e k ip y ,  k tó r e  J a ś k ie w ic z  p r z y ś le  m i z P i ły  
c z y  z P o z n a n ia . D e c y d u ;ę s ię  je d n a k  w ra c a ć  d o  P i ł y ,  a b y  
s z y b c ie j z o rg a n iz o w a ć  p ie rw s z ą  g r u p ę  o p e r a c y jn ą  i  z n ią  
j u ż  j u t r o  w y ru s z y ć  z  p o w ro te m  d o  S z c z e c in a ...



STRONA 5K
O K o ty r le  w iedz ia łem  

ty le  ty lk o , że m a okop —  
i  szczerze m ów iąc  odnosi­
łe m  się do te j in fo rm a c ji, 
zasłyszanej w  Szczecinie, z 
u m ia rk o w a n y m  pesym iz­
m em . Cóż bow iem  może w y  
n ika ć  z fa k tu , iż  ch łop  po­
zo s ta w ił n ie tk n ię ty , w o je n ­
n y  okop na sw oich  w łas­
n y c h  hektarach? Przede 
w s zys tk im  to  chyba, że n ie  
za bardzo chcia ło  m u  się 
go zasypać i  zaorać. Cała 
legendarna reszta jes t z 
pew nością n iczym  w ięce j, 
n iż  w y tw o re m  sk łon n e j do 
pos łu g iw a n ia  się przesta­
rza łą , lite ra c k ą  sym bo liką , 
m ie js k ie j —  a n ie  w ie j­
sk ie j, ch łopsk ie j, k o n k re t­
n ie  z iem i się trzym a ją ce j 
—  in te lig e n c k ie j w yob raź ­
n i. O kop, o k tó ry m  głośno 
b y w a  czasem w  Szczecinie, 
je s t na jp ra w d o po d o bn ie j 
ob iek tem  anon im ow ym  i 
n ieznanym  w  ro dz in n e j 
w s i tw ó rc y  tego osob liw e­
go pom n ika . N o bo w  g run  
c ie  rzeczy kogo z tych  lu ­
dz i, tam , zapracow anych 
od wczesnego rana  do póź­
nego w ieczora, może dziś 
jeszcze in teresow ać jak iś  
pośledn i fra g m e n t fro n to ­
w y c h  um ocn ień  a r ty le r y j­
skich?

zsemia pi/p ij  mmmm
—  N o ta k .  A  w d o w a  n ie  m o ­

g ła  sobie  dać ra d y  z g osp od a r­
s tw e m  i  w y je c h a ła  do c ó re k .

Tak o to  z a n im  u jr z a ­
łe m  o kop  K o ty r ły ,  
p rz y s z ło  m i s tanąć 
nad  je go  m o g iłą . 
L eg enda  p rz e ż y ła  
ju ż  je go  ś m ie rć  n ie  

m a i o  p ię c io le c ie . N a  c m e n ta ­
rz u  w  Ja rsze w ie , p rz y  lca m ie ń - 
s k o -w o liń s k ie j szosie, na s ło ­
n eczn ym  w zg ó rzu  po ło żo nym , 
p o s ta w io n o  m u  p o m n ik  k a ­
m ie n n y , p ro s ty  i  s k ro m n y , a le  
s o lid n y , g osp od a rsk i. Ż y ł  la t  
61, n ie ch  odp oczyw a  w  s p oko ­
ju .  W  sąs ied n ie j k w a te rz e , pod 
id e n ty c z n y m  p o m n ik ie m , spo­
czą ł —  p rze żyw szy  K o ty r łę  o 
ró w n e  t r z y  m ies iące  z a le d w ie  
—  P io t r  S ąsiadek, je g o  to w a ­
rzysz  b o jó w , a w  gospodarce 
sąsiad p o b lis k i.

K o b ie ta , k tó ra  m n ie  tu ta j  
p rz y p ro w a d z iła , m ó w i o ty m , o 
czym  z w y k le  m ó w i s ię  w  ta ­
k ic h  oko liczno śc ia ch  na  cm e n ­
ta rz a c h :

—  Z m a r ł w  ro k  po  o p e ra c ji. 
A  w y d a w a ło  się, że ta k i z d ro ­
w y  c z ło w ie k . A  ja k  s ię  d ob rze  
t r z y m a ł —  p ro s ty  b y ł,  k rz e p k i,  
n ie  w y g lą d a ł na  s w o je  la ta . 
Żonę  —  bo to  b y ła  je g o  d ru ga  
żona —  to  m ia ł o s iem naście  la t  
m łodszą.

—  A  dzieci...?  D z ie c i dużo?

w id a ć  ju ż  p ie rw s z e  z a b u d o w a ­
n ia  u lic ó w k i,  p y ta m  m a c h in a l­
n ie :

—  A  n ie  w ie sz  t y  E lż b ie tk o , 
g dz ie  tu ta j k ie d y ś  m ie s z k a ł ta ­
k i  gospodarz, k tó r y  n a z y w a ł się 
K o ty r ło ?

—  P e w n ie , że w ie m . O, w  
ty m  p ie rw s z y m  g osp od a rs tw ie , 
k tó re  w id a ć !

—  U  n iego  na  p o lu  b y ł p o ­
d obno  ta k i s ta ry  okop...

—  B y ł i  je s t.  W ła ś n ie  go m i­
ja m y ...

Z  d z ie c ia k a m i, m ło d s z y m i 
n ie m a l d w u k ro tn ie  od okopu  
K o ty r ły ,  b rn ie m y  p rze z  m o k rą , 
zaoraną  z ie m ię . O k o p  w id a ć  
zresz tą  z d a le ka , s y g n a liz u je  
sw ą obecność w ą t łą  jeszcze, ze­
sz ło roczną  z ie lonośc ią  t ra w y  i  
chaszczam i d rz e w e k -s a m o s ie ­
je k  p ośród  cza rn e j g le b y  u p ra w  
nego p o la , ja k ie ś  70 m e tró w  na 
le w o  od d ro g i i  ze 100 od g o ­
s p o d a rsk ich  zabudow ań . Jest 
ju ż  p ły tk i ,  p rz y s y p a n y  p y łe m  
d w u d z ie s to le c ia ; żeby go z n i­
w e lo w a ć , w y s ta rc z y  chyba  p a ­
rę d z ie s ią t ru c h ó w  ło p a tą  i  k i l ­
k a  u de rze ń  s ie k ie rą .

—  P an  K o ty r ło  to  z o s ta w ił na 
p a m ią tk ę , że w o jo w a ł tu ta j  —  
m ó w i E lż b ie tk a . —  I  on, i  pan  
Sąsiadek, te n  za m iedzą . T a m  
te ra z  na  g o sp o d a rs tw ie  syn  p a ­
na S ąs iadka  pozos ta ł, też  w o j ­
s k o w y .

Sta n is ła w  Sąsiadek, 
syn  P io tra , w ita  
nas p rze d  dom em . 
M ieszka  na  uboczu, 
z d a le k a  od  z w a r­
te j za b u d o w y  w s i, 

id z ie  s ię  do n ieg o  d łu g ą  ścież­
k ą  m ię d z y  z a g o n a m i,.w ię c  n ie  
m o żn a  za jść n iesp o dz ian ie . M ę ż ­
czyzna  to  m ło d y  jeszcze, z w a ­
lis ty ,  s iln y .  T a k , zna h is to r ię  
sw ego n ieboszczyka  o jca , a t a k ­
że by łego  sąsiada K o ty r ły .  O - 
b a j s łu ż y li w  V  B ry g a d z ie  A r ­
t y le r i i  C ię ż k ie j,  o jc ie c  ja k o  p lu

z d o b y w a ją c  w  bezw zg lę d ne j 
w a lce . T e n  c h łop , n ie  zn a ją cy  
z a m ie rz c h ły c h  d z ie jó w  W a rc i­
s ła w ó w , Ż a w is tó w  i  S to is ła - 
w ó w , n ię  s z u k a ł też* w  n ic h  o - 
p a rc ia . M oże go z resztą  n ie  po 
trz e b o w a ł. T w o rz y ł p rzec ież  od 
n o w a  w ła s n ą  h is to r ię  —  i  s w o ­
je  w ła sn e , c h ło p s k ie  tra d y c je .

I  t ra d y c je  te, p rz e k a z y w a n e  
ju ż  w  o pow ieśc iach , znane  p o ­
w sze chn ie  w  te j o k o lic y , w  ty c h

w s z y s tk ic h  Ja rszew ach . B u -  
szęcinach, R zew now aeh, D u s i-  
n ach  i  R ekow ach , o b s ia d łych  
w e te ra n a m i z P ią te j B ry g a d y  i  
ic h  p o to m s tw e m , p rz e trw a ły .  
B yć  może, iż  k ie d y ś , h is to ry k  
b a d a ją c y  tę  b u rz liw ą  epokę, za­
lic z y  je  do  n a jw a rto ś c io w s z y c h  
naszych, n a ro d o w y c h  i  p ań s tw o  
w y c h  t r a d y c j i  T ys ią c le c ia ?

B. C IIO C IA N O W IC Z

W te n  g o rący  d la  r o l ­
n ik a ,  w io s e n n y  czas 
b u d y n e k  ja rs z e w - 
s k ie j g ro m a d z k ie j 
ra d y  w y d a je  s ię  
b yć  w y lu d n io n y .  In  

te re s a n t m u s i p rz e jś ć  p rze z  k i l ­
k ą  .p u s ty c h  p o k o ik ó w , b y  n a t ra ­
f i ć  w reszc ie  na  osobę u rz ę d o ­
w ą . P rze w o d n iczą cy  w  te ren ie , 
s e k re ta rz  na  w y ja z d o w e j n a ra ­
dzie, p rz y  b iu rk a c h  d w ie  pan ie , 
s k ru p u la tn ie  za p isu ją ce  ja k ie ś  
p o d a tk o w e  fo rm u la rz e . Z a czy ­
n am  o g lę d n ie , p od św ia d om ie  
o b a w ia ją c  s ię  n iep o w o dze n ia .

—  C h c ia łb y m  p o ro z m a w ia ć  z 
b y ły m i o s a d n ik a m i w o js k o w y ­
m i,  za m ie s z k a ły m i w  Ja rsze w ie . 
C zy  je s t  w  p re z y d iu m  ja k a ś  
e w id e n c ja , spis...?

—  E w id e n c ja ?  Po co e w i­
d en c ja ?  M y  w ie m y , zn a m y  ich . 
Z re sz tą , w e te ra n ó w  m ieszka  u 
nas dużo. Chce p a n  d o k ła d n ie , 
z im ion a m i...?

K o b ie ta  s ięga po  k a r to te k ę  i  
'd y k tu je : K a r o l K ra w ie c , Józef 
S a u k , Jó ze f P ie tk ie w ic z , T a de ­
usz M o g iln ic k i,  E m e ry k  S ło d ­
k o w s k i...

—  Z n -r > c h  też? Z m a r l i :  S ta  
r i s ła w  K io s o w s k i,  F ra n c is z e k  
M a lis z .

—  A  K o ty r ło .. .?  N ie  s łysza ­
ła  p a n i o K o ty r le ?

—  K o ty r ło  A le k s a n d e r?  J a k ­
że b y m  m e s ły s z a ła ! B y ł  u  nas 
ra d n y m  no i  je g o  okop  s to i w  
B uszęc in ie . T o  są s ied n ia  w ie ś , 
t rz y  k ilo m e try .  O n  ta m  m iesz ­
k a ł.

—  M ieszka ł...?

—  A  ja k ż e  b y?  Z a ra z , za raz  
po liczę ... H a n k a , H a lin a ,  W a n ­
da, K ry s ty n a , A n to n i,  te n  co 
p ra c u je  w  P O M  w  K a m ie n iu , 
Zenon —  te n  zn ów  p ły w a , r y ­
b a k  d a le k o m o rs k i...

—  L ic z n a  ro d z ina ...
—  L ic z n a . W szyscy o n i ta c y  

b y l i ,  c i  f ro n to w c y .  S iln i.  B o  ja  
p a n u  jeszcze w s z y s tk ic h  d z iec i 
K o ty r ły  n ie  p od a łam . W ie m , że 
b y ło  tego ra ze m  d z iw ię c io ro . 
N a jm ło d s z y . A le k s a n d e r, p ię ć ­
d z ie s ią ty  szósty ro c z n ik , dz ie ­
sięć la t  ko ńczy . A  n a js ta rs z y  
w  w o js k u  s łu ż y . P rz y je c h a ł na 
pogrzeb, ja k  s ię  n a le ży , to  w i ­
d z ia ła m . O fic e r , m a jo r  zd a je  
m i s ię  czy  p u łk o w n ik .

—  A  gdzie  resz ta  ro d z in y ?
—  N o  p rze c ież  m ó w iła m . W do  

w a  w y je c h a ła  z m ło d s z y m i do 
Szczecinka , do  zam ężne j c ó r­
k i,  je d n a  K o ty r łó w n a  m ieszka  
u  nas, je s t  za p ra c o w n ik ie m  
m ły n a  w  K a m ie n iu , d ru g a  zn ów  
p rz y  m ężu  w  T ro s z y n ie  ...

Po lną , ro z k is łą  lc w ie t 
n io w y m  b ło te m , ta k  
ja k o ś  b a rdzo  t r a d y ­
c y jn ie  po  p o ls k u  
w ie rz b a m i oznaczo­
ną  d rogą  je d z ie m y  

z Ja rsze w a  do B uszęcina. Po 
p a ru s e t m e tra c h  t°g o  te re n o ­
wego c rossu  z a trz y m u je  nas 
ro z le g łe  b a jo ro  i  d w ie  z a b ło ­
cone d z ie w c z y n in y  z to r n is tr a ­
m i. Ze  s z k o ły  do dom u? T a k . 
D z ie w c z y n in y  lo k u ją  s ię  w  a u ­
c ie  z ru ty n ą  za w o d o w ych  a u to ­
s to p o w iczó w , są re z o lu tn e , ro z­
m o w n e . G dzieś na  150 m e tró w  
p rz e d  w io s k ą , k ie d y  d o k ła d n ie

to n o w y , K o ty r ła  —  o g n io ­
m is trz . O n  sam  b y ł w  d ru g ie j 
a rm ii ,  w  d z ie w ią te j d y w iz j i  
p ie c h o ty , g dz ie  d o s łu ż y ł s ię  
g w ia z d e k  p o d p o ru c z n ik a . Choć 
n ie  w a lc z y ł ra ze m  z o jcem , 
w ie , ja k  tu  w te d y  b y ło . O po ­
w ia d a ł o ty m  i  o jc ie c , i  sąs ie- 
d z i ze w s i —  M ie rz w iń s c y , o j ­
c iec z synem , K o n d ra c k i,  W y s o ­
c k i,  C za bo ta r. W szyscy  z P ią ­
te j B ry g a d y , a rty le rz y ś c i. . .

—  K a m ie ń  b y ł ju ż  zd o b y ty , 
a N ie m c y  b r o n i l i  s ię  jeszcze na 
C h rząszczew ie. B a te r ia  s ta ła  
k o ło  s ta c j i k o le jo w e j w  J a r ­
szew ie , a  o jc ie c  z a jm o w a ł s ta ­
n o w is k o  na  p u n k c ie  o b se rw a ­
c y jn y m  na  w ie ż y  c iśn ień ... D z ia  
ło  o g n io m is trz a  K o ty r ły  b y ło  
w ła ś n ie  ta m , w  ty m  okop ie .

Dz iw n a  to  z ie m ia  —  
te  p o fa łd o w a n e , o - 
toczone w o d a m i 
h e k ta ry  n ad  D z iw ­
ną  i  k a m ie ń s k im  
Z a le w em , na k tó ­

ry c h  je d y n y m  p o m n ik ie m  o - 
p ró c z  p o m n ik ó w  c m e n ta rn y c h  
je s t  p o m n ik -o k o p  o g n io m is trz a  
K o ty r ły .  P o w o łu je m y  się, za ­
św ia d cza ją c  o n aszych  do te j 
z ie m i n ie n a ru s z a ln y c h  p ra ­
w a ch , na  d o k u m e n ty  h is to r ii,  
na  s ta re  k r o n ik i  i  w ydobyt>  
p rze z  a rcheo loga  z je j  w n ę trz a  
m a te r ia ln e  ś w ia d e c tw a  s ło w ia ń ­
s k ie j tu ta j ong iś  e gzys te nc ji. 
A  w  ta m tą  w io sn ę  21 la t  te m u  
p rz y s z e d ł tu  ch łop  p o ls k i,  k tó r y  
n ie  p o t r a f i ł  u d o k u m e n to w a ć  
sw o ic h  p ra w  do  now ego  zago- 
n a  n ic z y m  w ię c e j,  n i ż , ty m , że 
p rz e o ra ł go p łu g ie m , u p rze d n io

Technika
s p o d  z n a k u  M a r s a

Podkow a i  s iod ło  —  to  dw a nader w ażk ie  rozw ią ­
zania techniczne, k tó re  m ia ły  zasadniczy w p ły w  na 
ro zw ó j w  X  w ie k u  naszych s ił zb ro jn ych , a dokład ­
n ie  —  ic h  trzo n u : jazdy.

W e d łu g  h is to ry c z n y c h  p rze ka zó w  M ieszko  m ia ł w  s w e j d ru ­
ż y n ie  ( ta k  na  onczas n a z y w a ła  s ię  a rm ia  polslca) 3 tys . c iężko  
z b ro jn y c h  k a w a le rz y s tó w  tzw . pan ce rnych . C h ro b ry  m ia ł zaś 
3 900, a p on ad to  13 tys . p ieszych  ta rc z o w n ik ó w . N a  u z b ro je n ie  
ówczesne s k ła d a ły  s ię  g łó w n ie  w łó c z n ia , łu k ,  to p ó r b o jo w y , 
ta rcza , rz a d z ie j h e łm  i  m iecz  —  p rz e d m io ty , k tó re  je ś l i  n ie  
p o c h o d z iły  z  h a n d lu  w y m ie n n e g o  to  w y tw a rz a n e  b y ły  ju ż  
z ro d z im e j s u ró w k i —  żelaza.

W  o w y m  czasie u ż y w a ć  też zaczęto p ie rw s z y c h  m a c h in  bo­
jo w y c h  o czym  ś w ia d c z y  w z m ia n k a  w  k ro n ic e  n ie m ie ck ie g o  
b is k u p a  T h ie m a ra , z  r .  1017.

S z tu k a  w o je n n a  i  te c h n ik a  u z b ro je n ia  o s iąg n ę ły  dużo  w y ż ­
szy p oz io m  za K rz y w o u s te g o . Jego o d d z ia ły  p o s ia d a ły  ju ż  
z re g u ły  h e łm y  i  pancerze. W o js k o  P o ls k ie  d y s p o n u je  w ó w ­
czas p o tę żn ym  sp rzę te m  o b lę żn iczym , na  k tó r y  s k ła d a ją  się  
ta ra n y , w ieże  ob lężn icze  o raz  różnego ro d z a ju  m a c h in y  m io ­
ta jące  p o c is k i, zb udow ane  na  zasadzie  b a lis t lu b  w ie lk ic h  
kusz.

O powszechny zakąz u żyw an ia  kusz...
O p is y w a n e  p rz e z  G a lla  k u s z e  b y ły  w ó w c z a s  b r o n ią  n a jd o s k o n a ls z ą . 

T e n  ś r e d n io w ie c z n y  w y n a la z e k  w o js k o w y  w y w o ła ł  w ie lk ie  z a n ie p o k o ­
je n ie  o p in i i  p u b l ic z n e j .  O to  w  r .  1139 je s te ś m y  ś w ia d k a m i n ie c o d z ie n ­
n e g o  w y d a rz e n ia :  k u s z e  u z n a je  s ię  za b r o ń  „ n ie k o n w e n c jo n a ln ą ’'  i  
z a b r a n ia  j e j  u ż y c ia .  S o b ó r  L a te r a ń s k i  o k r e ś la  k u s z e  ja k o  „ n ie m a l  
s z a ta ń s k ie  n a rz ę d z ie  m o r d u ,  k tó r e  z a b i ja  c z ło w ie k a  ta k  s z y b k o , że 
n a w e t  n ie  c z u je  o n  t r a f ie n ia ”  i g r o z i  k lą tw ą  k o ś c ie ln ą  k a ż d e m u  k t o  
b y  j e j  u ż y ł  p r z e c iw k o  c h r z e ś c ija n o m . P r z e c iw k o  p o g a n o m  k u s z a  p o ­
z o s ta w a ła  d o z w o lo n a .. .

P o ls k i  te c h n ic z n y  s p rz ę t b o jo w y  z r e g u ły  b y ł  w z o r o w a n y  w  ty m  
cza s ie  n a  w y p o s a ż e n iu  a r m i i  k r a jó w  p r z o d u ją c y c h  te c h n ic z n ie .  N ie  
b ra k . je d n a k  w  ś r e d n io w ie c z u  i  r o d z im y c h  w y n a la z ę ó w  c z y  r a c jo n a l i ­
z a to r ó w  w  te j  d z ie d z in ie .  W ie m y  n p .  że  m ły n a r z  s p o d  B rz e ś c ia  K u ­
ja w s k ie g o  im ie n ie m  H a n k o  z b u d o w a ł d la  k s ię c ia  G n ie w k o w s k ie g o  
W ła d y s ła w a  B ia łe g o  p r z e m y ś ln e  m a c h in y  m io ta ją c e  po«*:«»*!- u ż y t o  ic h  
p r z e c iw  w o js k o m  L u d w ik a  W ę g ie rs k ie g o  w  1376 r .

In ż y n ie r  na tro n ie

P ostęp  te c h n ic z n y  ja k i  d o k o n a ł s ię  w  Polsce w  o k re s ie  
O d ro d z e n ia —  p rz y c z y n ił s ię  ró w n ie ż  do ro z k w itu  n o w e j tech-ł 
n ik i  w o je n n e j.  S te fa n  B a to ry  z w a n y  p rze z  w spó łczesnych  
„ in ż y n ie re m  na t ro n ie ”  p rz y g o to w u ją c  s ię  do w o jn y  z M o s­
k w ą  o In f la n ty  —  p rz e p ro w a d z ił zasadnicze z m ia n y  w  s t ru ­
k tu rz e  naszego w o js k a , fo rm u ją c  m . in . tz w . p iech o tę  wy-s 
b ra n ie c k ą  w yposażoną  w  ręczną  b ro ń  p a ln ą .

T ro s z c z y ł s ię  też n ie m a ło  k r ó l  S te fa n  o a r ty le r ię  i  in ż y n ie r  
r ię  —  tw o rz ą c  za lążek  w o js k  sa pe rsk ich , lic z ą c y  z a le d w ie  
70 lu d z i,  n a  k tó ry c h  cze le  s ta ł sza ncm ag is te r L u d w ik  W ede l. 
B y ła  to  ja k b y  k a d ra  in s tru k to rs k a  d la  tys ię c y  c h ło p ó w  za­
o p a trz o n y c h  w  s ie k ie ry , p i ły ,  r y d le  i  o ska rd y . Jednocześn ie  
w e rb o w a ł B a to ry  s p e c ja lis tó w  od in ż y n ie r i i  w o js k o w e j, g łó w ­
n ie  z W ło ch , w ś ró d  k tó r y c h  n a jw y b itn ie js z ą  p os ta c ią  b y ł 
D o m e n ico  R id o lf in o . Z a  b ły s k a w ic z n e  zd obyc ie  5 s ie rp n ia  
1580 r .  tw ie rd z y  W ie liż  a n as tę pn ie  W ie lk ic h  Ł u k ó w  —  W ło c h  
m ia n o w a n y  zo s ta ł p o ls k im  p u łk o w n ik ie m . P rz y  z d o b y w a n iu  
ty c h  z iem  u ży to  la ta ją c y c h  „b o m b  ro z p a lo n y c h ” . R o la  in ży -: 
n ie r i i  w o js k o w e j o g ra n ic z a ła  s ię  n ie  ty lk o  do z d o b y w a n ia  
tw ie rd z , a le  do ic h  b u d o w y  i  o d b u d o w y . P ra c a m i ty m i k ie ­
ro w a li o bok  R id o lf in a  —  d w a j in n i  in ż y n ie ro w ie  w ło s c y  —i 
N ic o lo  C a r l in i i  A n d re a s  B e r to n i.

M oda na p iro te c h n ik ó w

P ir o te c h n ik a  z a c z ę ła  w  t y m  o k r e s ie  b y ć  m o d n a . O to  w  cza s ie  o b lę - ' 
ż e n ią  P s k o w a  d o w ó d c a  a r t y l e r i i  J a n  O s tr o m ę c k i s k o n s t r u o w a ł  „ m a ­
c h in ę  p ie k ie ln ą ” . B y ła  t o  ż e la z n a  s k r z y n ia  w y p e łn io n a  m a te r ia łe m  
w y b u c h o w y m , u m ie s z c z o n a  w  d r u g ie j  s k r z y n i  d r e w n ia ń e j .  P o s ła n o  ją  
ja k o  r z e k o m y  p o d a r u n e k  o d  h e tm a n a  Z a m o y s k ie g o  d o  k n ia z ia  S z u j­
s k ie g o  d o w o d z ą c e g o  tw ie r d z ą .  W y b u c h  r o z w a l i ł  k w a te r ę  w o js k  r u ­
s k ic h ,  r a n ią c  i  z a b i ja ją c  w ie lu  lu d z i .
, P i r o te c h n ik a  s łu ż y ła  n ie  t y l k o  w o jn ie  a le  i  z a b a w ie . W  r .  1583 n a  
w e s e lu  J a n a  Z a m o y s k ie g o  i  s y n o w ic y  B a to re g o  G iz e ld y ,  u rz ą d z o n o  
w ie l k i  p o k a z  o g n i s z tu c z n y c h . O b o k  n ic h  w y s tę p o w a ły  ta k ż e  in n e  d z i­
w y  te c h n ic z n e  j a k  n p .  w  k o r o w o d z ie  u c z e s tn ic z y ły  m e c h a n ic z n e  w ie ­
lo r y b y ,  z  k tó r y c h  o c z u  i  n o z d r z y  w y t r y s k iw a ły  f o n ta n n y  w o n n y c h  
o le jk ó w .  P o d o b n ie  —  z a t r a k c ja m i  p ir o te c h n ic z n o - m e c h a n ic z n y m i w y ­
g lą d a ło  w e s e le  Z y g m u n ta  I I I  W a z y .

In ż y n ie r —  stop ień  w o js k o w y

W  czasach R ze czypo sp o lite j S z la che ck ie j, w  w ie k u  X V I I  t y ­
t u ł  in ż y n ie ra  oznacza ł w y łą c z n ie  fu n k c ję  w o js k o w a . N ie m n ie j 
ó w cześn i in ż y n ie ro w ie  z a jm o w a li się n ie  ty lk o  z a g a d n ie n ia m i 
m i l i ta r n y m i.  Do d w óch  c zo ło w ych  re p re z e n ta n tó w ' p rz e d s ta ­
w ic ie l i  te c h n ik i tego  o kre su  z a lic z y ć  n a le ży  A d a m a  F re y ta g a  
i  Józefa  N a ro n o w ic z -N a ro ń s k le g o . F re y ta g  b y ł s p e c ja lis tą  od 
s z tu k i fo r ty f ik o w a n iá .  W y n ik ie m  je go  d łu g o le tn ic h  s tu d ió w  
w  H o la n d ii b y ła  p ra c a  „A rc h ite c tu ra  m i l i ta r is  n ova  e t a u c ta ”  
(B u d o w n ic tw o  w o je n n e  now e  i  poszerzone). D z ie ło  to  w y d a n o  
n a w e t po  n ie m ie c k u  i  fra n c u s k u . W  o s ta tn ic h  la ta c h  swego 
życ ia  F re y ta g  p rze szed ł na  s tro n ę  z d ra jc y  Janusza  R a d z i­
w ił ła .  N a to m ia s t a r ia n in  N a ro ń s k i k a r to g ra f  w s ła w ił s ię  ró w ­
n ież  p ie rw s z y m  w  ję z y k u  p o ls k im  p o d rę c z n ik ie m  fo r ty f ik a c j i .



A D R E S : A l .  P ia s tó w  42 ( ró g  u l .
N a r u to w ic z a )

A U T O R : a re h . J a n  B id e r m a n  
B IU R O  P R O J E K T Ó W : W o je w ó d z ­

k ie  B iu r o  P r o je k tó w ,  S zc z e c in  
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n ie  N P B P )  i 111" “
K IE R O W N IK  B n  
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J .  W e re c k i

Z godn ie  z co roczną  tra d y c ją  w  k w ie tn iu ,  m ies ią cu  w y z w o le n ia  
naszego m ia s ta  p rz e d s t i w ia m y  n aszym  C z y te ln ik o m  b u ­
d y n k i —  k a n d y d a tó w  do ty tu łu  „M is te r  S zczecina 1965” . 
W  k o n k u rs ie  naszym  b io rą  „ u d z ia ł”  te  b u d y n k i m ieszka ln e , 

k tó re  zos ta ły  w zn ies ione  bądź w y k o  ńczone w  ro k u  1965. R e g u la m in  
k o n k u rs u  za k ład a , żc m ogą je d y n ie  w  n im  b ra ć  u d z ia ł b u d y n k i,  k tó re  
zos ta ły  c a łk o w ic ie  ukończone, p o s ia d a ją  e lew ac je  i  w y ró ż n ia ją  się s w o ­
ją  a rc h ite k tu rą  spośród in n y c h .

A D R E S : u l .  W it o ld a  1 ( W i lk ó w  M o r  
s k ic h )

A U T O R : a r c h .  J a n  B id e r m a n  
B IU R O  P R O J E K T Ó W : W o je w ó d z ­

k ie  B iu r o  P r o je k tó w ,  S z c z e c in  
W Y K O N A W C A :  (3 P B M  n r  1 
K I E R O W N IK  B U D O W Y : J a n  F ic e  
IN W E S T O R : P o U te < ® n ik a  S z c z e c iń ­

s k a  M M
IN S P E K T O R  N A D Z O R U : b u d .  T a ­

d e u sz  C h y c
S T R U K T U R A  M IE S Z K A Ń :  M 2— 10, 

MM—25, M 5— 5
K U B A T U R A :  8394 m  sześć.
P O W . U Z Y T K .  M IE S Z K A Ń :  1 626,02 

m  k w .
L I C Z B A  I Z B :  120

S pe c ja ln a  k o m is ja  z łożona  z p rz e d s ta w ic ie li in w e s to ró w , b iu r  p ro ­
je k tó w ,  w y d z ia łu  a rc h ite k tu ry  i  S t o w a rzysze n ia  A rc h ite k tó w  P o l­
sk ich  w y ty p o w a ła  do naszego p le b is c y tu  te  b u d y n k i,  k tó re  dz iś  p re ­
z e n tu je m y  naszym  C z y te ln ik o m . M ieszka ńcy  S zczecina będą  n a to ­
m ia s t g łosow ać na je dnego  z ty c h  k a n d y d a tó w , a  ic h  g losy  p ozw o lą  
na u s ta le n ie  la u re a ta  —  „M is te r  S zczecina 1965” . M e try c z k i z p e ł­
n y m  opisem  te c h n ic z n y m , um ieszczone  p rz y  ka ż d y m  z d ję c iu , pozw o ­
lą  na dok ład .-.ic jsze  (poza a rc h ite k to n ic z n ą  s tro n ą ) zapoznan ie  się C z y ­
te ln ik ó w  z w a lo ra m i te c h n ic z n y m i i e k o n o m ic z n y m i b u d y n k u , a także  
poznan ie  a u to ró w , w y k o n a w c ó w  itp .

Z a p rasza m y naszych C z y te ln ik ó w  do o d b yc ia  w iosennego  spaceru, 
by le p ie j m o g li zapoznać s ię  z p rz e d s ta w io n y m i „k a n d y d a ta m i" .  
Zachęcam y ró w n ie ż  do w y p e łn ia n ia  k u p o n ó w , k tó re  os ta teczn ie  p o ­
z w o lą  na w y ło n ie n ie  „M is te r  S zczec ina  1965” . K u p o n y  p ro s im y  w y s ła ć  
na nasz adres w  te rm in ie  do 20. IV .  1966 r .  w łą czn ie .

A D R E S : O s ie d le  K o m u n y  P a r y s k ie j
b —e

A U T O R : a r c h .  W . Z a b o r o w s k i  
B IU R O  P R O J E K T Ó W : „ In w e s to p r o -  

j e k t ”  S zc z e c in  
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IN W E S T O R : F 
IN S P E K T O R  I 

d y s ła w  M ad<
S T R U K T U R A  

M 3—10
K U B A T U R A :  .................... ..........
P O W . U Ż Y T K .  M IE S Z K A Ń :  1270,10 

m  k w .
L I C Z B A  I Z B :  90

im  M R N  
P U : in ż .  W ła -

Z  g ó ry  d z ię k u je m y  za u d z ia ł w  k o n k u rs ie , na k tó re g o  w y n ik i  z n ie ­
c ie rp liw o ś c ią  cze ka ją  p ro je k ta n c i i  b u d o w la n i.  W śród  uczes tn ików  
k o n k u rs u  zostaną  ro z losow ane  n a g ro d y  ks ią żkow e .

A D R E S : u l.  S zczan ieck ie j 4 (E. P la te r  4) 
J a rz y n k a . B IU R O  P R O J E K T Ó W : „ M i ^  
1. K IE R O W N IK  B U D O W Y : S ta n is ła w " !  
N A D Z O R U : bud. Tadeusz C hyc. S T R U M  
K U B A T U R A : 12 160 m  sze ś r  PO W . U Ż Y T

A U T O R : a rch . a rch . W . F u rm a ń c z y k  i  W . 
fe ro je k t”  Szczecin . W Y K O N A W C A : S P B M  n r  
P o d e m s k i.  IN W E S T O R : P Ż M . IN S P E K T O R  
H A  M IE S Z K A Ń : M 2  — 15, M 3  —  23, M 4  — 27. 
M IE S Z K A Ń : 2 892,66 m  k w . L IC Z B A  IZ B :  137.

A D R E S : P la c  G r u n w a ld z k i  1—2 
(E  9)

A U T O R : a r c h .  T a d e u s z  O s tró w

B IU R O  P R O J E K T Ó W : „ M ia s to  
p r o je k t * ’ . S z c z e c in  

' . ' " ’ K O N A W C A : S P B M  n r  I  
K IE R O W N IK .  B O D O W Y : J a n  

M u z io ł
IN W E S T O R : f l i z y d i u m  M R N  
IN S P E K T O R  N A D Z O R U : b u d . 

J a n  Ł u c z a m m  
S T R U K T U R A  M IE S Z K A Ń :  
M 3— 16, M 4—16, M 5— 14 

K U B A T U R A :  10 699 m  sześć. 
P O W . U Z Y T K .  M IE S Z K A Ń :  

2020.06 m  k w .
L I C Z B A  I Z B :  136

A D R E S : Ś lą s k a  36 
A U T O R : a r c h .  Z . K a s p r z a k  
B IU R O  P R O J E K T Ó W : „ M ia -  

s t o p r o je k t ”  S z c z e c in  
W Y K O N A W C A : S P B M  n r  1 
K I E R O W N IK  B U D O W Y : J a n  

M u z io ł
IN W E S T O R : P r e z y d iu m  M R N  
IN S P E K T O R  N A D Z O R U : b u d . 

J a n  Ł u c z a k
S T R U K T U R f l lB F  M IE S Z K A Ń :  

M 4—40
K U B A T U R A :  7 907 m  sześć. 
P O W . U Ż Y T K .  M IE S Z K A Ń :  

1 797,24 m  k w .
L I C Z B A  I Z B :  160

A D R E S : O s ie d le  M ie s z k a  I
A U T O R : a r c h .  W . Z a b o r o w s k i
B IU R O  P R O J E K T Ó W : „ In w e s to p r o -  

j e k t ”  S zc z e c in
W Y K O N A W C A : S P B M  n r  2 (O b e c ­

n ie  N P B P )
K IE R O W N IK  B U D O W Y : in ż .  J e rz y  

B r u l iń s k i
IN W E S T O R : S p ó łÓ ^ e ln ia  M ie s z k a ­

n io w a  ..W s p o ln M f lŁ o m ”
IN S P E K T O R  N A D Z O R U : in ż .  T a ­

d e u sz  Ł u c k i
S T R U K T U R A  M IE S Z K A Ń ?  M 3 —15, 

M 4— 30
K U B A T U R A :  8 416 m  sześć.
P O W . U Ż Y T K .  M IE S Z K A Ń :  2 029 

m  k w .
L I C Z B A  I Z B :  135

A D R E S : O s ie d le  M ieszka  I
A U T O R : a rch . W . Z a b o ro w s k i
B IU R O  P R O J E K T Ó W : „ In w e -  

s to p ro je k t”  Szczecin
W Y K O N A W C A : S P B M  n r  2 

(obecn ie  N P B P )
K IE R O W N IK ^ B U D O W Y : inż .
J e rz y  B ru l iń s k i
IN W E S T O R : B ó łd z ie ln ia  M ie  

szka n io w a  „W s p ó ln y  D o m ”
IN S P E K T O R  N A D Z O R U : inż . 

Tadeusz Ł u c k i
S T R U K T U R A  M IE S Z K A Ń : M l 

—  22, M 2  —  33, M 3  —  20.
K U B A T U R A : 9 017 m  sześć.
PO W . U Z Y T K . M IE S Z K A Ń : 

2 010 m  k w .
L IC Z B A  IZ B :  115.

KUPO!!
k o n k u r s o w y

.M IS T E R  S Z C Z E C IN A  1985’ 

g ło s u ję  na

im ię  i  n azw isko

... . Ą - m : v : ...? : . - M  ‘
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Olimpíada b e z re k o rd ó w ?  
Mówi prof. Missiuro

STRONA 8

Ś W IA T O W E J  S Ł A W Y  
p o ls k i n a u k o w ie c , znako ­
m i ty  f iz jo lo g ,  p ro f.  d r  
W ło d z im ie rz  M is s iu ro , d y  
re k to r  In s ty tu tu  N a uko w e  
go K u l tu r y  F iz y c z n e j, za­
ją ł  po ra z  p ie rw s z y  o f i ­
c ja ln e  s ta n o w is k o  wobec  
p ro b le m u  a k lim a ty z a c ji 
s p o rto w c ó w  p rze d  Ig r z y ­
s k a m i O l im p ijs k im i w  
M e k s y k u .

W ita j w iosno!

Zwycięzcy turnieju 
tenisa stołowego

W  2 - D N IO W Y M  t u r n i e j u  te n is a  
s to ło w e g o ,  z o r g a n iz o w a n y m  p rz e z  
S O S , s ta r t o w a ło  p o n a d  100 d z ie w ­
c z ą t  i  c h ło p c ó w .  W  f in a le  7 n a j le p ­
s z y c h  c h ło p c ó w  i  6 d z ie w c z ą t ro z e ­
g r a ło  z a c ię te  p o je d y n k i  s y s te m e m  
k a ż d y  z k a ż d y m .

W Ś R Ó D  c h ło p c ó w  z w y c ię ż y ł  
1 0 - le tn i u c z e ń  s z k o ły  n r  24 A d a m  
P A D E  p rz e d  J e r z y m  S A D K IE M  ze 
s z k o ły  n r  6 i  J a n e m  C H R O B O C lN -  
S K IM  n r  68. W  g r u p ie  d z ie w ­
c z ą t  w y g r a ła  L id ia  P A D E  ze  s z k o ­
ł y  n r  24 p r z e d  k o le ż a n k ą  U rs z u lą  
L I P S K Ą  i  M a r ią  S M O L K O  —  n r  50.

W E  W T O R E K  p o ś w ią te c z n y  o 
g o d z . 9.30 w  h a l i  s p o r to w e j  r o z ­
p o c z n ie  s ię  t u r n ie j  p i ł k i  r ę c z n e j 
s z k ó ł  p o d s ta w o w y c h  o  P u c h a r  
W io s n y .  Z g ło s i ło  s ię  35 d r u ż y n ,  26 
c h ło p c ó w  i  9 d z ie w c z ą t.

Z  R U N D Y  N A  R U N D Ę  p o d n o s i 
s ię  p o z io m  r o z g r y w e k  w  s z k o ln e j 
l id z e  te n is a  s to ło w e g o . P o  4 r u n ­
d a c h  n a jw ię k s z ą  i lo ś ć  p u n k t ó w  (12) 
z g r o m a d z i ł  S K S  n r  6, p r z e d  S K S  
n r  47, 41, 34 i  5. (a )

„Telstar" będzie
transm itował

mecz Polska-USA?
R O Z W A Ż A N A  je s t  m o ż liw o ś ć  

p r z e k a z a n ia  b e z p o ś re d n ie j t r a n s m i­
s j i  „ T e ls ta r e m ”  d o  E u r o p y  m ię d z y ­
p a ń s tw o w e g o  m e c z u  le k k o a t le ty c z ­
n e g o  P o ls k a  —  U S A , k t ó r y  r o z e ­
g r a n y  z o s ta n ie , j a k  w ia d o m o ,  w  
d n ia c h  16— 17 l ip c a  n a  s ta d io n ie  
u n iw e r s y te c k im  w  S a n  F ra n c is c o ..

O  d u ż y m  z a in te r e s o w a n iu  s p o tk a ­
n ie m  w  S ta n a c h  j e d n o c z o n y  ch. 
ś w ia d c z y  f a k t ,  że  ju ż  te ra z  ro z p o ­
c z ę ła  s ię  ta m  p r z e d s p rz e d a ż  b ile -  
¡ tó w . (a )

P R O F . M IS S IU R O , k tó ry  k ie  
ro w a ł grupą naszych naukow  
ców za jm u jącą  się w stępnym i 
badaniam i nad adaptac ją  o r­
ganizm ów  sportowców do w a ­
ru n k ó w  górskich, u ja w n ił w y ­
n ik i tych prac.

B a d a n ia  p ro w a d zo n e  b y ły  
w  Z a kop a ne m  na  w y s o k o ś c i 
860 m  n. p . m . Podczas 3 - ty -  
g o d n io w y c h  p ra c  n a u k o w c y  
p rz e p ro w a d z ili ta k ż e  d o d a tk o  
w e  b a d a n ia  na  K a s p ro w y m  
W ie rc h u  na w y s o k o ś c i 1987 m .
B a d a n io m  p o d da n a  b y ła  42-oso 
bow a  g ru p a  sp o rto w c ó w . W  
s k ła d  je j  w c h o d z iło : 10 k o la ­
rz y , 11 b okse ró w , 12 c ię ż a ro w ­
có w  i  9 n a rc ia rz y .

W O B E C  S Z E R E G U  W Y P O W IE ­
D Z I ,  k t ó r y c h  a u to r z y  tw ie r d z ą ,  że 
a k l im a ty z a c ja  p rz e d  s ta r te m  w  
M e k s y k u  je s t  z u p e łn ie  n ie p o tr z e b ­
n a  —  p r o f .  M is s iu ro  z a p rz e c z y ł te ­
m u , o ś w ia d c z a ją c , że  w y b i t n i  spe­
c ja l iś c i  z  c a łe g o  ś w ia ta  n a  n ie d a w ­
n y m  s y m p o z ju m  w  S z w a jc a r i i  za ­
s ta n a w ia l i  s ię  n a w e t  n a d  s y s te ­
m e m  p r z y s to s o w a n ia  o r g a n iz m u  
lu d z k ie g o  d o  n o r m a ln e j  p r a c y  w  
w a r u n k a c h  n a  ś r e d n ie j  w y s o k o ­
ś c i.  Z w y k ły  c z ło w ie k  p r a c y  m u s i 
s ię  o d p o w ie d n io  p rz y s to s o w a ć  d o  
ty c h  w a r u n k ó w .  C o w ię c  d o p ie ro  
c z e k a  s p o r to w c a ,  k t ó r y  m a  ta m  
u z y s k iw a ć  w y s o k ie  w y n i k i !

S p o r to w c y  p r z e s z li  s z c z e g ó ło w e  G R U P A  N A U K O W C Ó W  p o d  p r z e ­
b a d a n ia  f iz jo lo g ic z n o - k l in ic z n e ,  j a k  w o d n ic tw e m  p r o f .  W . M is s iu ro  p o -  
r ó w n ie ż  p s y c h o lo g ic z n e  w  C e n t r a l -  s tu lu je  P K O l,  a b y  w  Z a k o p a n e m  
n y m  O ś r o d k u  P r z y g o to w a ń  O l im -  z o r g a n iz o w a n o  c e n t r a ln ą  b a zę  p o l-  
p i js k ic h .  Z a k o p a n e  d o s ta rc z y ło  s k ic h  s p o r to w c ó w  p r z e d  ig r z y s k a -  
o b ie k ty w n e j  o c e n y  w y d o ln o ś c i  o r -  m i  O l im p i js k im i  w  M e k s y k u .  W  
g s n iz m u ,  z a r ó w n o  w  s ta n ie  s p o -  r o k u  o l im p i js k im  p rz e d  w y ja z d e m  
c z y n k u ,  j a k  i  w  c z a s ie  s ta n d a r to -  n a  I g r z y s k a  w s z y s c y  p o w in n i  
w e g o  w y s i łk u .  C z y n n o ś c io w e  p r ó -  p r z e jś ć  co  n a jm n ie j  3— 4 - ty g o d n io -  
b y  w y d o ln o ś c i  w y s i łk o w e )  n a j le -  w ą  p r e a k l im a ty z a c ję  i  p o  n ie j  w y -  
p ie j  p rz e s z li  k o la rz e ,  c h o c ia ż  ja k o  je c h a ć  b e z p o ś re d n io  w  w a r u n k i  
je d y n i  o d c z u w a l i  o n i  b ó le  m ię s n io -  w y s o k o g ó rs k ie  n a  w y s o k o ś ć  2000— 
w e . W y k a z a ły  o n e , że  p r z e d s ta w i-  2500 m .
ciele dyscyplin wytrzym ałościo- ' P R O F. M IS S IU R O  N IE  P R Z E  
wych są lepsi przy zmianie wa- WTr)TTTF . M pk« ;vkii n a -runków  klim atycznych od zawód- W 1 U U J L ,  aDy W  MeKSyKU pa 
n ików  uprawiających dyscypliny d a ły  re k o rd y  ś w ia ta . M o ż liw e  
sUowo-szybkościowe. Całość b a d a ń  s ą  one p rz e i je w s z y s tk im  W 
fiz jo logiczno-klm icznych i  psycho- , , . .
logicznych pozwoliła stw ierdzić, że k o n k u re n c ja c h  szybkośc iow ych , 
stan zdrowia zawodników jest za- g dz ie  w y s iłe k  je s t  k ró tk o t rw a -  
dobra.aJąCy’ 3 kondycJa fizyczna -  ły ,  np. w  b ieg u  na 100 m , k tó  

r y  to  d ys ta n s  m ożna  p oko na ć
W  P O C Z Ą T K O W Y M  o k re s ie  w  zasadzie  bez oddechu. W e - 

a d a p ta c ji na  w yso ko śc i 860 m  d łu g  p ro fe s o ra , w y n ik i  na n a j 
zauw ażono  o bn iże n ie  c iś n ie n ia  b liż s z e j o lim p ia d z ie  n ie  będą 
u w s z y s tk ic h , z m ia n y  fu n k c j i  je d n a k  im p o n u ją c e , 
u k ła d u  sercow ego, a także  u -  z. K O S S E K  (B N -T  P A P )
k ła d u  oddechowego.

Z a o b s e rw o w a n o  ta k ż e  z m ia n y

P o r a ż k a  
polskich tenisistów 

na Węgrzech
W  B U D A P E S Z C IE  z a k o ń c z y ło  s ię  

to w a r z y s k ie  m ię d z y p a ń s tw o w e  s p o t 
k a n ie  te n is o w e  P o ls k a  —  W ę g ry . 
Z w y c ię ż y l i  W ę g r z y  6:2. W  o s ta tn ic h  
p o je d y n k a c h  W ę g ie r  S E K E  w y g r a ł  
Ż M A N IE W S K IM  6:4, 6:3, 6:3, a  K O ­
M A R O M ! p o k o n a ł  J A M R O Z A  5:7, 
1:8, 6 :1, 6 :2, 6 :1.

Z PZMot do NRD
D la  m ie s z k a ń c ó w  S z c z e c in a  i  w o ­

je w ó d z tw a  n a jta ń s z e  i  n a jw y g o d ­
n ie js z e  są o c z y w iś c ie  w y ja z d y  z a ­
g r a n ic z n e  d o  N R D . B iu r o  T u r y ­
s t y k i  P Z M o t  w  b ie ż ą c y m  r o k u  z n a ­
c z n ie  ro z s z e rz y ło  z a k re s  s w o ic h  u -  
s łu g  i  p o w ię k s z y ło  l ic z b ę  w y c ie ­
c z e k  d o  n a s z y c h  z a c h o d n ic h  s ą ­
s ia d ó w .

T A K  W IĘ C  z m o to ry z o w a n i  t u r y ­
ś c i  z a  p o ś r e d n ic tw e m  P Z M o t w  o -  
k r e s ie  o d  c z e rw c a  d o  w rz e ś n ia  m o ­
g ą  s k o r z y s ta ć  z  6 - d n io w y c h  w y c ie ­
c z e k  c a m p in g o w y c h  z  w ła s n y m  
s p rz ę te m  tu r y s t y c z n y m .  B ę d ą  on e  
r e g u la r n ie  o r g a n iz o w a n e  c o  ty d z ie ń  
i  o b e jm ą  d w a  k ie r u n k i ,  a  m ia n o ­
w ic ie  w  o k o l ic e  B e r l in a  p o łą c z o n e  
ze  z w ie d z a n ie m  s to l ic y  N R D  i P o cz  
d a n iu ,  o ra z  d o  m ie js c o w o ś c i W a re n  
z  m o ż liw o ś c ią  z w ie d z a n ia  R o s to -  
c k u .  K o s z t  na  J e d n ą  o so b ę  z a m y k a  
s ię  w  g r a n ic a c h  1 000 z ło ty c h .  N a ­
to m ia s t  w  m ie s ią c u  l ip c u  p la n o ­
w a n e  są w y c ie c z k i  t y p u  h o te lo w e ­
g o  n a  t r a s ie  B e r l i n  —  P o c z d a m  — 
L ip s k  —  D re z n o . R ó w n ie ż  B iu r o  
T u r y s t y k i  P Z M o t  o r g a n iz u je  k o s z ­
to w n ie js z e  w y c ie c z k i  n a d  M o rz e  
C z a rn e  i  A d r ia t y k ,  o ra z  z a ła tw ia  
w s z e lk ie  f o r m a ln o ś c i  p r z y  w y ja z ­
d a c h  in d y w id u a ln y c h .  (B oz)

W
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W  k ra ju  n adchodzące j O lim p ia d y ...
(F o t .  —  C A F )

Poplotkujmy
♦  W  O P U B L IK O W A N E J  n ie  

d a w n o  60(!) o s o b o w e j k a d rz e  
n a r o d o w e j  p i łk a r z y  z a b r a k ło  
t a k ic h  n a z w is k  j a k  S z c z e p a ń ­
s k i ,  P o l ,  c z y  L e n tn e r .

♦  R A D Z IE C K I  „ S p o r t  za r u  
b ie ż o m ”  s k la s y f ik o w a ł  n a j le p ­
s z y c h  s k o c z k ó w  (do . w o d y )  E u  
r o p y .  P o lk a  B o g u s ła w a  M a r -  
e in k o w s k a - P ie tk ie w ic z  z n a la ­
z ła  s ię  n a  8 m ie js c u  w  s k o ­
k a c h  z  t r a m p o l in y  o ra z  n a  9 
w  s k o k a c h  z  w ie ż y ,  a  K o w a ­
le w s k i  o d p o w ie d n io  —  n a  10 
i  9 m ie js c u .

♦  W  P R O W A D Z O N Y M  o d  
d w ó c h  l a t  w s p ó łz a w o d n ic tw ie ,  
t y m  ra z e m  m ię d z y  k ib ic a m i  
b o k s e r s k im i,  S z c z e c in  z a jm o ­
w a ł  b . d o b r e  lo k a ty .  U b ie g ły  
r o k  P o g o ń  z a k o ń c z y ła  n a  4 
lo k a c ie ,  p o d o b n ie  j a k  S z c z e c in  
w  k o n k u r e n c j i  m ia s t .  W s p ó ł­
z a w o d n ic tw o  t r w a  n a d a l,  a le  
p o  n ie d a w n y c h  e ksce sa ch  w  
h a l i ,  n a le ż y  s ię  s p o d z ie w a ć  
z n a c z n e g o  o b n iż e n ia  lo k a ty . . .

♦  C Z Y  W IE C IE ,  Ż E .. . w  P o l 
sce z a r e je s t r o w a n y c h  je s t  290 
z a w o d n ik ó w  r u g b y  o ra z  38 t r e  
n e r ó w  i  in s t r u k t o r ó w  te j  d y ­
s c y p l in y  s p o r tu .  N ie s te ty ,  t y l ­
k o  8 z t y c h  o s ta tn ic h  p r a c u ­
j e  z  z e s p o ła m i.

♦  W A R S Z A W S K I ż u ż lo w y  
t o r  „ S k r y ”  z a m ie n i s ię  w . . .  
t o r  k o la r s k i .  D o  k o ń c a  196T r .  
s to lic a  m a  o t r z y m a ć  t o r  z 
p r a w d z iw e g o  z d a rz e n ia  n a  20 
ty s .  w id z ó w .

♦  Z U R Y C H S K I „ S P O R T ”  
s k la s y f ik o w a ł  p i łk a r z y  rę c z ­
n y c h  E u r o p y ,  p r z y z n a ją c  I  
m ie js c e  N R D , a I X  P o ls c e .

(g e t)

o b r a z ie  m o r fo lo g ic z n y m  i  w  ce ­
c h a c h  b io c h e m ic z n y c h .  U  w s z y s t­
k ic h  s p o r to w c ó w  z a u w a ż o n o  p r z y ­
s p ie s z e n ie  tę tn a ,  p r z y  p o d n ie s ie n iu  
c iś n ie n ia  tę tn ic z o -s k u rc z o w e g o .  O b -  

t a z  E K G  w y k a z a ł  n ie d o t le n ie n ie  k r w i .  
B y łp  o n o , o c z y w iś c ie ,  r ó ż n e  u  p o ­
s z c z e g ó ln y c h  z a w o d n ik ó w .  W p ły w  
p r z e n ie s ie n ia  w  w a r u n k i  r o z r z e ­
d z o n e j a tm o s fe ry  s p o w o d o w a ł za ­
k łó c e n ia  w  s y s te m ie  o d d e c h o w y m .

W ra z  z p r z e d łu ż a n ie m  s ię  p o b y tu  
s p o r to w c ó w  w  w a r u n k a c h  g ó r s k ic h ,  
z a o b s e rw o w a n o  o b ja w y  s y s te m a ty c z  
n e j a k l im a ty z a c j i ,  s ta b i l iz a c ję  c iś ­
n ie n ia  tę tn ic z e g o ,  c z ę s to ś c i tę tn a  
i t p .  U  w s z y s tk ic h  z a o b s e rw o w a n o  
w z ro s t  s p r a w n o ś c i f iz y c z n e j ,  szcze­
g ó ln ie  w  z a k re s ie  m a k s y m a ln e g o  
w y s i łk u  w y k o n y w a n e g o  w  k r ó t k im  
c z a s ie . P A d  w z g lę d e m  w y t r z y m a ­
ło ś c i b a d a n ia  w y k a z a ły  p o g o rs z e ­
n ie ,  s tą d  n p .  s ła b e  o s ta te c z n e  w y ­
n i k i  k o la r z y .  W  z a k re s ie  b a d a ń  
p s y c h o lo g ic z n y c h  s tw ie r d z o n o  w y ­
b i t n e  o b n iż e n ie  in te n s y w n o ś c i p rz e  
ja w ó w  z n u ż e n ia . Z a o b s e rw o w a n o  
z w ię k s z e n ie  p o c z u c ia  e fe k ty w n o ś c i  
w y k o n y w a n e g o  w y s i łk u  i  p o tr z e b ę  
k r ó ts z e g o  w y p o c z y n k u  p o  n a j i n ­
te n s y w n ie js z y m  n a w e t  t r e n in g u .  Z a  
w o d n ic y  ła t w ie j  z a s y p ia l i  i  se n  ic h  
b y ł  g łę b s z y . N a p ię c ie  e m o c jo n a ln e  
w p ły w a ją c e  n a  p r e c y z ję  r u c h ó w  
u le g ło  z n a c z n e m u  o b n iż e n iu .

Z d a n ie m  n a u k o w c ó w , t r e n in g i  w  
g ó ra c h  m o b i l i z u ją  z a w o d n ik ó w  d o  
w ię k s z e g o  n iż  n a  n iz in a c h  w y s i łk u .  
A k l im a ty z a c ja  w p ły w a  m o b i l i z u ją ­
co  n a  p s y c h ik ę  z a w o d n ik a ,  a  t r e ­
n in g i  w  w a r u n k a c h  o k .  100» m  
n a d  p o z io m e m  m o rz a  m o g ą  s ta n o ­
w ić  w ła ś c iw ą  p r e a k l im a ty z a c ję  d la ,  
s p o r to w c ó w  p r z e d  w y ja z d e m  n a  
w y ż s z e  te r e n y .

Po I rundzie
uj „lidze  

najsilniejszych“
Z A R Z Ą D  P Z P C  n a  s w y m  o s ta t ­

n im  p o s ie d z e n iu , b a rd z o  p o z y ty w ­
n ie  o c e n i ł  p ie rw s z ą  r u n d ę  r o z g r y ­
w e k  l ig o w y c h .  C h o ć  n ie  w e  w s z y ­
s tk ic h  t u r n ie ja c h  u z y s k a n o  n a j le p ­
sze w y n ik i ,  t o  o g ó ln ie  b io rą c ,  p o ­
z io m  m e c z ó w  b y ł  w y s o k i .  Ś w ia d ­
c z y  t o  o  p o w a ż n y m  p o t r a k to w a n iu  
r o z g r y w e k  l ig o w y c h  p rz e z  p o szcze ­
g ó ln e  z e s p o ły .  T r z e c ia  r u n d a  s p o t­
k a ń ,  p rz y p a d a ją c a  n a  15 m a ja ,  zo ­
s ta ła  n ie c o  „ s to r p e d o w a n a ”  p rz e z  
m is t r z o s tw a  n ie k tó r y c h  z rz e s z e ń  
z w ią z k o w y c h .  Z a r z ą d  P Z P C  p o s ta ­
n o w i ł  w ię c ,  że  k lu b o m  z w ią z k o ­
w y m  z a l ic z y  s ię  d o  p u n k t a c j i  l ig o ­
w e j  w y n i k i . z a w o d n ik ó w  • u z y s k a n e  
w  m is t r z o s tw a c h  o k rę g ó w .

•  * •
N A  M IĘ D Z Y N A R O D O W Y  T U R ­

N IE J ,  k t ó r y  o d b ę d z ie  s ię  w  d n ia c h
6—  8 m a ja  w  B e r l in ie ,  w y je d z ie
7 -  o s o b o w a  d r u ż y n a  n a s z y c h  s z ta n g i 
s tó w .  T u r n ie j  o r g a n iz u je  fe d e ra c ja  
p o d n o s z e n ia  c ię ż a ró w  N R D , k tó r a  
w  p a ź d z ie r n ik u  b r .  b ę d z ie  g o s p o d a  
r z e m  m is t r z o s tw  ś w ia ta  w  te j  d y ­
s c y p l in ie  s p o r tu .

*  *  •
D O  IN D Y W ID U A L N Y C H  m i­

s t r z o s tw  P o ls k i  J u n io r ó w  (22— 24 
b m .)  w  p o d n o s z e n iu  c ię ż a ró w , za ­
rz ą d  P Z P C  w y ty p o w a ł  105 n a j le p ­
s z y c h  z a w o d n ik ó w .

W  św iąteczny poniedziałek

Sportowe; LZS otwierają sezon
W  N A J B L IŻ S Z Y  p o n ie d z ia łe k  s e tk i ty s ię c y  cz ło n k ó w  L Z S  

w  c a łe j Po lsce  uczes tn iczyć  będą  w  im p re z a c h  sp o r to w y c h  
o rg a n iz o w a n y c h  na  w s ia ch . B.ęcłą to  p ie rw s z e  le tn ie  zaw ody 
sp o rto w e , k tó r y m i s p o r to w c y  w ie js c y  w łą c z ą  się do obcho­
d ó w  IGOO-lecia P a ń s tw a  P o lsk ie g o .

W  w o j.  szcze c ińsk im  w e  w s z y s tk ic h  L Z S -a c h  odbędzie  się 
w  p o n ie d z ia łe k  11 bm . w ie le  c iekaw ych.- za w od ó w , ja k  b ie g i 
p rz e ła jo w e , tu rn ie je  s ia tk ó w k i i  p i ł k i  n ężn e j itp .  W  ty m  
d n iu  z a w o d n ic y  w ie js c y  gościć będą na  s w y c h  bo iska ch  s p o r­
to w c ó w  k lu b ó w  ro b o tn ic z y c h , (a)

P r o w a d z ą c y  „ t a n d e m “ 
w  b e z p o ś r e d n i m  s t a r c i u

Pogoń-Cracovia
meczem niedzieli

U B IE G Ł O R O C Z N E  Z W Y C IĘ S T W O  portow ców  w  K ra ko w ie  
stanowiło p rzy jem n ą  niespodziankę d la  mocno speszonych 
n iefo rtunnym  startem  Pogoni w  rozgryw kach „drugiego fro n ­
tu ” sym patyków  tego zespołu —  oby ta k  było  I  w  rundzie  
wiosennej.

T E  G O R Ą C E  p ra g n ie n ia  k i-  s trze le cka  lid e ra  (n is k ie  w y n i-  
b ic ó w  (a c h yba  także  i  p i łk a -  k i  o s ta tn ic h  s p o tka ń ), o ra z  do- 
rzy? ) są ja k  n a jb a rd z ie j uzasad b ra  p os ta w a , co zgodn ie  pod- 
n io n e : portow com  zaczyna ju ż  k re ś la l i  sp ra w ozd a w cy , portow  
groźnie „deptać po piętach”  có w  w  ic h  p rz e g ra n y m  p o je -  
raciborska U n ia , k tó rą  dop in - d y n k u  z  G ó rn ik ie m . J a k k o l-  
guje zresztą słaba fo rm a  szczc w ie k  b y  je d n a k  b y ło  sp od z ie - 
cinian, oraz całk iem  rea lna  w ! w a m y  s ię  od czo łow ych  d ru -  
z ja  m ożliwości pow rotu  w  sze żyn  I I  l ig i  g ry  b y n a jm n ie j n ie
reg i ekstraklasy . „K ra k u s y ”  
są w  c h w i l i  obecne j p o z a w s z e l 
k im  zas ięg iem , a le  sp ra w a  d ru  
g ie j,  p re m io w a n e j lo k a ty  je s t 
ja k  n a jb a rd z ie j a k tu a ln a . To  
czy ■pozostanie na  n ie j n a d a l 
re p re z e n ta n t S zczecina zależeć 
będzie  w  p o w a ż n y m  s to p n iu  
w ła ś n ie  od re z u lta tu  ju t r z e j­
szego s p o tk a n ia  (pocz. godz. 14). 
T ru d n o  b o w ie m  p rzypuszczać, 
a by  g ra ją c a  na  w ła s n y m  b o ­
is k u  U n ia  o d d a ła  le k k ą  rę ką  
d w a  p u n k ty  U ra n ii. . .

P ew ną  poc iechą  p rze d  m e ­
czem  Pogoń —  C ra c o v ia  może 
tu  b y ć  n ie  n a d z w y c z a jn a  fo rm a

„ś w ią te c z n y m  p o z io m ie ” .
(ms)

Nieudany rewanż 
siatkarek

W  S T O L IC Y  Z S R R  o d b y ło  s ię  w  
p ią tę k  re w a n ż o w e  s p o tk a n ie  p ó ł f i ­
n a ło w e  o P u c h a r  E u r o p y  w  s ia t ­
k ó w c e  k o b ie t ,  w  k tó r y m  z m ie r z y ły  
s ię  s ia t k a r k i  A Z S  A W F  i  C S K A  
M o s k w a .  P o d o b n ie  j a k  w  p ie r w ­
s z y m  m e c z u  i  t y m  ra z e m  w y ra ź n ie  
le p s z y m i b y ły  m is t r z y n ie  Z S R R . 
W y g r a ły  o n e  d o ś ć  ła t w o  3:0 (15:4, 
15:8, 15:11) i  z a k w a l i f ik o w a ły  s ię  d o  
f in a łu .

W  f in a le  p u c h a r u  E u r o p y  s p o tk a  
ją  s ię  w ię c  d w a  z e s p o ły  m o s k ie w ­
s k ie  —  o b ro ń c ą  t r o f e u m ,  D y n a m o  
i C S K A .

Piłka nożna  
na antenie PR
W  N IE D Z IE L Ę  10 bm . P o l­

sk ie  R a d io  nada  sp ra w ozd a n ie  
d ź w ię k o w e  z p i łk a rs k ic h  sp o t 
ka ń  o m is trz o s tw o  I  l ig i.  Po 
czą te k  a u d y c ji o godz. 10.05 w  
p ro g ra m ie  I ,

Bogaty program
t o r o w c ó w

W Ł A D Z E  p o ls k ie g o  k o la r s t w a  s ta  
r a ją  s ię  w  s z y b k im  te m p ie  o d r o b ić  
z a le g ło ś c i w  s z k o le n iu  k o la r z y  t o ­
r o w y c h .  W  k a d rz e  n a s z y c h  t o r o w ­
c ó w  z n a jd u je  s ię  20 z a w o d n ik ó w .  
B a rd z o  s o l id n ie ,  j a k  tw ie r d z ą  d z ia ­
ła c z e  z P Z K O L  p r z e p r a c o w a l i  o n i  
o k r e s  z im o w y .  O b e c n ie  t r e n u ją  w  
k lu b a c h .  G łó w n e  z g r u p o w a n ie  p rz e d  
se zo n e m  w io s e n n o - le tn im  o d b ę d z ie  
s ię  w  Ł o d z i  w  d n ia c h  o d  25 k w ie t  
n ia  d o  11 m a ja .  P o te m  z a w o d n i­
k ó w  c z e k a ją  s t a r t y :  w  D a n i i  (6— 8 
m a ja ) ,  w  S z w a jc a r i i  (14— 16 m a ja ) ,  
z n ó w  w  D a n i i  (29 m a ja )  —  t y l k o  
d la  d r u ż y n y  n a  d y s ta n s ie  4 k m .  
N a s tę p n ie  18 c z e rw c a  m ło d z ie ż o w a  
r e p re z e n ta c ja  P o ls k i  s p o tk a  s ię  z  
A u s t r ią ,  a w  d n ia c h  23— 26 c z e r w c a  
nasza  r e p re z e n ta c ja  w a lc z y ć  b ę d z ie  
z  W ło c h a m i n a  to ra c h  w  M e d io la ­
n ie ,  M a n tu i  i  F e r r a r z e .  W  l ip c u  w  
S z c z e c in ie  o d b ę d z ie  s ię  w  d n ia c h  
IG—17 l ip c a  p ó ł f in a ł  P u c h a ru  N a r o ­
d ó w , w  k t ó r y m  n a s i to r o w c y  s p o t­
k a ją  s ię  z  s i ln y m i  z e s p o ła m i N R D , 
C S R S  i  p r a w d o p o d o b n ie  B u łg a r i i .  
19 l ip c a  b ę d ą  m ie l i  m ię d z y n a r o d o ­
w y  m it y n g  w  Ł o d z i ,  a  24 l ip c a  m ło  
d z ie ż o w a  re p re z e n ta c ja ,  P o ls k i  s p o t­
k a  s ię  w e  W r o c ła w iu  z A u s t r ią .  15 
n a j le p s z y c h  to r o w c ó w  w  d n ia c h  o d  
7 d o  25 s ie r p n ia  p r z y g o to w y w a ć  s ię  
b ę d z ie  w  K r a k o w ie  d o  s ta r t u  n a  
m is t r z o s tw a c h  ś w ia ta  w  F r a n k f u r ­
c ie  n a d  M e n e m .

W  S E Z O N IE  , z a p la n o w a n o  ta k ż e  
s ta r t y  w  in n y c h  c ie k a w y c h  z a w o ­
d a c h . M ło d z ie ż o w a  r e p re z e n ta c ja  
P o ls k i  w a lc z y ć  b ę d z ie  z  N R D , C ze ­
c h o s ło w a c ją  i  B u łg a r ią .  In n a  a t r a k  
c y jn a  im p re z a  to ro w a  to  G r a n d  
P r i x  P o ls k i  w  d n ia c h  11— 14 c z e rw ­
ca n a  to r a c h  w  R a d o m iu , Ż y .ra rd o  
w ie  i  Ł o d z i .  W  z a w o d a c h  t y c h  p o za  
c z o ło w y m i n a s z y m i to r o w c a m i o ra z  
z a w o d n ik a m i N R D , C z e c h o s ło w a c ji,  
D a n i i  i  F r a n c j i  W e z m ą  ta k ż e  u d z ia ł  
k o la rz e  re p re z e n ta n c i P o ls k i  n a  
X I X  W v ś c ie  p o k o iu -
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Ś Ą  T R A D Y C J E  i  o b y ­
cza je  lu d o w e , k tó re  ró ż n ią  
n a ro d y  —  lecz tą  i  ta k ie , 
k tó re  s q  w sp ó lne  d la  w ie lu  
k ra jó w . J e d n y m  z p o w ­
szechnie  k u lty w o w a n y c h  
z w y c z a jó w  w  c a łe j n ie m a l 
E u ro p ie  są p rz e d w ie lk a n o c  
ne p is a n k i,  no  i  o c z y w i­
ście „ś m ig u s ". U  nas do  
ty c h  f ig l i  z  o b le w a n ie m  się 
n a w z a je m  w o dą  zosta ło  je ­
szcze tro chę  czasu, a w  
w io ska ch  leżących  w  p ó ł­
n ocn e j części W ę g ie r ś m i­
gusowe p ryszn ice  ju ż  się 
zaczęły.

N a  z d ję c iu :  m ie s z k a n k i  p ó ł-  
n o c n o w ę g ie r s k ie j  w s i H o l lo k o  
w  s t r o ja c h  lu d o w y c h  p r z y  m a  
lo w a n iu  p is a n e k  w ie lk a n o c ­
n y c h .

Raz w roku, kolo Wielkanocy
]P n»d  W ie ika iuH a  w j ją lk o w y m  powodzeń i em s ta ro ży tn i G recy

fcię iu id» l łaźn ie , w oda i m yd ło . Jak łbowi cm  gUm jnr*y~
s ło w ie ,  ¿ g o d n ie  z I r a d y t j ^  ja k  m a w ia li n as i p rz o d k o w ie ,

z a ż y w a li ro zko szy  k ą p ie li.  
»  w annie. b a lii « V  w a f li l , , ,  P ie rw sze  historyczne ła źn ie

. . . . .  (tzn . ta k ie , o  k tó r y c h  pew ne,
n a  *w »ę<a m d i i  b * /  l ik u . n ie jasn e  z resztą  dane p rz e k a ­

za ła  h is to r ia )  z n a jd o w a ły  się
N ic  zawsze tak  jed n a k  b yw a ło . T ra d yc ja  «ołidncgona K re c ie . 

m ycia  się „ra z  do ro k u , oko ło  W ie lk ie jn o cy '*  d a tu je  się D ru 9<l w z m ia n k ę  na  te n  4 e -  

• to p i» »  od X I X  w ie ku . Z n a r a n ie  w ta e fcu e j J «  se lk i j Z d z ^ " T ^ Vdysei^stwZ 'r
p r m i  e rą .. .

W yp isa n e  na  k a r tk a c h  zdaw  
k o w e  s ło w a : „W e s o ły c h  Ś w ią t”  
b a rd z o  się  zd e w a lu o w a ły . N i ­
b y  te  d w a  w o ln e  d n i s ta ra m y  
się  ro zw e se lić  na  różne  sposo­
b y , a le  gdzież nam  do p ra d z ia  
d ó w ! C i m ie l i  fa n ta z ję  i  a n i­
m usz!

Na s tró j p rze dśw ią te czny  
o g a rn ia ł w s z y s tk ic h  
ju ż  od „ K w ie tn e j”  N ie  
d z ie li.  O d w ie czn y  zw y  

cza j, z k tó re g o  p o d ż a r to w y w a ł 
sam  R e j, n a k a z y w a ł ły k a n ie  
baz i. Ponoć m ło d e  p ędy  u ż y ­
cza ły  s i ł  ż y w o tn y c h . K a ż d y  ko  
le jn y  d z ie ń  W ie lk ie g o  T y g o d ­
n ia  d os ta rcza ł d a lszych  t r a d y ­
c y jn y c h  a tr a k c j i .  W  W ie lk ą  
Ś rodę  np. s k o ro  po  o d p ra w ie ­
n iu  „c ie m n e j ju t r z n i ”  księża 
u d e rz a li p s a łte rz a m i i  b re w ia  
rz a m i o ła w k i. . .  „c h ło p c y  s w a ­
w o ln i,  n a ś la d u ją c  ks ię ży  p oz ­
b ieg a w szy  s ię  do ko śc io ła  z k i  
ja m i t łu k l i  n im i o ła w k i z ca 
le j  m o cy , czyn iąc  g rz m o t po 
ko śc ie le  ta k  d łu g i,  aż d z ia d o ­
w ie  i  s łu d z y  k o ś c ie ln i, p rz y ­
p a d łs z y  z g an dża ra m i, n ie  w y  
p a ro w a li ic h ” .

W ie lk o p ią tk o w e  p o c h o d y  lu d z i  
o d z ia n y c h  w  n a s a d z o n e  n a  g ło w y  
k a p t u r y  m a ją c e  o t w o r y  n a  o c z y  
i  u s ta , k t ó r z y  ś p ie w a ją c  o b c h o d z i­
l i  s ta c je  m ę k i  p a ń s k ie j ,  m im o  za ­
m ie r z o n e j  p o w a g i,  p r z y jm o w a n o  ja  
k o  z a b a w n e  w id o w is k a . . .  „ K t ó r e  
< to) k o m e d ie  n ie  m o g ą  b y ć  be z  
w ie lk ie g o  ś m ie c h u  i  c h e c h o ta n ia  
p a t r z ą c y c h ” . —  n o to w a ł  n a o c z n y  
ś w ia d e k .  N ie m n ie j  f r a n c u s k i  o b s e r ­
w a to r  b a w ią c y  w  W a rs z a w ie  za 
c z a s ó w  W ła d y s ła w a  I V  n ie  t a i ł  
z d z iw ie n ia ,  w id z ą c  p o c h ó d  b ic z o w ­
n ik ó w  o k ła d a ją c y c h  s ię  n a w z a je m  
p o  g o ły c h  p le c a c h  aż d o  k r w i ! T a k i  
w y r a z  d e w o c j i  o c z y w iś c ie  n ie  b y ł  
z a b a w n y .

W  p r z e d e d n iu  Ś w ią t ,  k ie d y  s m a ­
k o w i t e  w o n ie  d o b ie g a ją c e  z  k u c h n i  
s z c z e g ó ln ie  d r a ż n i ły  w y p o s z c z o n e  
ż o łą d k i ,  u rz ą d z a n o  u r o c z y s ty  p o ­
g r z e b  p o s tn y c h  p o t r a w .  P r z y  a k o ra  
p a n ia m e n c ie  g r z e c h o te k  i  o k r z y ­
k ó w  „ z a  k a r ę ”  w ie s z a n o  n a  d r z e ­
w ie . . .  ś le d z ia .  P o s tn y  ż u r ,  k t ó r y  
n a le ż a ło  w y la ć ,  cza se m  n ib y  p r z y ­
p a d k ie m  „ lą d o w a ł ”  n a  c i y j e j ś  g ło ­
w ie .

W  n ie d z ie ln y  p o ra n e k  na 
s tę p o w a ł w reszc ie  u ro ­
czys ty  m o m e n t św ięce­
n ia  ja d ła  i  k to  ż y w  

za s iad a ł do zas taw ionego  s to łu . 
P on ie w a ż  k a żda  ro d z in a  c h c ia ­
ła  ja k  n a jp rę d z e j rozpocząć 
ucztę , w y ry w a n o  sobie  ks ięży. 
Z a m ie szan ia  b y ło  p rz y  o k a z ji 
sporo, aż b is k u p  Z a łu s k i w  
1733 r .  m u s ia ł in te rw e n io w a ć  
s p e c ja ln y m  ro zp orzą d zen ie m , 
bo „P roboszczow ie ... b ieg a ją

po w s ia c h  i  dom ach  i  często 
le d w ie  zdążą na  ju t r z n ię ” . Za

le cą  w ię c , b y  w ie rn i p rz y n o s il i 
do k o ś c io ła  s y m b o lic z n ie  n ie ­
k tó re  p o tra w y , co o d c ią ży ło b y  
d u c h o w n y c h  od  n a d m ia ru  za­
jęć .

Po d o b n o  „ d y n g u s ”  z a w d z ię ­
c z a m y  d z ie ln e j  W a n d z ie , 
t e j  c o  n ie  c h c ia ła  N ie m c a . 
T a k  p r z y n a jm n ie j  d o w o d z i 
C h m ie lo w s k i  w  „ N o w y c h  

A te n a c h ” . Z a m ia s t  s z u k a ć  g e n e z y  
te g o  o b y c z a ju ,  p o c z y ta jm y  K i t o -  
w ic z a .  . . . „ H a jd u c y  i  lo k a je  d o n o ­
s i l i  c e b r a m i w o d y ,  a  k o m p a n ia  d y ­

s ty n g o w a n a ,  c z e r p a ją c  o d  n ic h  g o ­
n i ła  s ię  i  o b le w a ła  o d  s tó p  d o  
g łó w ,  t a k  iż  w s z y s c y  z m o c z e n i b y l i ,  
ja k b y  w y s z l i  z  ja k ie g o  p o to p u .. .  
N a jw ię k s z a  b y ła  r o z k o s z  p r z y d y -  
b a ć  ja k ą  d a m ę  w  łó ż k u ,  to  j u ż  
t a  n ie b o g a  m u s ia ła  p ły w a ć  w  w o ­
d z ie  m ię d z y  p o d u s z k a m i i  p ie r z y ­
n a m i,  j a k  m ię d z y  b a łw a n a m i.  M ia ­
ł y  w  p a m ię c i d a m y  w  te n  d z ie ń  
w s ta w a ć  j a k  n a j r a n ie j ,  a lb o  te ż  
d o b rz e  z a ta ra s o w a ć  p o k o je  s y p ia l ­
n e ” .

M o ż n a  s o b ie  w y o b r a z ić  co  d z ia ło  
s ię  w  m n ie j  d y s t y n g o w a n e j  k o m ­
p a n i i .  W ś ró d  o g ó ln e j r a d o ś c i w r z u ­
c a n o  s ię  d o  r z e c z k i ł u b  s ta w u .  A ż  
c z ło w ie k a  d re s z c z e  b io r ą  i p o d z iw  
d la  z d r o w ia  n a s z y c h  „ p r a ” ... C h y ­
b a , że  w io s n a  b y w a ła  c ie p le js z a .

N a  je d z e n iu  i  d y n g u s o w a n iu  n ie  
w y c z e r p y w a ł  s ię  ś w ią te c z n y  r e p e r ­
t u a r  u c ie c h . O b rz u c a n o  s ię , a g d z ie  
in d z ie j  o b d a r o w y w a n o  p is a n k a m i,  
m ło d z ie ż  ś p ie w a ją c  o b c h o d z i ła  d o ­
m y  z  u s t r o jo n ą  g a łę z ią  lu b  k o g u ­
te m ,  ta ń c z o n o  a ż  d o  u p a d łe g o .

K ie d y  p o m ię d z y  je d n y m  
a d ru g im  o b ża rs tw e m  
b ę d z ie m y  odpoczyw ać 
p rz y  te le w iz o ra c h , a l ­

bo, co gorsza, z ie w a ć  z n u d ó w  
(jed no  n ie  p rzeszkadza  d ru g ie ­
m u ) n ie w ie le  pom ogą m a g ic z ­
ne  życze n ia : „W e s o ły c h  Ś w ią t ” . 
A  m oże b y  ta k  w ię c e j ru c h u , 
k o n ta k tu  z p rz y ro d ą , w s p ó l­
n y c h  h a rc ó w  i  p s iku só w ?  G dy  
b rz u c h y  za c ię żk ie , k ru c h o  z 
fa n ta z ją  proszę  pań s tw a...

( I. S ol.)

dza on  k ilk a k ro tn ie ,  że k ą p ie l 
odśw ieża  c ia ło  i  m y ś li cz ło ­
w ie ka .

Tam , gdzie sięgała w ładza

R zym u,

)c z  w z g lę d u  n a  to ,  c z y  b y ła  to  
I t a l ia  c z y  o d le g łe  W y s p y  B r y t y j -  
r k ie  —  z n a jd o w a ły  s ię  l ic z n e  te r ­
m y , bę d ą ce , o ś r o d k a m i ż y c ia  p u ­
b l ic z n e g o . O d w ie d z a l i  j e  z a r ó w n o  
m ę ż c z y ź n i j a k  i  k o b ie ty .

W ła ś n ie  d z ię k i  k ą p ie lo m , d o  h i ­
s t o r i i  p rz e s z ła  p ię k n a  P o p p e a , ż o n a  
c e z a ra  N e ro n a . K ą p a ła  s ię  o n a  w  
m le k u  o ś l ic ,  a b y  z a c h o w a ć  u ro d ę  
i  ję d rn o ś ć  c ia ła .

W yznaw cy P ro roka

t r a k to w a li k ą p ie l ja k o  je d n ą  
z n a jw ię k s z y c h  rozkoszy . W łaś  
n ie  Is la m o w i zaw dzięcza  ś w ia t 
w y p o c z y n k o w ą  ko n ce p c ję  k ą ­
p ie li.

Ś w ia t m u z u łm a ń s k i,  k tó ry -  
n ie  z n a ł ta k  p o p u la rn y c h  w  
H e lla d z ie  s p o r tó w  ru c h o w y c h , 
s tw o rz y ł z k ą p ie li re k re a c y jn ą  
ro z ry w k ę . W  ła ź n ia c h  tu re c ­
k ic h  p o ja w iły  s ię  łó ż k a  do w y ­
p oczyn ku , a na  g a le r ia c h  p rz y ­
g ry w a li m u zycy .

K ą p ie l s ta ła  s ię  p rz y w ile je m  
w s z y s tk ic h  m a h om e tan  i  k o ­
rz y s ta li z n ie j ró w n ie ż  b ie d a ­
cy, k tó ry c h  do ła ź n i w puszcza ­
no  b e zp ła tn ie .

W oje Chrobrego

c h ę tn ie  k o r z y s ta l i  z  b a n i,  j a k  w 
d a w n y c h  c za sa ch  n a z y w a l i  S ło ­
w ia n ie  ła ź n ie .  K ą p ią c y c h  s ię  o b o ­
w ią z y w a ła . . .  h ie r a r c h ia  „ n a  o d ­
w r ó t ” . Z n a la z ło  to  w y r a z  w  s ta ro ­
p o ls k im  p r z y s ło w iu :  „ N a  ś w ie c ie  
j a k  w  b a n i —  im  k t o  w y ż e j ,  t y m  
b a r d z ie j  s ię  p o c i” . N a jg o r ę c e j b y ­
ło  b o w ie m  ty m ,  k t ó r z y  z n a le ź l i  s ię  
n a  n a jw y ż s z y m  s to p n iu  ła ź n i.

R ó w n ie ż  i  in n e  p o w ie d z e n ie :  „ s p r a  
w ić  k o m u ś  ła ź n ię ” , p o c h o d z i ze 
s ta ro s ło w ia ń s k ic h  z w y c z a jó w  k ą p ie -  
lo w o -o b y c z a jo w y c h .  J a k  p o d a je  
i i a l l  A n o n im ,  B o le s ła w  C h r o b r y  
m ia ł  p o n o ć  z w y c z a j r o z p ra w ia n ia  
s ię  z n ie s fo r n ą  m ło d z ie ż ą  w  ła ź n i  
c h ło s z c z ą c  w in o w a jc ó w  b r z o z o w y -  
m i ró z g a m i.

S łu s z n ie  w ię c  m ó w i p r o f .  B r i i c k -  
n e r  w  „ D z ie ja c h  k u l t u r y  p o ls k ie j ” , 
iż  S ło w ia n ie  p rz e d  ty s ią c e m  l a t  
„ p a r z y l i  s ię  w  ła ź n i  p rz e z  r o k  ca ­
ł y ,  s z c z e g ó ln ie  z im ą , b o  la te m  
u ż y w a n o  k ą p ie l i ” .

M inę ło  parę s tu lec i

i ś re d n io w ie czn e  p a ró w k i b y ły  
n a d a l m ie js c e m  życ ia  to w a rz y ­
skiego. O bo k  ła ź n i d z ia ła li za ­
zw ycza j b a lw ie rz e  i  c y ru lic y .

A le  o to  nadeszła  R e fo rm a c ja  
i  re a k c ja  o kre su  K o n tr re fo rm a

c j i ,  i  zw ią za na  z n im i zm ian a  
o b y c z a jó w . Nagość c ia ła  i  t r o ­
skę o h ig ie n ę  osob is tą  poczę to  
u w aża ć za „d z ie ło  sza tana ” .

T y p o w y  może tu  b yć  p rz y ­
k ła d  a ng ie lsk ie go  k s ię c ia  N o r ­
fo lk u ,  k tó r y  w  w ie k u  m ę s k im  
z u p e łn ie  z e rw a ł z  w o dą  i  m y ­
d łem . P od o bn ie  „ k r ó l  S łońce”  
L u d w ik  X IV  u n ik a ł b liższych ’ 
k o n ta k tó w  z w odą , i  t y lk o  na  
u s iln e  n a le g an ia  le k a rz y  od  
czasu do  czasu b ra ł k ą p ie l.

D op ie ro  w  czasach

n ow o ży tn ych

ro z p o c z ą ł s ię  n a w r ó t  w  k ie r u n k u  
h ig ie n y  o s o b is te j.  Ś lą s k i c h ło p  
P r ie s s n i tz  w y n a la z ł  u rz ą d z e n ie , k t ó ­
r e  o d  je g o  n a z w is k a  n a z w a n o  
„ p r y s z n ic e m ” . H y d r o t e r a p ią  p o c z ę ­
t o  le c z y ć  n ie k tó r e  c h o r o b y  z a k a ź ­
n e , a p o  e p id e m i i  c h o le r y  w  A n g l i i  
w  p o ło w ie  X I X  w ie k u  — z a c z ę to  
m a s o w o  b u d o w a ć  p u b l ic z n e  k ą p ie ­
l is k a .

„ W  c ią g l i  1853 r o k u  w  m . W a r ­
s z a w ie  b y ło  c z y n n y c h  ła ź n i  p a r o ­
w y c h  6, ła z ie n e k  z w a n n a m i 7”  —  
d o n o s i „ K u r i e r  W a r s z a w s k i” . B y ły  
w ś ró d  n ic h  i  ła ź n ie  n a  N o w y m  
Z je ź d z ie ,  „ w y k w in t n e  i  o lb r z y m ie  
z a ra z e m ” , w  k tó r y c h  z je d n e j  w a n ­
n y  m o g ły  k o r z y s ta ć  d w ie  o s o b y  
za  je d n y m  b i le te m .  B y ły  te ż  k ą p ie ­
le  p r z y  u l ic y  K s ią ż ę c e j „ w  w a n ­
n a c h  m a r m u r o w y c h  z p r y s z n ic e m  
lu b  b e z ” .

K t o  m ia ł  w ię c e j  p ie n ię d z y ,  m ó g ł  
s o b ie  z a m ó w ić  d o  m ie s z k a n ia  w a n ­
n ę  z  g o rą c ą  w o d ą , „ t a n ie j  d o  g o ­
d z in y  p ią te j ,  d r o ż e j w ie c z o re m ” . 
A  k t o  m ia ł  je s z c z e  w ię c e j  n a  t a k  
lu k s u s o w y  w y d a te k ,  te n  m ó g ł Juź  
z a in s ta lo w a ć  w  d o m u  „ a p a r a t  d l  
k ą p ie l i  w  fo r m ie  s z a fy  ł u b  p i r a ­
m id y  z p o m p ą ” .

Na w łasne w an n y

p o rce la n ow e , o p o d w ó jn y m  
d n ie , m o g li sobie p oczą tkow o  
p o z w o lić  w  E u ro p ie  t y lk o  p a ­
n u ją c y  m o n a rc h o w ie , w  I n d i i  
bogaci ra d żo w ie , a w  A m e ry ­
ce —  m ilio n e rz y . D o p ie ro  w  
la ta c h  d w u d z ie s ty c h  naszego 
s tu le c ia  ła z ie n k i zaczę ły  s ię  po  
ja w ia ć  w  d om ach  lu d z i ś re d ­
n ioza m o żn ych , aż w reszc ie  po 
d ru g ie j w o jn ie  ś w ia to w e j w e ­
sz ły  na  t rw a łe  do now oczesne­
go b u d o w n ic tw a .

O becn ie  w  Polsce ponad  11 
m in  osób k o rz y s ta  ro czn ie  z 
k ą p ie li w  ła ź n ia c h  k o m u n a l­
n ych . W g  osta tn ieg o  sp isu  lu d ­
nośc i w  m ia s ta ch  i  o s ied la ch  
ż y je  15 m in  m ieszka ńcó w , a  
w ła sn e  ła z ie n k i pos iada  p rz e ­
szło 4 m in  osób. C z y li że po ­
zosta łe  11 m ilio n ó w  k ą p ie  sięi 
w  ła ź n ia c h  p rz y s ło w io w o  ra z  
do ro k u ,  w ła ś n ie  k o ło  W ie l­
kanocy .

T o  p ra w d a . A le  że „w o d a ’ 
i  m y d ło  —  n a jlepsze  b ie l id ło ” , 
w ię c  „s ta ty s ty c z n y  P o la k ”  u ży ­
w a  go ponad 7 ra z y  w ię c e j n iż  
p rze d  w o jn ą  (10 kg  w obec 1,4). 
Jest w ię c  znaczn ie  le p ie j n iż  
b y ło , chociaż... P ew na  p a n i na ­
zw a ła , n ie  bez d u m y , - swego 
m ęża czyśc iochem  b o w ie m  
„ trz e b a  czy n ie  trz e b a  —  trzy , 
ra z y  do ro k u  m y je  n o g i” .

O czym  d on os i św ieżo  w y ­
k a p a n y

T A D E U S Z  M A R T E Ł

—  N ie
w ie m  co się 

| s ta ło  d y re k ­
to ro w i.  
W c z o ra j po 
ra z  p ie r w ­
szy o d k ło n ił 
m i s ię !

f i
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' M IE J S K IE  P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  

K O M U N IK A C Y J N E  W  S Z C Z E C IN IE

organizuje  d la  k ierow ców  posiadających I I  k a t. p ra ­
w a  jazd y  (w yda ne  po 1.1.1964 r.)

1 4 - d n io w y  k u r s
po u koń czen iu  k tó re g o  k a n d y d a c i uzyskują u p ra w n ie ­
nie do prow adzenia autobusów kom unikacji m ie jsk ie j.

W A R U N K I P R Z Y J Ę C IA  N A  K U R S :

ukończone 24 lata
—  dobry stan zdrow ia
—  I I  kat. p raw a  jazdy  (w ydane po 1.1.1964 r.) oraz 

3 la ta  p ra k ty k i w  obsłudze i prow adzeniu po jaz­
dów  samochodowych, w  tym  co n a jm n ie j 1 rok  
p ra k ty k i w  prow adzeniu i obsłudze pojazdowi 
ciężarowych.

W A R U N K I P Ł A C Y  W  C Z A S IE  K U R S U :

W  o kre s ie  8 d n i po 4,80 z ł za godz inę  p rz e p ra c o ­
w a ną , w  ok re s ie  n as tę pn ych  d n i po 4,80 z ł za go­
d z inę  p rze p ra co w a ną  p lu s  o b o w ią zu ją ce  d o d a tk i d la  
k ie ro w c ó w  z a tru d n io n y c h  w  M P K .

P o z d a n iu  e gzam inu  k a n d y d a t n a b y w a  u p ra w n ie ­
n ie  zgodn ie  z za rzą dze n iem  M in is t ra  K o m u n ik a c ji 
i  M in is t ra  S p ra w  W e w n ę trz n y c h  z d n ia  15 s ty c z n ia  
1966 r. (M P  n r  2, poz. 18).

U ru c h o m ie n ie  I  tu rn u s u  k u rs u  n as tą p i 15 k w ie tn ia  
1966 r., następne  tu rn u s y  każdego 1 i 15 d n ia  m ies iąca .

P rz e d s ię b io rs tw o  re f le k tu je  w y łą c z n ie  na  k a n d y d a ­
tó w  z te re n u  m ia s ta  Szczecina.

P od a n ia  n a le ży  sk ła da ć  w  d z ia le  z a tru d n ie n ia  
i  szko le n ia  M P K , u l.  K rz y s z to fa  K o lu m b a  86/89 
p o k ó j n r  19. 1275-K

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo 
Tekstylno-Odzieżowe

w  S zczecin ie , u l.  T k a c k a  19/22

oferuje PT Klientom:
— p ro cho w ce  m ę sk ie  p o p e lin o w e
— sp od n ie  m ę sk ie  gab. b a w . d łu g ie  i  k ró tk ie
— spodn ie  d am sk ie  gab. b aw . d łu g ie  k o l.  ż ó łty
— p ro c h o w c e  ch łop ięce  p o p e lin o w e
— p ro cho w ce  dziecięce  p o p e lin o w e
— spodn ie  ch łop ięce  gab. b aw . d łu g ie  i  k ró tk ie
— p łaszcze dz iew częce  w io s e n n o -le tn ie  w e łn ia n e
— spodn ie  dziew częce  gab. b a w . d łu g ie  i  k ró tk ie
— ko szu le  m ę sk ie  le tn ie  z k ró tk im  rę k a w e m  je d n o ­

b a rw n e  i  w zo rzys te
— p iż a m y  m ęsk ie  le tn ie  je d n o b a rw n e  i  d ru k  o raz  

p o p e lin o w e
— p iż a m y  d a m s k ie  le tn ie  je d n o b a rw n e
— ko szu le  ch łop ięce  le tn ie  z k ró tk im  rę k a w e m  w z o ­

rz y s te  i  z d łu g im  rę k a w e m  je d n o b a rw n e , b ia łe  
i  w zo rz y s te  w  ro z m ia ra c h  29— 35

— k o s z u lk i i  b lu z e c z k i dziecięce le tn ie  i  f la n e lo w e
— p iż a m y  ch łop ięce  le tn ie  i  f la n e lo w e
— p iż a m y  dziew częce  le tn ie  i  f la n e lo w e
— płaszcze f r o t t e  d am sk ie  i  m ęskie
— p o d o m k i d am sk ie  k re to n o w e  i  a tłasow e
— s u k n ie  d am sk ie  le tn ie  k re to n o w e , sa tyn o w e
— s u k n ie  dziew częce  le tn ie  k re to n o w e  i  sa tyn o w e
— s u k ie n e c z k i p la ż ó w k i i fa r tu s z k i dziecięce  od  1— 7

la t  o raz  w  d użym  w y b o rz e  deseni i  k o lo ró w  k o ­
szu le  m ę sk ie  f la n e lo w e . 1234-K

a | ś  g m M e i s s s a

» ?  m
Tadeusz Szafar (26)

G d y  w s z y s tk : ■ p ró b y  p o w ro tu  
na  scenę s p a li ły  na  panew ce, po 
s ta n o w iła  w ię c  ra z  jeszcze szu­
ka ć  szczęścia w  P a ryżu , ty m  
b a rd z ie j,  że w  o trz y m a n e j swe 
go czasu od b a n k ie ra  Rousseau 
w i l l i  w  N e u i lly  p o zo s ta w iła  spo 
ro  ko sz to w n ośc i, k tó ry c h  sp ie ­
n iężen ie  m o g ło  w y d a tn ie  pod­
re p e ro w a ć  je j  s k ro m n y  budże t.

P od ró ż  z n e u tra ln e j H o la n ­
d i i  do s to l ic y  w o ju ją c e g o  m o ­
c a rs tw a  n ie  należa ła  w ów czas 
do rzeczy  p ro s ty c h  a n i ła tw y c h .
D c d y s p o z y c ji p od ró żnych  s ta ­
ły  d w ie  t ra s y  m o rs k ie  —  do 
A n g li i ,  a s ta m tą d  do jednego  n yc fc p rób zaangażow ania  się s ta w ie n ia  w iz y  na t ra n z y t  przez 
z p ó łn o cnych  p o r tó w  fra n c u -  cj.. B ai etu  R o sy jsk ie go  D ia g ile -  Z jednoczone  K ró le s tw o . In te r -  
sk ich , a lb o  do P o r tu g a li i lu b  vva czy uzyska n ia  ja k ie g o k o l-  w e n c ja  za p o ś re d n ic tw e m  po- 
J-Jiszpanii i  d a le j d rogą  lą d o w ą  w ]ejc k o n tra k tu  p rz y  pom ocy se łs tw a  h o le n d e rsk ie g o  w  L o n - 
p rzez  g ra n icę  p ire n e js k ą  do s ta reg o  j ej  im p re s a rio , G a b rie  d y n ie  n ie  odnosi s k u tk ó w  —  

« r  m i ,  la  A s tru k a . A le  po za kosz to w a- b r y t y js k i  H om e O ffic e  (m rn i-
n iu  sm a ku  p a rysk ie g o  życ ia , w  s te rs tw o  sp ra w  w e w n ę trz n y c h ) 
n ie w ie lk im  ty lk o  s to p n iu  d o - w id o c z n ie  ż y w i p o d e jrz e n ia  w  

- - . tk n ię te g o  w o jn ą  toczącą się na s tosu n ku  do m ię d zyn a ro d o w e j
„P o w ró c iła m  do P a ryża , a by  n jezb y t  o d le g ły m  od s to lic y  a w a n tu rn ic y , k tó ra  d la  p rz y je m  

odzyskać  m o je  rzeczy, pozosta - f ro n c je> ty m  tru d n ie j nag iąć nośc i p o d e jm u je  podróże  p o - 
w io n e  na p rze cho w a n iu ... D o • dQ p ro w i ncjo n a ln e j a tm o - przez ca ły  ro z d a r ty  w o jn ą  św ia  
H o la n d ii w ró c iła m  przez  H is z -  s ,-e ry  H a g i. P ozb a w io na  m o ż li-  to w ą  k o n ty n e n t e u ro p e js k i. Po 
p an ię  z n a le żą cym i do m n ie  w 0 ^cj  praCy w  tea trze , p ozb a - se ls tw o  h o le n d e rs k ie  w  L o n d y -  
dz ies ięc iom a  s k rz y n ia m i, p on ie  w io n a  lu k s u s u  do ja k ie g o  p rz y  n ie  depeszu je  w ię c  do H a g i, 
w a ż  g ra n ic a  p rzez  A n g lię  b y -  w y jęja ł p ozbaw iona  o ta cza jące j in fo rm u ją c  że w ła d ze  b r y t y j -  
ła  z a m k n ię ta  w s k u te k  ru c h u  zawsze czere d y  a d o ra to ró w  sk ie  m im o  in te rw e n c ji u w aża - 
w o js k ... P o  p rz y b y c iu  do P a - j  ię0Ch an kó w , M a ta  H a r i co - ją  p rz y ja z d  M a ta  H a r i do A n -  
ry ż a  zam ieszka łam  w  G ra n d  ra2 m o cn jej  b u n tu je  się p rz e - g l i i  za „n ie p o ż ą d a n y ” .
H o te lu  i  zosta łam  ko cha nką  c iw li0  dalszem u p o b y to w i w  H o  O tw o re m  s to i n ad a l okrę żna  
m a rk iz a  de B e a u fo rta , k tó r y  la n d ii w  m a ju  1916' w y s tę p u je  d roga  p rzez P ó łw yse p  Ib e r y j -  
ró w n ie ż  s ta n ą ł w  ty m  sam ym  p o n o w n ie  o p aszp o rt, k tó -  sk i. M a ta  H a r i w s ia d a  w ię c  na
h o te lu . P ra w d ę  m ó w ią c , n ie  m a j e j  u m o ż liw ić  p o w ró t do na leżący do h o le n d e rsk ie g o  a r -
m ia ła m  o cho ty  b łą d z ić  sa m o t- p a r^ a m a to ra  p a ro w ie c  „Z e e la n a ia ”
n ie  po P a ryżu ...”  i  j ak  w y n ik a  z paszportu , 16

N o w y  zw ią ze k  n ie  m u s ia ł b yć  T y m  razem  je d n a k  w y s tę p u -  czerw ca  1916 ro k u  p rz y b y w a
c h yba  z a d o w a la ją cy , s k o ro  ju ż  ją  p ie rw sze  tru d n o ś c i:  m im o  bezp ieczn ie  do w ym arzo n eg o  
w  począ tkach  1916 ro k u  M a ta  u z y s k a n ia  p a szp o rtu  i  w iz y  P aryża .
H a r i w ra c a  do H a g i, z n iech ę - f ra n c u s k ie j,  k o n s u l b r y t y js k i  B ezp ieczn ie  —  a le  n ie  bez 
eona n iep o w o dze n iem  k o le j-  w  R o tte rd a m ie  odm aw ia  w y -  p rz y g b d . Na p o k ła d z ie  s ta tk u .

P a ryża . W  k o ńcu  1915 ro k u  
M a ta  H a r i zdecydow ała  się ru  
szyć w  d rogę . A  o to  fra g m e n  
ty  je j  zeznań w  ś le dz tw ie :

F O T O P O R C E I.A N Y  n a -  J A N  W A S 1 N K 1 F .W IC Z  n r  5718 na  n a z w is k o  
g r o b k o w e  g w a r a n to w a -  z g u b i ł  le g . K O S  n r  869. M a r le n a  D a n is z e w s k a , 
ne  w y k o n u je  „ P ia n o -  3088-G 3086-G
r y s ” , K a to w ic e ,  K o c h a -  P IO T R  O R Ł O W S K I zg u
n o w s k ie g o  12-a. Ż ą d a j-  b i ł  b i l e t  w o ln e j  ja z d y  P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  
c ie  b e z p ła tn y c h  c e n n i-  M P K . 3077-G S p rz ę to w o  -  T r a n s p o r ­
t ó w  1281-K L ID IA  K O S 1 N  z g u b iła  to w e  B u d o w n ic tw a  R e i
O K A Z J A !  s p rz e d a m  sze b i le t  . w o ln e j  ja z d y  n ic z e g o  w  S z c z e c in ie -  
ś c io p o k o jo w ą ,  n o w o cze s  M P K . 3081-G D ą b iu  zg ła sza  z a g u b io ­
n a  w i l l ę ,  2200 m  k w .  L U D W IK A ,  W IE S Ł A -  n ie  d o w o d u  r e j .  s a m o - 
o g r o d u  ( c z a rn e  p o rz e c z -  W A  i L E S Ł A W  J A N IC  c h o d u  m a r k i  „ S ta r  W -  
k i .  d rz e w a  o w o c o w e ), C Y  z g u b i l i  r o d z in n e  b i -  25” , n r  r e j .  IWM-0733, 
1200 m  o d  m ia s ta , R a - te  t y  w o ln e j  ja z d y  M P K . w y d a n e g o  p rz e z  F re z . 
e ib o r s k i .  S t r z a łk i ,  p o w . 3085-G P R N  w  P y r z y c a c h ,  W y
G o s ty n in ,  w o j .  w a r -  P A M  u n ie w a ż n ia  z g u -  d z ia ł  K o m u n ik a c j i ,  
s z a w s k ie . 1278-K b io n ą  le g . s tu d e n c k ą  3090-G
?5 H A , b u d y n k i  m u r o ­
w a n e ,  b l is k o  r z e k i  — 
ta n io  s p rz e d a m . P o w ó d  
— s ta ro ś ć . O fe r ty  
„35137” , B iu r o  O g ło sze ń .
W a rs z a w a , P o z n a ń s k a  
38. 1279-K
S P R Z E D A M  3 h a  z ie m i 
z b u d y n k a m i m u r o w a ­
n y m i  i  o g ro d e m  w  Ż y ­
r a r d o w ie  k /W a r s z a w y ,
Ż y r a r d ó w ,  D z ie r ż y ń s k ie  
g o  28 m  13, M ic h a l ic k i .

1280-K
S P R Z E D A M  d z ia łk ę  z 
lo k a l iz a c ją  —  L u b l in ,
Ż o łn ie r s k a  164, T a r n o w ­
s k a . 1282-K
P O Z N A N  —  G r u n w a ld ;  
s p rz e d a m  p ię t r o  w i l l i  
w y łą c z o n e j:  m ie s z k a n ie  
4 - p o k o jo w e  (2 p o k o je  z 
k u c h n ią  w o ln e ) ,  260 000 
z ł .  A d re s :  N o w y  T o ­
m y ś l,  G l in n o  180.

3360-G
Z G IN Ą Ł  p ie s , s z k o c k i 
o w c z a re k  c o l l ie .  P ro szę  
o d p r o w a d z ić  za  w y n a  
g r o d z e n ie m : J a g ie l lo ń ­
ska  22— 2, te ł.  201—35.
O s trz e g a m  p rz e d  k u p ­
n e m . 306S-G
L IC E U M  O g ó ln o k s z ta ł­
cące  N r  5 w  S z c z e c i­
n ie  u n ie w a ż n ia  z g u b io ­
n ą  le g . s z k o ln ą  R y s z a r 
d a  K a c z o ro w s k ie g o .

3067-G

Z A K Ł A D Y
U S Ł U G  R A D IO T E C H N IC Z N Y C H  

I  T E L E W IZ Y J N Y C H  

w  Szczecinie

d o k o n u ją  d la  O d b io rc ó w  
in d y w id u a ln y c h  i  uspo łeczn ionych

sprzedaży wysyłkowej
za za licze n ie m  p o cz to w ym  

części zam iennych i podzespołów  

do sprzętu rad iow o-te lew izyjnego

Z a m ó w i e n i a  p ro s im y  k ie ro w a ć  
na adres:

S A I^O N  C Z Ę Ś C I Z U R iT , S Z C Z E C IN  
ul. >W iclka  n r 27 —  telefon 349-44

1276-K

K O M U N IK A T !

R o l n i c y  —  nie palcie perzu, nie  
puszczajcie pien iędzy z dym em ! 
Poznańskie Z akłady Z ie la rsk ie  

„H E R B A P O L ”
zaw iadam ia ją , że s k u p u j ą  każdą  
ilość k łączy perzu, korzen i łopianu  

i żywokostu w  stanie suchym.

Z a  k a ż d y  d o s ta rc z o n y  s u r o w ie c  w  s ta n ie  
s u c h y m  d o s ta w c a  o t r z y m a :  

za 100 k g  k lą c z y c y  p e rz u  bez
w ło ś n ik ó w  —  2 000 z ł 

za 108 k g  k łą c z y c y  p e rz u
z w ło ś n ik a m i  — 1 000 z ł 

za 100 k g  k o r z e n i  ło p ia n u  — 2 000 z ł
za  109 k g  k o r z e n i  ż y w o k o s tu  — 1 500 z ł

P u n kt Skupu w  G oleniow ie  
ul. M a ria n a  Buczka 16, te l. .253. 

B liższych  in fo rm a c j i  u d z ie la ją  w s z y ­
s tk ie  P u n k ty  S kup u  o raz  O d d z ia ł 
w  Szczecin ie  p rz y  u l.  Ż u b ró w  1, 
te l. 478-12. 1251- K

PRZETARG
O k rę g o w e  P r z e d s ię b io r s tw o  P r z e m y s łu  D rz e w ­
n e g o  w  S z c z e c in ie , u l .  S z y m a n o w s k ie g o  4-a , 
o g ła s z a  p r z e ta r g  n a  w y k o n a n ie  n a s tę p u ją c y c h  
r o b ó t  t o r o w y c h  w  Z a k ła d z ie  D rz e w n y m  w  G o ­
le n io w ie :  m o n ta ż  t o r ó w  w ą s k ic h -  -600 m m , o g ó l­
n y  p r z e ro b i 800 ty s . z ł ;  m o n ta ż  t o r ó w  n o r m a ln o  
to ro w y c h  n a  b o c z n ic y  k o le jo w e j ,  o g ó ln y  p r z e ­
r ó b  440 ty s .  z ł .  R o b o ty  b ę d ą  w y k o n y w a n e  w  
r a m a c h  k a p i t a ln y c h  r e m o n tó w  1966 r .  T e r m in  
w y k o n a n ia  I I —I I I  k w a r t a ł  1966 r .  D o k u m e n ta ­
c ja  p r o je k to w o - k o s z to ry s o w a  z n a jd u je  s ię  d o  
w g lą d u  w  d z ia le  g łó w n e g o  m e c h a n ik a  O P P D  
S z c z e c in . M a te r ia ły  p o d s ta w o w e  z w ią z a n e  z 
w y k o n a w s tw e m  r o b ó t  d o s ta rc z y  z le c e n io d a w c a . 
W  p r z e ta r g u  m o g ą  b ra ć  u d z ia ł  p rz e d s ię b io r s tw a  
p a ń s tw o w e , s p ó łd z ie lc z e  i  p r y w a tn e .  O fe r ty  
n a le ż y  s k ła d a ć  d o  d n ia  18 k w ie tn ia  1966 r .  do  
d z ia łu  g łó w n e g o  m e c h a n ik a  O P P D . O tw a rc ie  
o f e r t  n a s tą p i w  d n iu  19 k w ie tn ia  1966 r .  o  g o ­
d z in ie  10. 1277-K

Pracownicy poszukiwani
D y r e k c ja  T e r e n o w y c h  Z a k ła d ó w  P rz e m y s łu  
B e to n ó w  w  S z c z e c in ie ,  u l .  M a ło p o ls k a  17, I V  
p ię t r o  — p r z y jm ie  od  z a ra z  s t .  k s ię g o w e g o - jn -  
w e n ta r y z a to r a  d o  in w e n ta r y z a c j i  c ią g łe j  — 
w y n a g r o d z e n ie  w  g r a n ic a c h  o d  2000 z ł d o  2-100 
z ł — w y m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  ś re d n ie  e k o n o ­
m ic z n e  o ra z  p r a k t y k a  w  in w e n ta r y z a c j i  c ią ­
g łe j ;  s t. t e c h n ik a  B H P  i  P p o ż . z p ła c ą  m ie -  
sięcz.ną 1800 d o  2200 —  w y m a g a n a  z n a jo m o ś ć  
p r z e p is ó w  B H P  w  b u d o w n ic tw ie  lu b  p r z e m y ­
ś le  m a t .  b u d o w la n y c h  o ra z  w y k s z ta łc e n ie  ś re d ­
n ie  te c h n ic z n e ;  z a t r u d n im y  r ó w n ie ż  o d  d n ia  
1 m a ja  1966 r .  s t .  te c h n ik a  n o r m o w a n ia  p r a ­
c y  —  w y m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  ś r e d n ie  te c h ­
n ic z n e  lu b  e k o n o m ic z n e  o ra z  p r a k t y k a  i p rz e ­
s z k o le n ie  w  z a k re s ie  n o r m o w a n ia  p r a c y  w  b u ­
d o w n ic tw ie  lu b  p r z e m y ś le  m a te r ia łó w  b u d o w la ­
n y c h  —  w y n a g r o d z e n ie  1800— 2200 z ł.  D o  w s z y s t­
k ic h  s ta n o w is k  p r z v w ią z a n a  je s t  p r e m ia  r e g u ­
la m in o w a .  Z g ło s z e n ia  o s o b iś c ie  u  d y r e k to r a  
p r z e d s ię b io r s tw a .  1260-K

D y r e k c ja  Z a k ła d ó w  N a p ra w c z y c h  T a b o r u  K o ­
le jo w e g o  „ S ta r g a r d ”  w  S ta r g a rd z ie ,  u l .  B o h . 
S ta l in g ra d u  35. z a t r u d n i  o d  z a ra z : k ie r o w n ik a  
s e k c j i  a n a l iz  e k o n o m ic z n y c h  z w y n a g r o d z e n ie m  
2600 z ł,  p lu s  p r e m ia  r e g u la m in o w a  — w y m a g a ­
n e  w y k s z ta łc e n ie  w y ż s z e  e k o n o m ic z n e  o ra z  
3 - le tn i s ta ż  p r a c y ;  in ż y n ie r a  ze  z n a jo m o ś c ią  
s p ra w  o r g a n iz a c j i  p r o d u k c j i  z w y n a g r o d z e n ie m  
3000 z ł, p lu s  p r e m ia  re g u la m in o w a  —  w y m a ­
g a n e  w y k s z ta łc e n ie  w y ż s z e  te c h n ic z n e  o ra z  
5 - le tn i s ta ż  p r a c y .  P r a c o w n ic y  o t r z y m a ją  
ś w ia d c z e n ia  k o le jo w e :  d e n u ta t  w ę g lo w y  3600 
k g ,  s o r ty  m u n d u ro w e ,  z n iż k ę  k o le jo w ą  80 p ro c . 
i b e z p ła tn ą  o p ie k ę  le k a rs k ą  d la  p r a c o w n ik ó w  
i  c z ło n k ó w  je g o  r o d z in y ,  a  p o n a d to  d o d a te k  za 
w y s łu g ę  l a t  p o  u p ły w ie  3 l a t  p r a c y .  1255-K

a n as tępn ie  w  h is z p a ń s k im  p o r 
c ie  V ig o  i  w  M a d ry c ie  n ad ­
m ie rn e  za in te re sow an ie  je j 
osobą okazu je  n ie ja k i H oede- 
rn a ke r, h o le n d e rs k i ku p ie c , o 
k tó r y m  p o w ia d a ją  że pozosta je  
na us ługach  a n g ie ls k ic h : za in ­
te reso w a n ie  to  ty m  razem  n ie  
m a n ic  w spó lnego  z w zg lę d a ­
m i, ja k im i m ężczyźn i zawsze 
z w y k li  b y l i  da rzyć  c ią g le  je sz­
cze a tra k c y jn ą  a n aw e t p ię k n ą  
ko b ie tę . N a s tęp s tw a  n ie  d a ły  
d łu g o  na s ieb ie  czekać.

„U z y s k a w s z y  bez t ru d u  pasz­
p o r t  do F ra n c ji,  u d a ła m  się do 
H endaye  —  zeznaw a ła  M a ta  
I i a r i  p rzed  sędzią ś ledczym  —  
T a m  s ta łam  się p rze dm io te m  
n ie z w y k ły c h  sz y k a n ; z re w id o ­
w a no  m n ie  s k ru p u la tn ie , a n a ­
stępn ie  za prow adzono  do b iu ra  
p o lic j i  sp e c ja ln e j, gdz ie  trze ch  
p an ów  pod da ło  m n ie  d rob iazgo  
w e m u  p rze s łuch a n iu . Z a k o m u ­
n ik o w a n o  m i w reszc ie , że n ie  
w ja d ę  do F ra n c ji.  Z a p ro te s to ­
w a ła m  i  za p y ta ła m  o p ow o d y  
tego  zakazu. „N ie  m am  obo­
w ią z k u  u dz ie la n ia  p a n i in fo r ­
m a c ji —  o d p o w ie d z ia ł p o lic ja n t  
—  P roszę w ra c a ć  do  San Seba­
s tia n  i  p op ro s ić  o w y ja ś n ie n ie  
ko n s u la  h o le n d e rsk ie g o ” .

M a ta  H a r i je d n a k  n ie  d a ła  
za w y g ra n ą :

„P rz y g o to w a ła m  l is t  do pana 
C am bona, genera lnego  sekre ­
ta rz a  fra n c u s k ie g o  M in is te r ­
s tw a  S p ra w  Z a g ra n iczn ych  i 
n a z a ju trz  z ty m  lis te m  w  rę k u  
p o ja w iła m  się  na d w o rc u  H e n ­
daye. M o i e gza m in a to rzy  z po ­
p rze dn ie go  d n ia  ty m  razem  po ­
z w o lil i m i p rze jech a ć  bez t r u d ­
nośc i” .

M a ta  H a r i p rz y b y w a  w ię c  do 
s to l ic y  F ra n c ji:

„W  P a ry ż u  s ta n ą ła m  w  
G ra n d  H o te lu , a le  m a rk iz a  de 
B e a u fo rta  ta m  n ie  zasta łam , 
n ie  u da ło  m u  się też uzyskać 
p rz e p u s tk i. W  sa lon ie  p a n i 
D a n g e v ille , p rz y  u lic y  T ro n -  
ch e t 30, z a w a rła m  zna jom ość 
z ro s y js k im  o fic e re m , panem  
G as fie ld em , k tó r y  p rz e d s ta w ił 
m i sw ego ko lego , k a p ita n a  W a ­
d im a  de M a s s lo ff, z p ierw szego  
spec ja lnego  p u łk u  ro s y js k ie j, 
g w a rd i i cesarsk ie j. T e n  o s ta tn i 
zosta ł m o im  k o cha nk iem , z o - 
b y d w u  s tro n  to  b y ła  w ie lk a  
m iłość . M a s s lo ff p rz e b y w a ł w  
obozie M a i l l y  i p rz y  ka żde j 
o k a z ji p rz y je ż d ż a ł m n ie  od ­
w ie d zać ” .

(D a lszy  c ią g  n as tą p i)
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b io rs tw o  U p o w s z e c h n ie n ia  P ra s y  i K s ią ż k i  „ R u c h ”  w  S z c z e c in ie , A l .  N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P r e n u m e ra ty  p r z y jm o w a n e  są d o  10 d n ia  m ie s ią c a  p o p rz e d z a ją c e g o  o k ro s  p re ­
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P O L S K I —  s o b o ta  i  n ie d z ie la  n ie ­
c z y n n y ;  p o n ie d z ia łe k :  „ K o c h a n k o ­
w ie  z W e r o n y ”  g . 19.33; W S P Ó Ł ­
C Z E S N Y  —  s o b o ta  i  n ie d z ie la  n ie ­
c z y n n y ;  p o n ie d z ia łe k :  „ D z ia d y ”  g . 
19.30; M U Z Y C Z N Y  —  s o b o ta  n ie ­
c z y n n y ;  n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k :  
„ P a g a n in i ”  g . 1-9; P L E C IU G A  —  
„ S z u - c h in ”  g .  14 ( p o n ie d z ia łe k ) .

k-

Kino „Ogrodowe” 
rozpoczyna sezon

O ile  dop isze pogoda, 
ju ż  w  p ie rw s z y  dz ień  
ś w ią t  ro zpoczn ie  w y ś w ie ­
t la n ie  f i lm ó w  n a  w o ln y m  
p o w ie trz u  k in o  „O g ro d o ­
w e ”  m ieszczące s ię  o bok 
k in a  „ B a łt y k ”  n a  P ogod­
n ie .

N a  in a u g u ra c y jn y m  se­
ansie  o godz. 19.00 będą 
m o g li w id z o w ie  zobaczyć 
f i lm  „S k a rb  w  S re b rn y m  
Je z io rze ”  (pano r.) p ro d . 
ju g .-N R F .

D E L F IN  —  k in o  s tu d y jn e  ( te l .  
468-78) —  „ S z tu b a c k ie  k ło p o ty ”  g . 
10; „ D ia m e n t y  n o c y ”  g . 12, 14, 16
—  c z e s k i —  od  l a t  16; „ W ło s z k i  i  
m iło ś ć ”  g . 18, 20.30 —  w ł.  —  o d  la t  
16; n ie d z ie la :  „ J e g o  d z ie w c z y n a ”  g .
15.30, 18, 20.30 —  w ł . - f r .  —  o d  l a t  16; 
„ C z a r n y  a k s a m it ”  g . 22.45 —  N R D
—  o d  l a t  18 —  p a n o r a m .;  p o n ie d z ia  
łe k :  „ J e g o  d z ie w c z y n a ”  g . 15.30, 18,
20.30 —  w ł .  —  o d  l a t  16 —  p a n o ­
r a m . ;  K O S M O S  ( te l .  355-02) —  „ J e ­
d e n  p r z e c iw  w s z y s tk im ”  g . 9, 11.15,
13.30, 18, 18.30, 21 —  U S A  —  o d  la t  
14 —  p a n o r a m , ( s o b o ta , n ie d z ie la  i  
p o n ie d z ia łe k ) ;  C O L O S S E U M  ( te l.  
458-18) —  „ B i a ł y  K a n io n ”  g . 10, 13
—  U S A  —  o d  l a t  14; „S p a c e r  p o  
l i n i e ”  g . 16, 18.30, 21 —  a n g .  —* o d  
l a t  16 —  p a n o r a m , (s o b o ta , n ie d z ie ­
la  1 p o n ie d z ia łe k ) ;  B A Ł T Y K  ( te l.  
733-35) —  „ T h e  B e a t le s ”  g . 10, 12
—  a n g . o d  l a t  12; „ F a r a o n ”  g . 14, 
18 —  p o i .  —  o d  l a t  16 (s o b o ta , n ie ­
d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ;  P O L O N IA  
( te l .  218-34) —  „ H e le n a  t r o ja ń s k a ”  
g . 10.30, 13, 15.30, 18, 20.30 —  w ł .  — 
o d  l a t  12 —  p a n o r a m , (s o b o ta  i  n ie ­
d z ie la ) ,  p o n ie d z ia łe k :  „ Z ło t o  A la ­
s k i ”  g .  10.30, 13, 15.30, 18, 20.30 —  
U S A  —  o d  l a t  16; M U Z A  (P o m o ­
r z a n y )  —  „ L a ta ją c y  p r o fe s o r ”  g . 17
—  U S A  —  o d  l a t  9, „ N ie d z ie la  s p ra  
w ie d l iw o ś c i ”  g. 19 —  p o i.  —  o d  la t  
16 (s o b o ta  i  n ie d z ie la ) ;  p o n ie d z ia łe k :  
„ L a t a ją c y  p r o fe s o r ”  g. 17; „ C z ło ­
w ie k ,  k t ó r y  z a b i ł  L ib e r t y  V a la n -  
c e ’a ”  g . 19 —  U S A  —  o d  l a t  14; 
P R O M IE Ń  —  „ T r z y  ś w ia ty  G u liw e ­
r a ”  g. 16 —  a n g .  —  o d  la t  12, p a ­
n o r a m ,  —  n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k :  
„ P o k o ć h a jm y  s ię ”  g. 16, 18.15, 20.30; 
F A L A  —  n ie c z y n n e ;  n ie d z ie la  i  po  
n ie d z ia łe k :  „ S z u k a jc ie  g i t a r y ”  g . 
13, 15, 17, 19 — f r a n c .  —  o d  l a t  14; 
P A Ł A C  M Ł O D Z IE Ż Y  —  „ L u d k a ”  
V  12 —  p o i .  —  o d  l a t  7 ; „ O s ta tn i  
l o t ”  g. 13, 15.30, 17.30 —  ra d ź . —  
o d  l a t  12 (s o b o ta ) ;  M A R S  —  „ W  
z a m k n ię ty m  k r ę g u ”  g . 17 —  h is z p .
—  o d  l a t  16 —  p a n o r a m .;  n ie d z ie la  
n ie c z y n n e , p o n ie d z ia łe k :  „ D z ie ń  za 
d n ie m  be z  n a d z ie i ”  g . 17, 19.15 — 
w ł .  —  o d  l a t  16; E C H O  (K r z e k o w o )
—  n ie c z y n n e ;  n ie d z ie la :  „ D n i  g r o ­
z y  i  ś m ie c h u ”  g . 16, 18, 20 —  U S A
—  o d  l a t  11; p o n ie d z ia łe k :  „R o m a n s  
z  n ie z n a jo m y m ”  g . 18, 20 —  U S A  —  
o d  l a t  16; Ś W IT  ( S k o lw in )  —  „ Ż o ­
n a  d la  A u s t r a l i j c z y k a ”  g . 17.30,
19.30 —  p o i .  —  o d  l a t  12 —  p a n o ­
r a m .  —  (s o b o ta  i  n ie d z ie la ) ;  p o ­
n ie d z ia łe k :  „ C h c e m y  s ię  b a w ić ”  
g .  17.30, 19.30 —  a n g . —  o d  l a t  12 — 
p a n o r a m .;  M E W A  ( Ż e l e c h o w o )  —  
„ K a t a s t r o fa ”  g . 17, 19 —  p o i .  —  o d  
l a t  16 (s o b o ta  i  n ie d z ie la )  p o n ie ­
d z ia łe k :  „ S ie d e m  n a rz e c z o n y c h  d la  
s ie d m iu  b r a c i ”  g .  15, 17, 19 —  U S A
— Od la t  12; S Z M A R A G D O W E  
( Z d r o je )  —  „ K r y p t o n im  C ic e r o ”  g .
17.30, 19.45 —  U S A  —  o d  l a t  12, n ie  
d z ie ła :  g .  15, 17.15, 19.30; p o n ie d z ia ­
łe k :  „ K o b ie t y  s tr z e ż c ie  s ię ”  g . 15, 
17.15 19.30 —  f r a n c .  —  o d  l a t  16; 
P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  —  „ Z a k o c h a n i  
są m ię d z y  n a m i”  g .  17 —  p o i.  —  o d  
l a t  16; n ie d z ie la :  g .  15, 17, 19 —  
p o i .  o d  l a t  16; p o n ie d z ia łe k :  „ P r o ­
ces  O s k a ra  W ild e ’ a ”  g . 15, 17.15,
19.30 —  a n g . —  o d  l a t  16 —  p a n o ­
r a m .;  H U T N IK  (S to łc z y n )  —  „ K to ś  
o b o k  c ie b ie ”  g . 17, 19 —  N R D  —  
o d  1. 16; n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k :  
„ H u d  s y n  fa r m e r a ”  g . 17, 19.10 —  
U S A  —  o d  1. 16, p a n o ra m .
B A J K A  (P o lic e )  —  „G o r ą c a  
l i n i a ”  g .  17, 19 —  p o i .  —  o d  la t  
14 (s o b o ta  i  n ie d z ie la )  w  p o n ie d z ia ­
łe k :  „ P t a k i ”  g . 17, 19.10 —  U S A  — 
o d  l a t  16; l  M A J  (Ż y d ó w c e )  —  „ P o  
te rn  n a s tą p i c is z a ”  g . 17, 19 —  p o i.
—  o d  l a t  14 —  p a n o r a m .:  n ie d z ie -

la  1 p o n ie d z ia łe k :  „ P o te m  n a s tą p i 
c is z a ”  g . 16; „ J u d e x  a lb o  z b r o d n ia  
u k a r a n a ”  g .  17, 19 —  f r a n c .  —  o d  
l a t  16.

P O R A N K I  D L A  D Z IE C I
I  M Ł O D Z IE Ż Y

D E L F IN  —  „ D z ie ln y  r y c e r z ”  g . 
10.30, 11.30, 12.30 —  o d  l a t  7 ; „ S z tu ­
b a c k ie  k ło p o ty ”  g .  13.30 —  o d  la t
I I  (n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ;  B A Ł ­
T Y K  —  „ C z a r n y  k r ó l ”  g .  9 ( n ie ­
d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ;  P O L O N IA
—  „ D w a  p s ia k i ”  g .  9.30 ( n ie d z ie la  
i  p o n ie d z ia łe k ) ;  P R O M IE Ń — „ G e n e ­
r a ł ”  g . 10, o d  1. 9; ( n ie d z ie la ) ;  F A ­
L A  —  „ B i b i ”  g . 12 —  o d  la t  7 (n ie ­
d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ;  M A R S  — 
„ E s k a p a d a ”  g . 11, 12 —  o d  l a t  7 
( p o n ie d z ia łe k ) ;  E C H O  —  „ K r ó l  
p u s z c z y ”  g . 16 —  p o i .  —  od  l a t  7; 
( p o n ie d z ia łe k ) ;  Ś W IT  —  „ C h ło p ie c  
z g u ta p e r k i ”  g .  15 —  o d  l a t  12; 
S Z M A R A G D O W E  —  „ D w ie  s r o k i  
za o g o n ”  g . 13 —  o d  l a t  12 (n ie ­
d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ;  H U T N IK  — 
„ P o r w a n ie  k r ó le w n y ”  g . 12 ( n ie ­
d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ;  P R Z Y J A Ź Ń
—  „ L a ta w ie c  z  k o ń c a  ś w ia ta ”  g . 
12 (n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ;  1 M A J  
„ P o lo w a n ie ”  g . 13 (n ie d z ie la  i  p o ­
n ie d z ia łe k ) ;  M E W A  —  „ B o c ia n  i 
ż a b k a ”  g . 12 —  o d  la t  7 ; (n ie d z ie ­
la  i  p o n ie d z ia łe k ) ;  M U Z A  —  „ A r le ­
k i n ”  g .  15.30 (n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia  
łe k ) ;  B A J K A  —  „ K a p i t a n ”  g .  11 
( n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) .

R E P E R T U A R  K I N  —  n a  p o d s ta w ie  
in f o r m a c j i  W Z K .

F O T O P L A S T Y K O N  —  „W s p ó łc z e s ­
n a  I n d ia ”  g . 10—21.

13 M U Z  —  p l .  Ż o łn ie r z a  2 —  c z y n ­
n y  o d  g .  11; n ie d z ie la  —  k lu b  n ie ­
c z y n n y ;  p o n ie d z ia łe k  —  c z y n n y  o d  
g . 11; N O T  —  n ie c z y n n y ;  T P P R  —  
W o j.  P o l.  66 —  f i l m  „ M a m  20 l a t ”  
g .  18, 20 (s o b o ta ) ;  S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  
—  W o j .  P o l .  20 —  s o b o ta  i  n ie d z ie ­
la  —  n ie c z y n n y ;  w  p o n ie d z ia łe k :  
c z y n n y  o d  g . 18; w ie c z o re k  ta n e c z ­
n y :  g . 19; P A P IE R N I  —  S to łc z y ń -  
s k a  134 —  s o b o ta  i  n ie d z ie la  n ie ­
c z y n n y ;  p o n ie d z ia łe k :  w ie c z o re k  
ta n e c z n y  g . 18; Ł Ą C Z N O Ś C I —  
D w o r c o w a  20 —  p o r a n e k  d la  d z ie c i 
„ K r ó l  M a c iu ś  I ”  g . 11; ta n e c z n e  p o  
p o łu d n ie  d la  m ło d z ie ż y  g . 14; d a n ­
s in g  g . 19.

W bfsTauji/
M U Z E U M  —  S ta r o m ły ń s k a  27 — 
p la s ty k a  g o ty c k a  n a  P o m o r z u  Z a ­
c h o d n im  X I I I — X V I  w . ;  re n e s a n s o ­
w e  s t r o je  k s ią ż ą t  s z c z e c iń s k ic h  
X V I —X V I I  w . ;  w y s ta w a  m a la r s tw a  
p o ls k ie g o  g . 9—15; W A Ł Y  C H R O ­
B R E G O  2 —  w y s ta w y  m o r s k ie  —  
u rz ą d z e n ia  i  m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  
m o r s k ic h ,  z  d z ie jó w  k o w a ls tw a  a r ­
ty s ty c z n e g o  i  m o n e ty  n a  P o m o rz u  
z a c h o d n im ,  k u l t u r a  A f r y k i  Z a c h ó d  
n ie j ,  p r z y r o d a ,  w y s ta w a  p r a c  u c z ­
n ió w  O g n is k a  P la s ty c z n e g o  ze 
Ś w in o u jś c ia  g . 9—15; n ie d z ie la  — 
n ie c z y n n e ;  w  p o n ie d z ia łe k  o d  g . 
10— 16; Z A M E K  —  m a la r s tw o  C i  P a i 
s z y ; r z e ź b y  s ie d z is k . J .  Z a th e y ’ a ; 
„ F o to g r a f ik a  g ó r s k a ”  M . S m e ji ,  
E . M o s k a ły ,  T .  R e w a ja  g . 10— 18; 
n ie d z ie la  —  n ie c z y n n e ;  p o n ie d z ia ­
łe k :  g .  10— 18.

w p m fm fm k
S Z P IT A L E

K L I N I K A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  —  
U n i i  L u b e ls k ie j ;  S Z P IT A L  M IE J ­
S K I  —  G o lę c in o ;  S Z P IT A L  W O J ­
S K O W Y  —  O d d z ia ł P o ło ż n ic z y  — 
P io t r a  S k a rg i.

N IE D Z IE L A

M IE J S K I  S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  —  
ś w . W o jc ie c h a  7 ; I I  K L I N I K A  
C H IR . —  P o m o r z a n y ;  S Z P IT A L  
W O J S K O W Y  —  O d d z ia ł  P o ło ż n ic z y  
P io t r a  S k a r g i ;  P R Z Y C H O D N IA  
S T O M A T O L O G IC Z N A  —  A l .  P ia ­
s tó w  1 g .  9—12.

P O N IE D Z IA Ł E K

K L I N I K A  C H IR .  D Z IE C IĘ C E J  — 
U n i i  L u b e ls k ie j ;  I I I  K L I N I K A  
C H IR .  —  P o m o r z a n y ;  I I  K L I N I K A  
P O Ł O Ż N IC Z A  —  P o m o r z a n y ;  
P R Z Y C H O D N IA  D L A  M A T K I  I  
D Z IE C K A  —  ś w . W o jc ie c h a  7 — 
g . 12—7 r a n o  d n ia  n a s tę p n e g o ; 
P R Z Y C H O D N IA  S T O M A T O L O ­
G IC Z N A  —  A l .  P ia s tó w  1 —  g . 9 -

A P T E K I

(S O B O T A  i  N IE D Z IE L A )

P R O G R A M  P O L S K I

10 F i lm  N R F  „ P u łk o w n ik  C h a -  
b e r t ” , 16 In fo r m a c je  i  p r o g r a m  
a n ia ,  16.05 P r o g r a m  ty g o d n ia ,  16.35
11 le k c ja  ję z y k a  ro s y js k ie g o ,  16.55 
W ia d o m o ś c i d z ie n n ik a  T V ,  17 D la  
m ło d y c h  w id z ó w ,  „ D z ie ń  d o b r y  n ie  
d z ie ło ” , 17.30 F i lm  „ R y s u n k o w e  
p r z y g o d y ” , 18 G a w ę d y  w i lk ó w  m o r  
s k ie h , 18.15 R o z m a ito ś c i,  18.40 R e ­
p o r ta ż  „ D w ie  e p o k i” , 19.05 „ W ie ­
c z o rn e  r o z m o w y ” , 19.20 D o b ra n o c  
d z ie c io m , 19.30 M o n it o r ,  20 W y b i t n i  
s o l iś c i,  20.30 F i lm  „ P u łk o w n ik  C h a -  
b e r t ” , 22 D z ie n n ik  T V ,  22.15 W ia d o  
m o ś c i s p o r to w e ,  22.25 F i lm  a r c h i­
w a ln y  „ B a r b a r a  R a d z iw i ł łó w n a ” , 
p r o g r a m  n a  j u t r o  —  m e lo d ia  n a  d o  
b r a n o c .

l i n a  —  k o n c e r t ,  15.30 „ N a s tę p n y  
p ro s z ę ” , 16 „ P o je d y n e k  m ia s t ” ,
16.30 „ J e s te ś m y  s a m o w y s ta r c z a ln i ” , 
17 W id o w is k o  d la  d z ie c i o d  l a t  6,
17.30 W ia d o m o ś c i,  17.40 „ K o ś c i  z o ­
s ta ły  r z u c o n e ” , 18.05 „ S p o r t  p rz e z  
20 l a t ” , 18.40 T e le r e k la m a ,  18.50 P o ­
z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j,  19 „ M a r ­
sze W ie lk a n o c n e ” , 19.25 P ro g n o z a  
p o g o d y , k r o n ik a ,  p r z e g lą d  w y d a ­
rz e ń , 20 „ P o je d y n e k  m ia s t ” , 22 K r o  
n ik « .  22.15 F i lm  z B r ig i t t e  B a r d o t  
„ P a r y s k ie  p o w ie t r z e ” .

W IA D O M O Ś C I:  6.30, 7.30, 8.30, 10.03, 
12.03 16, 19, 23.50.

S E R W IS  R Y B A C K I :  7, 13, 18.40, 24.

N IE D Z IE L A

8.30 F i lm  a r c h iw a ln y  p r o d .  p o i.  
„ D z ie w c z ę ta  z N o w o lip e k ” , 10.05 
F i lm  z s e r i i  „ B o n a n z a ” , 10.55 F i lm  
z  s e r i i  „ K o ń ,  k t ó r y  m ó w i” , 11.20 
F i lm  , .S o p o t 1964 —  1965” , 11.35 D la  
d z ie c i f i l m  „ W ie lk a ,  w ię k s z a , n a j ­
w ię k s z a ” , 13.15 B r o g r a m  z c y k lu :  
„ R e p o r ta ż  z  p o c z tó w k i” , 13.30 W i­
d o w is k o  r e g io n a ln e  „ M a r z a n io k i ” , 
14 F i lm :  F l ip  i  F la p — „ Z a k u t e  ł b y ” , 
14.55 T e a t r z y k  d la  p rz e d s z k o la k ó w  
„ K ło p o t y  z  w o d ą ” , 15.35 Z  c y k lu :  
„ L u d z ie  i  z d a r z e n ia ” , 15.50 F i lm  
i  v  z  c y k lu  „ P e r ł y  i  d u k a t y ” , 16.15 
S p ra w o z d a n ie  z m e c z u  p i ł k i  n o ż ­
n e j W is ła  ( K r a k ó w )  —  G ó r n ik  (Z a ­
b rz e ),  o k . 16.45 P o ls k a  K r o n ik a  F i l  
m o w a , 17.45 A d a p ta c ja  o p o w ia d a n ia  
K .  M a k u s z y ń s k ie g o  „ C z w a r t y  d o  
b r y d ż a ” , 18.20 Z  c y k lu  „ P o r t r e t y ”  
—  P a b lo  C a sa ls , 19.20 D o b ra n o c  
d z ie c io m , 19.30 D z ie n n ik  T V ,  20 
S ło w n ik  w y r a z ó w  o b c y c h , 20.20 
R o z r y w k o w y  k o n k u r s  m ia s t ,  „ Ł o ­
w y  n a  le k k ie g o  z w ie r z a ” , 21.20 „ P o  
lo w a n ie ” , 22.20 N ie d z ie la  s p o r to w a ,  
22.45 F i lm  o d  l a t  16 „ A w a n t u r a  o 
d z ie c k o ” , p r o g r a m  n a  ju t r o ,  m e lo ­
d ia  n a  d o b ra n o c .

P O N I E D Z IA Ł E K

7.02 P o ls k a  m u z y k a  r o z r y w k o w a ,  
7.45 R o z m o w a  o  w y c h o w a n iu ,  7.55 
M e lo d ie  z  w ła s n e g o  p o d w ó rk a ,  8.35 
„ L u d z ie  w ś ró d  k t ó r y c h  ż y je m y ” , 9 
„ Z  m u z y k i  f r a n c u s k ie j ” , 9.30 „ D la  
k a ż d e g o  coś  w e s o łe g o ” , 9.40 P u b l i ­
c y s ty k a  m ię d z y n a r o d o w a ,  10.31 E le ­
m e n ta r z  m u z y c z n y , 10.50 O d e . p o ­
w ie ś c i „ P u s z c z a ” , 11.10 „ N a s t r o jo ­
w e  m e lo d ie ” , 11.20 P o ra n n y  k o n ­
c e r t  C h o p in o w s k i,  12.25 M u z y k a  z 
b a le tu  „W e s e le  w  O jc o w ie ” , 12.50 
„ T e c h n ik a  n a  co  d z ie ń ” , 13.10 S tu ­
d io  N o r d ,  13.20 K o n c e r t  ż y c z e ń , 14 
G r a j i  o r k ie s t r y  ta n e c z n e , 14.30 U n i  
w e r s y te t  r a d io w y ,  14.45 D la  d z ie c i 
„ B łę k i t n a  s z ta fe ta ” , 15 M u z y k a  ope 
r o w a ,  15.30 D ia  d z ie c i „ P r ó b y  p r z y  
ja c ió ł ” , 16.05 P u b l ic y s ty k a  m ię d z y ­
n a ro d o w a , 16.15 „ S ta la g  V  D ” , 16.30 
K o n c e r t  ż y c z e ń , 17 P rz e g lą d  a k t u a l  
n o ś c i W y b rz e ż a , 17.15 „ A b y  t r a d y ­
c j i  s ta ło  s ię  z a d o ś ć , 17.25 G d a ń s k i 
r e la k s ,  18.50 F e l ie to n  M .  J o rs ta , 
19.05 M u z y k a  i  a k tu a ln o ś c i ,  19.30 
„ M a ty s ia k o w ie ” , 20 R a d io w y  K lu b  
N a s to la tk ó w ,  20.30 K o n c e r t  s o l i ­
s tó w , 21 Z  k r a ju  i  ze  ś w ia ta ,  21.40 
S u i ta  z  cz a s ó w  H o lb e r g a  E . G r ie ­
g a , 22 R a d io - k a b a r e t  „ T r z y  po  
t r z y ” , 23 K o n c e r t  n o c n y ,  0.Ó5— 2.55 
P r o g r a m  n o c n y  ( I  p r . ) .

8.40 F i lm  U S A  „ S z e r y f  w  s p ó d n i­
c y ” , 10.15 F i lm  a r c h iw a ln y  p ro d . 
p o i .  „ J a ś n ie  p a n  s z o fe r ” , 11.35 W ia  
d o m o ś c i d z ie n n ik a  T V ,  11.45 F i lm  
z  s e r i i  „ G e o g r a f ia  r o z r y w k i ” , 12.25 
D la  m ło d y c h  w id z ó w  k in o  „ P r z y g o  
d a ” , 13.30 Z  c y k lu :  „ P ió r k ie m  i  w ę  
g le m ” , 13.50 K in o  k r ó t k i c h  f i lm ó w ,  
14.20 D la  d z ie c i „ P a n  P e p p e r  i  j e ­
g o  p in g w in y ” , 15.40 T e le -e c h o , 16.20 
F i lm  c z e s k i „ S z la c h e tn y  c o w b o y ” , 
16.50 P r o g r a m  b a le to w y  „P o s ta c ie  
S z e k s n ira ” , 17.25 T e le tu r n ie j  „ W ie l  
k a  g r a ” , 18.20 T e a t r  T V  „ K a t a r y n ­
k a ” , 19.20 W ie rs z e  n a  d o b ra n o c , 
19.30 D z ie n n ik  T V ,  20 P r o g r a m  ro*z- 
r y w k o w y  „ W ie c z ó r  ze  S z p a k ie m ” , 
21 W ia d o m o ś c i s p o r to w e ,  21.10 F i lm  
p o i .  o d  l a t  16 „ S m a r k u la ” , p r o g r a m  
n a  * u t r o ,  m e lo d ia  n a  D O B R A N O C .

U W A G A !  T e le w iz ja  z a s t rz e g a  so ­
b ie  z m ia n y  w  p r o g r a m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I  —  (s o b o ta )

9.50 G im n a s ty k a  d la  w s z y s tk ic h ,  10 
K r o n ik a ,  10.20 „ K a r t k i  z  k a le n d a ­
r z a ” , 10.35 W id o w is k o  d la  d z ie c i od  
l a t  4, 11.30 P r o g r a m  z R o s to c k u ,  12 
W ia d o m o ś c i,  12.05 „ M ię d z y  T e n n e s ­
see i  O k la h o m ą ” , 14.15 O m ó w ie n ie  
p r o g r a m  ś w ią te c z n e g o , 14.30 B e ro -

Kronika
wypadkom

W C Z O R A J  p o  p o łu d n iu ,  o k .  g o d z . 
17, z n a le z io n o  w  L a s k u  A r k o ń s k im  
w is z ą c e  n a  d r z e w ie  z w ło k i  6 3 - le tn ie  
g o  m ie s z k a ń c a  u l .  Z a w is z y  C z a r ­
n e g o  — T a d e u s z a  K .  O k o lic z n o ś c i 
s a m o b ó js tw a  są  p rz e d m io te m  d o ­
c h o d z e n ia , p ro w a d z o n e g o  p rz e z  m i ­
l i c ję .

•  *  *

W  J E D N Y M  z  m ie s z k a ń  p r z y  u l .  
B o g u s ła w a , w y w r ó c i ła  s ię  i  w p a d ła  
d o  k o t ła  z  u k r o p e m  6 6 - le tn ia  M ie ­
c z y s ła w a  A .  L e k a r z  p o g o to w ia  
s tw ie r d z i ł  ro z le g łe  o p a rz e n ia  I I  
s t .  i  s k ie r o w a ł  k o b ie tę  d o  s z p ita la  
aa  P o m o rz a n a c h .

•  •  *

1 7 -L E T N I M ie c z y s ła w  K . ,  m ie s z k a ­
n ie c  u l .  R a d o m s k ie j (G u m ie ń c e ) ,

N IE D Z IE L A

W IA D O M O Ś C I:  7.30, 8.30, 12.05, 11,
21, 23.50.
S E R W IS  R Y B A C K I :  8.45, 16, 24.
7.45 M 'u z y k a  p o r a n n a ,  8.35 „ R a d io -  
p r o b le m y ” , 8.45 A u d y c ja  ś w ią te c z ­
n a , 9.05 „ S ło w o  i  r y t m ” , 9.30 M u ­
z y c z n e  c ie k a w o s tk i ,  10 N o ta tn ik  
K u l t u r a ln y  W y b rz e ż a , 10.25 „ R a d ia  
k u t e r ” , 10.50 R o z m o w a  ze s łu c h a ­
c z a m i, 10.57 „ B is k u p  z  G d a ń s k a ” , 
11.17 „ C z w a r t a  z m ia n a ” , 12.10 N a j ­
p ię k n ie js z e  f r a g m e n t y  z o p e r  p o l­
s k ic h  k o m p o z y to ró w ,  13.30 „ M o s k ­
w a  z  m e lo d ią  i  p io s e n k ą ” , 14 „ P a n  
d o k tó r  n a  m o r z u ” , 14.2C F e s t iw a l  
„R o s y js k a  z im a ” , 14.40 „ P io s e n k i  
s la r o w a rs z a w s k ie ” , 15 D la  d z ie c i 
„ S p r a w k i  A g n ie s z k i” , 15.50 10 m in u t  
n a  o r k ie s t r ę ” , 16.05 „ P u d e łe c z k o  
m a r z e ń ” , 16.30 K o n c e r t  C h o p in o w ­
s k i ,  17.05 F e l ie to n  n a  te m a ty  m ię ­
d z y n a r o d o w e ,  17.15 N a  r ó ż n y c h  in ­
s t r u m e n ta c h ,  17.30 „ P o d w ie c z o re k  
p r z y  m ik r o fo n ie ” , 19 R e w ia  piose-r 
n e k ,  19.90 R a d io w y  T e a t r  M ło d y c h ,
20.30 Z  b o is k  i  s ta d io n ó w , 21.22 K o n  
c e r t  p o p u la r n y ,  22.20 „ L i s t y  d o  D e l 
f i n y ”  —  z .  K r a s iń s k ie g o ,  22.50 T y ­
s ią c  t a k tó w  m e lo d i i  i  r y tm ó w ,  0.05 
— 2.55 P r o g r a m  n o c n y  ( I  p r . ) .

P O N IE D Z IA Ł E K

7.40 M u z y k a  p o r a n n a ,  8.37 M u z y k a  
r o z r y w k o w a ,  8.45 A u d y c ja  d la  w s i,  
9 K o n c e r t  ż y c z e ń , 9.20 Z  c y k lu :  
„ S tu d io  N o r d ” , 9.30 „ W  J e z io ra ­
n a c h ” , 10 M u s ic a l  m o r s k i ,  11 K a ­
b a r e t  p o l i t y c z n y ,  11.25 „ W iz y tó w k a  
p is a rz a ” , 12.10 P o ra n e k  s y m fo n ic z ­
n y ,  13.30 „ M o s k w a  z  m e lo d ią  i  p io ­
s e n k ą ” , 14 „ P a r n a s ik ” , 14.30 D u e t  
fo r t e p ia n o w y ,  14.40 Ś p ie w a  „ Ś lą s k ” ,
1 D la  d z ie c i „A g n ie s z k a  i  s ie d m iu  
r y c e r z y ” , 16 A u d y c ja  r o z r y w k o w a ,
16.30 S tu d io  M 2 , 17.05 R y tm y  p o łu d ­
n io w o - a m e r y k a ń s k ie ,  17.35 W io s e n ­
n a  p a ra d a  o r k ie s t r  ta n e c z n y c h , 18.22 
„Z a c z a r o w a n e  s k r z y p c e ”  — J .  O f­
fe n b a c h a , 19 T e a t r  P R  „ P o w r ó t  m a  
m y ” , 20.10 A u d .  s ło w n o - m u z y c z n a  
„ B a l  k a p i t a ń s k i ” , 21.25 „ T r z y  na -: 
z w is k a , 22.10 „ T re s o w a n y  m o t y l ” , 
22.25 R e w ia  s ły n n y c h  o r k ie s t r  t a ­
n e c z n y c h , 0.05— 2.55 P r o g r a m  noc-- 
n y  ( I  p r . ) .

n n d c z a s  r ą b a n ia  d rz e w a  o d c ią ł s o ­
b ie  s ie k ie rą  p a le c  p r a w e j  r ę k i .  R a n  
n y  p r z e b y w a  w  k l in ic e  c h ir u r g ic z ­
n e j .

W  P O L IC A C H , n a  u l .  S ło w a c k ie g o , 
u p a d ł  n a  z ie m ię ,  d o z n a ją c  o t w a r ­
te g o  z ła m a n ia  k o ś c i p r z e d r a m ie n ia ,  
9 - le t n i  S ta n is ła w  H .

W  C Z A S IE  a w a n tu r y  d o m o w e j zfW 
s ta ła  p o b i ta  p rz e z  m ę ża  J a d w ig a  
B . ,  m ie s z k a n k a  u l .  K r z y w o u s te g o .  
K o b ie ta  d o z n a ła  w s tr z ą ś n ie n ia  m ó z  
g u  i  in n y c h  l ic z n y c h  o b ra ż e ń . K a ­
r e t k a  p o g o to w ia  p r z e w io z ła  p o b i tą  
d o  s z p i ta la  p r z y  u l .  P o w s ta ń c ó w .

M IE J S K A  S t ra ż  P o ż a r n a  in te r w e s  
n io w a ła  w c z o r a j  n a  u l .  S tu d z ie n ­
n e j  (G o lę c in o )  g d z ie , w s k u te k  n a j ­
p r a w d o p o d o b n ie j z ło ś l iw e g o  p o d ­
p a le n ia  w y b u c h ł  p o ż a r  w  p a s ie c e  
Z d z is ła w a  W . S p ło n ę ły  4 u le .  S t r a .  
t y  s ię g a ją  ty s ią c a  z ło ty c h ,  (a p )

Handel i gastronomia
S O B O T A , 9 k w ie tn ia

C a ła  s ie ć  d e ta lic z n a  c z y n n a  b ę ­
d z ie  b e z  p r z e r w y  o b ia d o w e j d o  g o ­
d z in y  18.

Z a k ła d y  g a s t ro n o m ic z n e  c z y n n e  
b ę d ą  d o  g o d z in y  18 z  w y ją t k ie m  

.n a s tę p u ją c y c h :  „ G r y f ”  ( I  k a t . ) ,  
„ Ś r ó d m ie js k a ”  ( I I  k a t . ) ,  „ O le ń k a ”  
( I I I  k a t . )  i  „ T u r y s t a ”  ( b a r  m le c z ­
n y )  —  k tó r e ,  J a k o  d y ż u r n e ,  c z y n n e  
b ę d ą  be z  p r z e r w y  d o  g o d z . 23. 
Z a k ła d y  g a s t r o n o m ic z n e  n a  d w o r ­
c a c h  c z y n n e  b ę d ą  n o r m a ln ie .

N IE D Z IE L A ,  10 k w ie tn ia

W s z y s tk ie  p u n k t y  s p rz e d a ż y  d e ­
ta l ic z n e j  i  c f ro b n o d e ta lic z n e j o ra z  
z a k ła d y  g a s t ro n o m ic z n e  —  z  w y ­
ją t k ie m  n iż e j  w y m ie n io n y c h  z a ­
k ła d ó w  d y ż u r n y c h  —  b ę d ą  n ie ­
c z y n n e . R E S T A U R A C J E : „ A t l a n t y ­
c k a ” , „ Ż e g la r s k a ” ,  „ K a m e r a ln a ”  i  
„ A r t y s t y c z n a ”  —  c z y n n e  b ę d ą  o d  
g o d z . 19; re s t .  „ K a s k a d a ”  —  o d  
g o d z . 13—4 r a n o ,  „ B a la to n ”  o d  
13— 2, „ P a lo m a ”  o d  13—3, „ G r y f ”  
o d  7—24, „ B a ł t y k ”  o d  10—23, „ S y ­
r e n a ”  i  „ R y d z ”  o d  10—22, „ P ia ­

s to w s k a ”  o d  9— 23, „Z a c is z e ”  o d  
11— 22, „ O r b is ”  o d  12— 20, „ S ło ­
n e c z n a ”  Od 13— 23. K A W IA R N I E :  
„ Z a m k o w a ”  c z y n n a  o d  17—1, „ K a ­
s k a d a ”  o d  17—2, „ K a p r y s ”  o d  
15—23, „ S z c z e c in ia n k a ”  o d  15— 23, 
„ P ia s t ”  o d  9—24, „ P o m o rz a n k a ”  o d  
14—22, „ O r b is ”  o d  8—20.

Z a k ła d y  g a s t ro n o m ic z n e  o b s łu g u *1 
ją c e  p o d r ó ż n y c h  n a  d w o rc a c h  c zyn * 
n e  b ę d ą  n o r m a ln ie .

P O N IE D Z IA Ł E K ,  11 k w ie tn ia

C a ła  s ie ć  h a n d lo w a  b ę d z ie  c z y n ­
n a  j a k  w  k a ż d ą  n ie d z ie lę .

D y ż u r y  „ D E L IK A T E S Ó W ” : s k le p  
N r  2 ( A l .  J e d n . N a r o d o w e j 47) o d  
g o d z . 10—15, s k le p  N r  1 ( A l .  W o j­
s k a  P o ls k ie g o  52) o d  g o d z . 15—20.

P O N IE D Z IA Ł E K , 11 k w ie tn ia

N a  w s z y s tk ic h  l i n ia c h  t ra m w a jo m  
w y c h  i  a u to b u s o w y c h  o b o w ią z u ją  
r o z k ła d y  ja z d y  d n ia  ś w ią te c z n e g o .

Poczta

W T O R E K , 12 k w ie tn ia

C zas o tw a r c ia  s k le p ó w  s p o ż y w ­
c z y c h  i  p r z e m y s ło w y c h  p rz e s u w a  
s ię  o  2 g o d z in y  p ó ź n ie j ,  z  w y ­
ją t k ie m  s k le p ó w  p ro w a d z ą c y c h  
s p rz e d a ż  m le k a  i  p ie c z y w a .  S k le p y  
m ie s n j  b ę d ą  n ie c z y n n e . Z a k ła d y  
g a s tro n o m ic z n e  i  k io s k i  c z y n n e  bę ­
d ą  n o r m a ln ie .

Komunikacja

S O B O T A , 9 k w ie tn ia

U r z ę d y  p o c z to w o  -  te le k o m u n ik a ­
c y jn e  N r  1, 2, 3, 4 , 5 , 6, 7 1 8 
o ra z  12, 13, 14 1 30 c z y n n e  b ę d ą  
d o  g o d z . 17. N a to m ia s t  u r z ę d y  p . t .  
ze  s łu ż b ą  d w u ra z o w ą  t j .  o d  g o d z . 
8 d o  12 i  o d  15 d o  18 w  d n iu  t y m  
c z y n n e  b ę d ą  je d n o ra z o w o  o d  g o d z . 
8 d o  15, a  u r z ę d y  p . t .  ze  s łu ż b ą  
je d n o ra z o w ą  t j .  o d  g o d z . 8 d o  15 
c z y n n e  b ę d ą  t y l k o  w  g o d z . 8 d o  13.

N IE D Z IE L A  i  P O N I E D Z IA Ł E K  —  
c z y n n e  b ę d ą  je d y n ie  u r z ę d y  p . t .  
ze s łu ź o ą  o d d a w c z ą  a  m ia n o w ic ie  
U p t .  S z c z e c in  N r  2, 5, 6, 7 , 12 1 13 
w  z a k re s ie  s p rz e d a ż y  z n a c z k ó w  
p o c z to w y c h ,  p r z y jm o w a n ia  l i s t ó w  
p o le c o n y c h , z a m ó w ie ń  n a  r o z m o ­
w y  te le fo n ic z n e  m ię d z y m ia s to w e ,  
p r z y jm o w a n ia  i  d o rę c z a n ia  te le g r a ­
m ó w  i  w e z w a ń  d o  r o z m ó w n ic y  p u ­
b l ic z n e j .  N a to m ia s t  d o rę c z a n ie  e k s  
p re s o w y c h  p r z e s y łe k  i  p a c z e k  ż y w ­
n o ś c io w y c h  o d b y w a ć  s ię  b ę d z ie  11 
b m . w  g o d z . o d  9 d o  11.

N R  52 —  B o i .  K r z y w o u s te g o  7 —  
te l.  366-73; N R  48 —  L e le w e la  1 — 
te l.  726-24.

P O N I E D Z IA Ł E K

N R  8 —  A l .  W y z w o le n ia  107 —  te l.  
210-12; N R  7 —  5 L ip c a  7 —  te l.  
443-38; N R  33 —  P l .  G r u n w a ld z k i  42 
— t e l .  345-51.

N IE D Z IE L A ,  10 k w ie tn ia

T R A M W A J E  —  w o z y  k u r s o w a ć  
b ę d ą  z  n a s tę p u ją c ą  c z ę s to t l iw o ­
ś c ią : L in ia  N r  1 —  co  14 m in , .  
N r  2 —  c o  20 m in . ,  N r  3 — c o  18 
m in . ,  N r  4 —  c o  17 m in . ,  N r  5 — 
d o  g o d z . 12.30 —  c o  24 m in . ,  o d  
g o d z . 12.30 — ; c o  9 m in . ,  N r  6 -  
c o  20 m in . ,  N r  7 —  c o  12 m in . ,

N r  8 —  c o  18 m in . ,  N r  9 —  co  14
m in .  W o z y  n o c n e  — w g  o b o w ią z u ­
ją c e g o  r o z k ła d u  ja z d y .

A U T O B U S Y  —  l i n i e  N r  51, 53, 59, 
60, 63, 65 i  66 n ie  b ę d ą  k u r s o w a ć .  
L in ia  N r  52 —  c o  40 m in . ,  N r  54 —  
co  70 m in . ,  N r  55 —  c o  40 m in . ,  
N r  56 —  co  60 m in . .  N r  57 —  co 
25 m in . ,  N r  58 — c o  40 m in . ,  N r  
61 — co  40 m in . ,  N r  62 —* co  90

N ie z a le ż n ie  o d  te g o  c z y n n y  b ę ­
d z ie  p rz e z  c a łą  d o b ę  o d d z ia ł  te le ­
k o m u n ik a c y jn y  u r z ę d u  p . t .  S zcze ­
c in  1, p r z y  u l .  B o g u ro d z ic y  1, g d z ie  
m o ż n a  b ę d z ie  o k a ż d e j p o rz e  n a ­
d a w a ć  te le g r a m y ,  p r z e k a z y  te le - ' 
g r a f ic z n e ,  p rz e p ro w a d z a ć  r o z m o w y  
te le fo n ic z n e  m ię d z y m ia s to w e ,  n a ­
d a w a ć  l i s t y  p o le c o n e  o ra z  n a b y w a ć  
z n a c z k i p o c z to w e  i  d r u k i .

■



STRONA 12

Na ulicach ¡aż 
wiosna...

(C A F )

Świąteczny relax naszych Czytelników
Ś W IĘ T A . D w a  dn i w olne od pracy. Ile ż  sobie po nich obie- J A N  M . —  piekarz

—  T r a d y c y jn ie  w  p ie rw s z y  d z ie ń  
c a ła  r o d z in a  z b ie ra  s ię  p r z y  s to le ,  
§ ie d z im y , g a w ę d z im y , je m y .  w  p o ­
n ie d z ia łe k  —  s p a c e r , m o ż e  k in o ,  
w iz y ta  u  z n a jo m y c h .

cujem y! Jedn' już  ły k a ją  ś linkę w  oczekiwaniu na przysm a-

k i, inn i chcą przede w szys tk im odpocząć. O derw ać się od

spraw  służbowych, w yprostow ać kości zmęczone w iosenny-

m i porządkam i i  uganianiem  się za świątecznym  jadłem .

P ełny re la x ! Jak w yob raża ją  go sobie nasi Czytelnicy? Z a -

py tan i o to, ta k  nam  odpow iadają.

J Ó Z E F  G . —  dyrek to r

— W  n ie d z ie lę  b ę d ę  o d p o c z y w a ł 
w  d o m u , a w  p o n ie d z ia łe k  ja d ę  
z ż o n ą  n a  p o lo w a n ie ,  w  o k o l ic ę  
Iń s k a .  Ż o n a  b ę d z ie  s ię  o p a la ła ,  
j r  z a p o lu ję  n a  k a c z o r  k i .

A N D R Z E J  Z . —  autom obilista

—  C o  r o b ię  w  ś w ię ta ?  W  p ie rw s z y  
d z ie ń  w y p o c z y w a m  p r z y  g rz e  w  
b r id ż a ,  n a to m ia s t  11 k w ie tn ia  — 
w ra z  z ż o n ą  b ie rz e m y  u d z ia ł w  
to w a r z y s k im  z je ź d z ie  w  M y ś lib o ­
r z u .  U c z e s tn ic z y ć  w  n im  b ę d z ie  
o k o ło  20 osó b , s ta ry c h -  z n a jo m y c h  
ze s tu d ió w  w  P o z n a n iu , k tó r z y  od  
la t  o s ie d l i  w  S z c z e c in ie . N a d  p ię k ­
n y m  je z io re m , z a ja d a ją c  s m a k o ły k i  
ś w ią te c z n e , w s p ó ln ie  b ę d z ie m y  w i ­
ta ć  w io s n ę !

J A D W IG Ą  M . —  pracow nik  
um ysłowy

—  Z  m ę ż e m  i  s y n e m  w y je ż d ż a m  
n a  3 d n i  d o  Ś w in o u jś c ia .  U w a ż a m , 
że  t y l k o  w  te n  spo sób  m o ż n a  na  
p r a w d ę  o d p o c z ą ć .

T A D E U S Z  L . —  strażak

—  P ie rw s z y  d z ie ń  ś w ią t  w  g r o n ie  
n a jb l iż s z e j r o d z in y .  Z a p o w ia d a ją  
c ie k a w y  p r o g r a m  te le w iz y jn y ,  ż o n a

—  O  o d p o c z y n k u  n ie  m a  m o w y .  p r z y g o to w u je  d o b re  r z e c z y  d o  je -  
— P ie rw s z y  d z ie ń  w iz y ta  u  te ś c io -  P rz e z  c a łe  ś w ię ta  b ę d ę  p ra c o w a ć , - f i l i

w e j ,  w  d r u g i  d z ie ń  p r z y ję c ie  d la  i f łp  n f ł 2 4 -*o d * ,n n a  *>««»"■- ™ a  m n ie
g o ś c i w  d o m u . T r a d y c j i  m u s i s ię  Z D Z IS Ł A W  P. —  dyrek to r

■ pracow nik
K R Y S T Y N A  M . —  pracow nik  
um ysłowy

— C h c ę  z a p o m n ie ć  o  w s z y s tk ic h  
o b o w ią z k a c h . N a w e t  r a d ia  n ie  b ę ­
d ę  o tw ie ra ć .  T o w a rz y s z e m  m e g o  
r e la x u  b ę d z ie  t y l k o  k s ią ż k a . J e ż e li 
b ę d z ie  c ie p ło ,  w y c ią g n ę  le ż a k  i  na  
b a lk o n .. .

o b w ią z k u  p rz e d ś w ią te c z n e g o  s p rz ą ­
ta n ia  g o to w a n ia  i t p .  M im o  to  
p ie rw s z y  d z ie ń  p o ś w ię c a m  w y łą c z ­
n ie  n a  r e la x .  B ę d ę  le ż a ła  1 c z y ­
ta ła .  S to s  p is m  p rz y g o to w a n y c h -  
d o  le k t u r y  r o ś n ie  z k a ż d y m  d n ie m . 
J e ż e li b ę d z ie  p o g o d a  d r u g ie g o  d n ia  
s io s t ra  i  s z w a g ie r  o b ie c a l i  z a b ra ć  
m n ie  n a  p rz e ja ż d ż k ę  s a m o c h o d e m .

F E L IK S  W . 
„E legancja”

kraw iec  Sp. K U C H A R K A  z „ P A L O M Y ”

s ta ć  zad ość .

G E R T R U D A  W . —  z k o n tro li 
m iędzym iastow ej

id ę  n d  2 4 -g o d z in n ą  s łu ż b ę . D la  m n ie  
o d p o c z y n e k  b ę d z ie  t r w a ł  t y l k o  je ­
d e n  d z ie ń .

— W  p ie rw s z y  d z ie ń  je s te m  w  
d o m u  z d z ie ć m i,  a le  be z  m ę ża , K A Z IO  J. 
k t ó r y  m a  w  ty m  c z a s ie  s łu ż b ę  na  
k o le i .  D ru g ie g o  d n ia  —  ja  m a m  
d y ż u r ,  m ą ż  z a o p ie k u je  s ię  d z ie ć m i.

—  P ie rw s z y  d z ie ń  z r o d z in ą  i  d la  
r o d z in y ,  w  d o m u . D r u g i  d z ie ń  t a k ­
że  z  r o d z in ą  a le  w  s a m o c h o d z ie , 
n a  d łu g im  s p a ce rze .

uczeń k l. i n

R E N A T A  K . —  K lu b  M P iK

— J e s te m  w  t y m  r o k u  w  te j  
s z c z ę ś liw e j s y tu a c j i ,  że  n ie  m a m

—  P ie rw s z e g o  d n ia  id ę  n a  m e cz  
P o g o n i.  B a rd z o  m n ie  in te r e s u je  p i ł  
k a  n o ż n a . D ru g ie g o  d n ia  b ę d ę  m ia ł  
d u ż o  p r a c y  z u p o r z ą d k o w a n ie m  m ó  
ic h  z b io ró w  f i la te l is ty c z n y c h .  M a ­
m a  o b ie c a ła  k u p ić  m l  k a ta lo g  

z n a c z k ó w  p o ls k ic h .

W A N D A  H . —  k ie r. garm ażerni

—  P la n  je s t  t a k i  —  w  n ie d z ie lę  
p o ś w ię c a m  s ię  r o d z in ie ,  w  p o n ie ­
d z ia łe k  —  ś p ię , ś p ię  i  Jeszcze ra z  
śp ię . J e s te m  o g r o m n ie  z m ę czo n a  
p rz e d ś w ią te c z n y m  r u c h e m  w  s k le ­
p ie .  O tw o rz y ć ,  k ie d y  n ie  m a  c z y m  
300 p u s z e k  k o n s e r w o w e j s z y n k i — 
w ie  p a n i  ćo  to  z n a c z y ?  A  o b o ­
w ią z k i  w  d o m u  — s p rz ą ta n ie , p ie ­
c z e n ie  te ż  d o  m n ie  n a le ż ą . Sen — 
t o  b ę d z ie  m ó j  n a j le p s z y  r e la x .

J O Z E F A  P. 
um ysłowy

—  P rz e z  c a łe  ś w ię ta  w  d o m u , 
p ie rw s z e g o  d n ia  z d z ie ć m i 1 m ę ­
ż e m , d r u g ie g o  d n ia  t y l k o  z d z ie ć ­
m i.  M ą ż  je s t  o f ic e r e m  M O , p ra ­
c u je  w  p o g o to w iu  07 i  d r u g ie g o  
d n ia  m a  d y ż u r .  O b ie c u ję  s o b ie  o d ­
r o b ić  z a le g ło ś c i w  c z y ta n iu .

N A J B A R D Z IE J  O G Ó L N E  W N IO ­
S K I ,  j a k ie  m o ż n a  w y c ią g n ą ć  i  
w y p o w ie d z i  n a s z y c h  C z y te ln ik ó w :  
w ię k s z o ś ć  spę dza  ś w ię ta  w  d o m u , 
z w ła s z c z a  p ie rw s z e g o  d n ia .  N a to ­
m ia s t  d r u g ie g o  d n ia  p o w in n i  s ię  
w s z y s c y  s p o tk a ć  n a  sp a ce rze . J e s t 
z n a k o m ita  o k a z ja  o b e jr z e ć  n o w y  
S z c z e c in , p r z y j r z e ć  s ię  i  o c e n ić  
p ię k n o  o s ta tn io  w z n ie s io n y c h  b lo ­
k ó w  m ie s z k a ln y c h  ( p a t r z  „ M is te r  
S z c z e c in a ”  w e w n ą tr z  n u m e r u ) .  Spo 
r o  o só b , j a k  z w y k le  b ę d z ie  p ra c o ­
w a ć , p o  to ,  a b y  in n i  m o g li  d o b rz e  
i s p o k o jn ie  w y p o c z y w a ć . Z a r y s o ­
w u ją  s ię , i  t o  do ść  w y ra ź n ie ,  n o ­
w e  f o r m y  s p ę d z a n ia  ś w ią t  —  w y ­
ja z d y  z m ia s ta , o d p o c z y n e k  n a  
ś w ie ż y m  p o w ie t r z u .  J a  po  to  p o ­
w ie t r z e  ja d ę  a ż  d o  K a rp a c z a . N ie c h  
ż y ją  ś w ią te c z n e  w c z a s y  FWP! 
W s z y s tk ie g o  n a jle p s z e g o .

R o z m a w ia ła :  H a n n a  Ż Y W C Z A K

♦  Szukamy lisa
♦  Rajd szczęśliwców PKO

„Automobilklub“
przed sezonem turystycznym

W Z R A S T A  w  n aszym  m ie ś c ie  lic z b a  osób p os ia d a jących  
sam ochody —  w zra s ta  też ro la  A u to m o b ilk lu b u ,  ja k o  o rg a n i­
z a to ra  p rze ds ię w z ię ć  tu ry s ty c z n y c h . Ju ż  n ie d łu g o , bo w  
d n ia c h  22— 24 k w ie tn ia  1966 r. odbędzie  s ię  p ie rw s z a  tu r y ­
s tyczna  im pre za : 44-osobow a de legac ja  A u to m o b ilk lu b u  uda 
s ię  na I I  B A Ł T Y C K I Z L O T  T U R Y S T Ó W  - M O T O R O W Y C H  
W  R O S T O C K U .

IV nie daje zasiąść
przy świątecznym stole

. . . i  t o  d o s ło w n ie , Je ś li s ię  z w a ż y  
t ło ś ć  g o d z in  p rz e z n a c z o n y c h  na  
a u d y c je ,  k tó r e  t r z e b a  b ę d z ie  o b e j­
r z e ć . W y b ie r a ją c  t y l k o  n a jc ie k a w ­
sze  p o z y c je  p r o g r a m u  i  b io rą c  p o d  
u w a g ę  czas ic h  t r w a n ia ,  d o s z liś m y  
d o  p ro s te g o  r a c h u n k u :  s o b o ta  — 
b l is k o  6 g o d z in  p o s ie d z e n ia  p r z y  
te le w iz o r z e ,  n ie d z ie la  p o n a d  8 g o ­
d z in ,  w  p o n ie d z ia łe k  ró w n ie ż  cz e k a  
n a s  je d n a  t r z e c ia  d o b y  p rz e d  m a ­
ł y m  e k r a n e m . I  k ie d y  t u  zas ią ść  
p r z y  ś w ią te c z n y m  s to le ,  je ś l i  co ­
d z ie n n ie  p r o g r a m  ro z p o c z y n a  s ię  
o d  w c z e s n y c h  g o d z in  r a n n y c h ,  k o ń  
c z y  s ię  zaś k o lo  p ó łn o c y ?

Ż a r t y  je d n a k  n a  b o k .  N a  s t r .  11 
d z is ie js z e g o  „ K u r i e r a ”  p o d a je m y  
p e łn y  p r o g r a m  T V  n a  ś w ię ta , tu  
za ś  c h c ie l ib y ś m y  t y l k o  z w ró c ić  u -  
w a g ę  n a  p e w n e  c y k le  p r o g ra m o w e .  
T V  n p . 'p o  r a z  p ie rw s z y  w  ta k  w ie l  
k i e j  k o n c e n t r a c j i  p o d a  n a m  s e r ­
w is  f i lm o w y ,  i  to  n a j r ó ż n o r o d n ie j ­
sze g o  g a tu n k u .  P rz e w a ż a , d la  d o ­
b r a  n a s t r ę ju ,  o c z y w iś c ie  k o m e d ia  
1 r o z r y w k a ,  c h o ć  n ie  b r a k  i  a m o it  
n ie js z y c h  p o z y c j i .  W  c ią g u  t r z e c h  
ś w ią te c z n y c h  d n i  s ta rs z e  p o k o le n ie  
p r z y p o m n i s o b ie  p r z e d w o je n n e  f i l  
m y  „ B a r b a r ę  R a d z iw i ł łó w n ę ” , 
„ D z ie w c z ę ta  z N o w o lip e k ”  i  „ J a ś  
n ie  P a n a  S z o fe ra ” , m ło d z ie ż  o t r z y  
m a  s w o ją  p o r c ję  p r z y g o d y ,  bo  i 
„ B o n a n z ę ”  j w e s te r n y  „ In d ia ń s k a  
w o jn a ” , „ S z e r y f  w  s p ó d n ic y ”  1 pa 
r o d ię  w e s te r n u  p t .  „ S z la c h e tn y  

.  c o w b o y ” ,  a p o n a d to  zaw sze  śm ie s z ' 
n y c h  F l ip a  i K la p a  o ra z  p a s jo n u ją  
c e g o  „ K o n ia ,  k t ó r y  m ó w i” . D la  
s ta rs z y c h  ta k ż e  f i l m  f r a n c u s k i  
„ A w a n t u r a  o d z ie c k o ”  i  n ie m ie c k i  
„ P u łk o w n ik  C h a b e r t ” , n ie  z a b r a k ­
n ie  I I  o d c in k a  „ P e r e ł  i  d u k a tó w ”  
o r a z  z n a n e j z e k r a n ó w  „ S m a r k u l i ” .

T e a t r  T V  w e jd z ie  n a  e k r a n  d w u ­
k r o t n ie :  z „ K a t a r y n k ą ”  w g  n o w e ­
l i  P ru s a  i 7. a d a p ta c ją  o p o w ia d a n ia  
M a k u s z y ń s k ie g o  „ C z w a r t y  d o  b r y ­
d ż a ”  a le  ra d z ę  z w ró c ić  u w a g ę  na 
a u d y c je  „ P o s ta c ie  S z e k s p ira ” , c z y l i  
b a le t  d o  m u z y k i  s ła w n e g o  D u k e  

. E l l in g to n a .

S p o r to w c o m , n ie s te t y ,  T Y  da  je ­
d y n ą  t r a n s m is je ,  a le  za to  z n a k o ­
m it ą :  m e c z  p i ł k a r s k i  G ó r n ik  Z a ­
b r z e  — W is ła  K r a k ó w .

A le ż  te g o  d o b -e g o ! O b v  t v l k o  
p la n s z e  z b y t  c zę s to  n a s  n ie  p r z e ­
p r a s z a ły !

• S E Z O N  w y c ie c z k o w y  ro z p o c z n ie  
s ię  8 m a ja ,  im p r e z ą  p o d  h a s łe m  
„ S Z U K A M Y  L I S A ” . B ę d z ie  to  t o ­
w a rz y s k a  z a b a w a , w  k tó r e j  w e z m ą  
u d z ia ł c z ło n k o w ie  A u to m o b i lk lu b u .  
T ra s a  r a jd u  b ę d z ie  w io d ła  p rz e z  
la s y  t r a s a m i o z n a k o w a n y m i p r a w i ­
d ło w o  1 n ie p r a w id ło w o ,  a c e le m  bę  
d z ie  o d n a le z ie n ie  o s o b y  p r z e b r a n e j 
za l is a .  N a g ro d ą  d la  z w y c ię z c y  bę ­
d z ie  a u te n ty c z n a  l is ia  k i t a .  U c z e ­
s tn ic y  t e j  g r y  b ę d ą  m o g li  z a b ra ć  
d z ie c i,  k t ó r y m i  p o d  n ie o b e c n o ś ć  r o ­
d z ic ó w -  z a jm ie  s ię  p ie lę g n ia r k a .  
Im p r e z a  z a k o ń c z y  s ię  „ u c z tą ”  z 
t r a d y c y jn y m  m v ś liw s k im  b ig o s e m . 
W  s ie r p n iu  z o r g a n iz o w a n y  z o s ta ­
n ie  „ R A J D  S Z C Z Ę Ś L IW C Ó W  P K O ” . 
W e z m ą  w  n im  u d z ia ł  c i  w s z y s c y , 
k t ó r z y  w y g r a l i  s w o je  s a m o c h o d y  
w  d ro d z e  lo s o w a n ia  P K O  .

B a rd z o  In te r e s u ją c o  p r z e d s ta w ia  
s ię  z a w a r ta  o s ta tn io  u m o w a  p o ­
m ię d z y  p r e z y d iu m  A u to m o b i lk lu ­
b u  a M o to r s p o r tk lu b e m  w  B a d  B i-  
b ra  w  N R D . D o ty c z y  o n a  w y m ia n y  
t u r y s t y c z n o -c a m p in g o w e j  m ię d z y  
o b u  k lu b a m i .  P o  s f in a l iz o w a n iu  t e j  
u m o w y  c z ło n k o w ie  A u to m o b i lk lu ­
b u  b ę d ą  m o g li  na  z a p ro s z e n ie  M C  
B a d  B ib r a ,  z w ie d z a ć  c a ły  o b s z a r 
N R D . P r z e w id u je  s ię  2 - ty g o d n io w e  
tu r n u s y .  P o b y t  n a  c a m p in g u  b ę ­
d z ie  b e z p ła tn y  a b a rd z o  a t r a k c y j ­
n y  p o n ie w a ż  te re n  je s t  d o b rz e  w y ­
p o s a ż o n y . M ie js c o w o ś ć  B a d  B ib ra  
z n a jd u je  s ię  w  p o łu d n io w e j  częśc i 
N R D , w  p o b l iż u  g ó r  H a rz u .  O b e c ­
n ie : p rz e p ro w a d z a  s ię  p o d o b n e  r o z ­
m o w y  z M C  S t ra ls u n d ,  k t ó r y  d y ­
s p o n u je  c a m p in g ie m  n a  w y s p ie  R u  
g i l .  P r z y  w y je ź d z ie  o b o w ią z y w a ć  
b ę d ą  o g ó ln e  z a s a d y  u z y s k a n ia  p o ­
z w o le n ia  n a  w y ja z d  ( w k ła d k a  pa sz­
p o r to w a ) .  (J o l)

H a  ś lu b n y m  
ilercu

P O D C Z A S  o s ta tn ic h  5 d n i w  
szczecińsk ich  U rzęd ach  S ta n u  
C y w iln e g o  90 ra zy  ro z b rz m ie ­
w a ł „M a rs z  W e se ln y ”  M e n d e ls ­
sohna, ty le  b o w ie m  m łod ych  
p a r  s tan ę ło  na  ś lu b n y m  k o b ie r ­
cu. N a jw ię c e j,  bo aż 61 p a r  po ­
łą c z y ło  się w ę z łe m  m a łże ńsk im  
w  USC Ś ró dm ieśc ie , n a to m ia s t 
w  d z ie ln ic y  D ą b ie  8 „p rz e d ­
św ią te c z n y c h ”  ś lu b ó w  odbędzie  
się d z is ia j. W  ś w ię ta  US C  są 
n ieczyn n e .

(C A F )

Strzeżcie się p ro fan i!

Dura Lex.
Z  P O L S K IE G O  Z W IĄ Z U  H O  

D O W C O W  G O Ł Ę B I P O C Z T O ­
W Y C H  —  Z A R Z Ą D  X I V  -  I I I  
G R U P Y  L O T O W E J  W  S Z C Z E ­
C IN IE  O T R Z Y M A L IŚ M Y  L IS T  

Z  P R O Ś B Ą  O O P U B L IK O ­
W A N IE  N A S T Ę P U J Ą C E G O  A  
N O N S U :

„ S tr z e ż c ie  s ię  d z ic y  h o d o w ­
c y !  W  d n iu  23. I I I .  1366 r .  
w  S ą d z ie  P o w ia to w y m  w  
S z c z e c in ie  o d b y ła  s ię  n ie c o ­
d z ie n n a  s p ra w a  o b . A n d r z e ja  
K .  z a m ie s z k a łe g o  w  P o lic a c h , 
o s k a rż o n e g o  p rz e z  P Z H G P  za  
n ie le g a ln e  t r z y m a n ie  g o łę b i 
p o c z to w y c h , ła p a n ie  ic h  i  n ie ­
le g a ln y  h a n d e l g o łę b ia m i p ccz  
to w y m i .  W y ro k ie m  S ą d u  na  
m o c y  u s ta w y  z d n ia  2 k w ie t ­
n ia  1325 r o k u  (D z . u s t .  n r  45, 
po z . 311) o ra z  r o z p o rz ą d z e n ia  
M in .  S p ra w  W o js k . ,  S p ra w  
W e w n . i  S p ra w ie d liw o ś c i z 
d n ia  17 l is to p a d a  1927 r o k u  
(D z . u s t .  n r  103 po z . 889) ob . 
A n d r z e j  K .  z o s ta ł s k a z a n y  na  
k a r ę  g r z y w n y .  K u  u w a d z e  i 
o s t rz e ż e n iu  in n y c h  p o d a je  s ię  
d o  w ia d o m o ś c i,  że n a  m o c y  
a r t .  20 c y to w a n e j u s ta w y , n ie  
p rz e s trz e g a ją c y c h  p rz e p is ó w  
t e j  u s ta w y  c z e k a  k a r a  6 m ie ­
s ię c y  a re s z tu  lu b  g r z y w n y  d o  
2 ty s .  z ł .  P o n a d to  p o w y ż s z e  
k a r y  m o g ą  b y ć  s to s o w a n e  
łą c z n ie . W o b e c  p o w y ż s z e g o  
d u ż e  s ło w a  u z n a n ia  n a le ż ą  s ię  
c z ło n k o m  P Z K G P  za  to ,  że 
s ta ra ją  s ię o to ,  b y  g o łą b  
p o c z to w y ,  ja k o  s y m b o l r o -  
k o ju ,  z d o b y ł s o b ie  p r a w o  o b y ­
w a te ls tw a  n a  n a s z y m  te re n ie ,  
a n ie  b y ł  p rz e d m io te m  n ie ­
le g a ln e g o  h a n d lu  i t p . ” .

—  N O  C Ó Ż , j u ż  s ta ro ż y tn i  
R z y m ia n ie  z w y k l i  m a w ia ć ,  że 
u s ta w y  są p o  to ,  b y  je  s to ­
s o w a n o , n a w e t  je ś l i  w y d a ją  
s ię  z b y t  s u ro w e . M a m y  w p r a w  
d z ie  n ie ja s n e  p rz e c z u c ie , że  na  
s i lu d o w i  u s ta w o d a w c y , z a ję c i 
w a ż n ie js z y m i s p r a w a m i,  po  
p r o s tu  z a p o m n ie l i  o  u c h y le n iu  
c y to w a n y c h  w  l iś c ie  p r z e p i­
s ó w  s p rz e d  c z te rd z ie s tu  la t .  A  
s k o r o  ta k ,  to  o c z y w iś c ie  m u ­
szą o n e  o b o w ią z y w a ć , c h o ć  
t r u d n o  s o b ie  w y o b ra z ić ,  b y  w  
e p o ce , w  k t ó r e j  o t r z y m u je m y  
in fo r m a c je  z p o w ie r z c h n i  W e­
n u s , łą c z n o ś ć  za p o m o c ą  g o ­
łę b i  p o c z to w y c h  m o g ła  s łu ż y ć  
ja k im k o lw ie k  p r a k ty c z n y m  ce 
lo m , a ic h  h o d o w la  w y m a g a ­
ła  r e g la m e n ta c j i .  p r a w n e j .

N ie  t a k  b y ło  p rz e d  k i lk u d z ie ­
s ię c iu  la t y ,  k ie d y  to  b y ły  on e  
p o d o b n o  n a jp e w n ie js z y m  n a ­
rz ę d z ie m  p r z e k a z y w a n ia  in ­
f o r m a c j i  s z p ie g o w s k ic h . A  
d z iś  — c h y b a  je d y n y m  z a d a ­
n ie m  ty c h  p o c z c iw y c h  p ta s z ­
k ó w  je s t  d o s ta rc z a n ie  s a ty s fa k  
c j i  h o d o w c o m - h o b b y  s to rn .

A  m o ż e  s ię  m y lim y ?  J e ś l i  . 
je s t  in a c z e j,  b ę d z ie m y  w d z ię c z  
n i  z n a w c o m  p r z e d m io tu  za 
w y p r o w a d z e n ie  n a s  z b łę d u .

T y m c z a s e m  zaś  o s t rz e g a m y  
w s z y s tk ic h  n ie p o w o ła n y c h : n a  
w s z e lk i  w y p a d e k  o m i ja jc ie  z 
d a le k a  k a ż d e g o  n a p o tk a n e g o  
g o łą b k a !  B o  i  j a k  t u  l a ik o w i  
o d r ó ż n ić  ła g o d n e g o  s k r z y d la ­
te g o  „ c y w i l a ”  o d  g ro ź n e g o  
„ p o c z to w c a ” , k t ó r y  m o że  za ­
p r o w a d z ić  n a  ła w ę  o s k a rż o ­
n y c h . . .  (ed )

Najpiękniejszy
lokal w  mieście

W pierwszych 
dniach maja

idziemy na obiad 
do „E u ro p y “

O „ E U R O P IE ” —  loka lu  
szkolnym  Technikum  Gospo­
darczego, ja k  zapewne pam ię­
ta ją  nasi czytelnicy, n iejedno­
kro tn ie  pisaliśm y na lam ach  
naszej gazety. P iętnow aliśm y  
ślimacze tempo robót, p rzek ła ­
danie term inów . T y m  razem  z 
przyjem nością m ożemy donieść, 
że roboty wykończeniow e w  
„Europie” dobiegają końca, pod 
łącza się agregaty i urządzenia, 
kładzie  ostatni szlif. Przedsię­
biorstwo M ontażow e H and lu  
W ew nętrznego przygotow uj«  
rozruch urządzeń.

Jak nas poinform ow ał inspek  
to r nadzoru D IM  inż. Zdzis ław  
S T A U D E , 21 k w ie tn ia  odbędzie 
się odbiór techniczny loka lu  
przez użytkow n ika  —  Techni­
kum  Gospodarcze. W  „Europie** 
spotkaliśm y rów nież w icedy­
re k to ra  tego technikum  m gr 
Tadeusza P E R Z Y N S K IE C O , 
k tó ry  oświadczył, że k ie row n ic ­
tw o loka lu  potrzebuje około 10 
dni na rozruch technologiczny  
i zapoznanie się ze sprawnością  
urządzeń. W  pierw szych dniach  
m a ja  będzie m ożna zaprosić 
konsum entów do restauracji. 
Ze sw ojej strony dodajm y, że 
będzie to pod względem  w y ­
stro ju  w nętrza  na jp iękn ie jszy  
lo ka l w  mieście i że z pewno­
ścią spodoba się w szystkim  m io  
szkańcom Szczecina.

W  im ien iu  dyrekc ji Techni­
kum  Gospodarczego m am y proś 
bę do Zarządu Z ie le n i M ie j­
skie j o wykończenie, do 21 
kw ie tn ia , prac zw iązanych z za­
gospodarowaniem terenu przed  
„Europą”. W arto  przecież za­
dbać, by w szystkie roboty by ły  
ukończone równocześnie. (w U)


